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POLITYCZNE,OBOIETNE,. 
Statum Rzeczypofpolity Polfkiey , > 
PrerogatywyUrzedow wniey,zwycza 
ie Elekcyi Krolow, Seymow , Seymi- 
Kow, y inne rzeczy potrzebne do — | 
porzadku oney, 4 
EXAMINUÍACE. | 
w ktorych A 
Rezolwuią fie Propozycye racyami, . 
Pro, C$ contra s bez żadney ná iedną 
ftrone Decyzyi ; y 
Z Rácyi tey: žeby czytáiqcy fine offen- | 
fa ftanu, y zdánia fwego , obrał fobie 
ad placitum co mu fie podoba. 
3 przez ; a 
FRANCISZKA POKLATECKIE- - 
GO, Egueftris Ordinis Polaka, E 
ELUCYDOWANE, | 
Jaśnie Wielmožnemu Jegomości Panu | 
AUGUSTYNOWI . 
Ná Džialyniu y Kościelcu P 
DZIALYNSKIEMUJÚ 
PodkomorzemuWfchowíkiemu, “> 


INSYNUOWANE, - 
y do Druku podane. Roku Pańfk: 1743 — 
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Tr v s 


Jašnte WielrnožnyMci Panie 
PODKOMORZY. 
Moy Wielce Mości Panie. 


17. Prawde w Problematách , Polity- 
|l Sznym ninieyfzym wiekom pifaé, 
| žeby mi beipiecznie było; uzbroitem 
; Cywilny ftyl moy Herbowną PO GO N- 

ZYKA Twego STRZAŁĄ ; PO- 

~ GONCZ TĄ albowiem emerite fupex 

$0 OrbeDomós JaśnieWielmożnychDZIA 

ŁY NSKICH , (ktorego Pupilla e$ Cor: 

Jefteś) iáko fam prawdę w recz pifze, 
Y mowi bez prywaty; ták tež y moy 

| Oratoryzm PHARE TRA tutabit A. 

| moris. W Polityezney tych Kweftyi 

„moich obojętności, iftotna icft Prawdá 

| Polfko-Szlacheckiey, y Szlachecko- 
alfkicywerydyki;bo: in utramg; parte 

JACIenteS (ut opinor, € magno |. W.W.M. 

JEANA fabrmitto fudicio) (nblyftencyi fwo 

3 5 |. RATacye. Jeżeli iednák w czym 

: "GALĘ vergentis jam ad fonii (gdyż 

Jam majorem parte melioris confumpjimus 

RAS a2 i avi) 


avi) wieku me 


go praca? niemogę le- 
nius;E$ efficacius adimplere ea, que defunt, 


iáko eftymacya y Powagą PRI'N€[. || 
PISINOBILITATIS,; to iel Prze- 


świetnym famegoż ].W:W.M. Paná I- 


_ mieriiem; ktoré podłość ftylu y kon- 


textu mego, podpifuiąc Penna ex Avi- 
ża PHARETRA, y pieczętuiąc Her: 
bownym POGONCZYKA fwego 
PIERSCIE NIEM, uczyni 7ndubitabile 


Privilegium Statrflico- Sarmatica, 68 Sarà JA 


matico- Statifliga veritatis; folvet z dubi- 
4 


` um Politycznych Kweftyi, każdemu Ze- 


genti > lub aufcultantt; €6 coneiliabit Po- 
wagą fwoią : ktobykolwiek adversas 
niby menti, animo, beneplacito, lub zdá- 
niu fwemu, parte Problematis, offendere- 
żur. Zaden bowiem o prawdžie w tych 
Decyzyach wątpić niebędźie, ktore 
in Lucem Publicam pod Doktorfkiim T- 
mieniem AUGUSTYNA DZIALYN 
SKIEGO, PODKOMORZEGO 
WSCHO WSKIEGO wychodzą, y. 
Pryncypalnego: 

Inter Sarmattcas Gentes, Patrefý: Firofds 
Statyfty, infinúantur Pellort. Sub emeri- 


, t^ bowiem Tue ].W.W.M. Panie POD- 


KO- 


ab 1 
E 


„KC 


Hál 


| 


- || KOMORZY WSCHOWSKI Nomine. 
Hák podéiedmionitng Tarczą Ajaxá + 
1"idquid latet, tutum efè. Jakož w pra- 

//Wd£ie y iá-fam zwyczaiem: majowey 
/kukułkimieodważyłbym fie pariin- 
Seny mei füverein Nido Magne DOMU S 
Nominis eš Refpečlú: J.W NZ. M.M. Raná, 
gdybym wiedźiał, że ex boc partu labo- 

"t$ mei będą genimina viperark, Bono Pu- 

blico nociturarum , vel nácentiliš gdyż: nie- 

| (| chéialbym ták Powagi PRINCIPIS 
|NobiliymPODKOMORZEGO, ná pre 
tkt, y pokrywke przywaty money x- 

| WE tanqug friptoris,zażywać;iakoteż 
| tym fimym=błoćić z iafkotka Fizciem 
[Domis Candoris y. Wr. M. W. Paná! fab 

Preexcelfa trabe jego, luteum" firendo 

| pus meum, fi luteum effet, bonum [culicet 

| Commune yel candorem Tategritatis p ubli- 

pe maculáns, od czego znátury t$ ex 

| Bore Fami proximi, záwfze "dáleki ie- 

prem, y być pragnę. "Záczym : Wielki 

| catey Sarmiacyj „ bo wielkiemi w Le- 

cheyfkiey Oyczyznie, y Rzeczypofpo 

XY cnotámi, y záílugami , ad noftra 

| Civiuni folatia, ad invidiam livoris Exa 

„rum, prèfulgensPATRYCYUSZU. 
KE U JĄ a3 Me- 


Mecipe"civilt dextra, gremieds Libeliuń 
Quem dat Purus Amor, non fpes cupidiffif 
lucri 
| Zeby káždy pod Imieniem J.w.M.W i 
Pana czytając Rcflexye Sarmackic$ ' 
Stanu , glorificet Patrem Veritatis, 44 - 
m Celis eft, (8. Paternos, fimuld; Divim 
Ejus Favores ad Vota t4 Defideria, JM 
M.W.M. Paná, tudžiež Jaénie Wielm? 
-żnych Ichmośćiow Panow: CHORÁ 
ZEGO KALISKIEGO! Stryżź ; 
STAROSTY NAKIELSKIEGO Br! 
-46 Jego, oraz całego JaénieWiemozf 
goDZIAŁY NSKICH DOMU, intim 
Jujptrits provocet efficaciter; czego y | 
verd amiciciá, eflimatiene , corde , e$ cil 
ptatiene intenf/jime apprecande; zoitáiq 


(o Jánie Wielmažnego 
M.MU.M.Pand 
Zyczliwym Bratem 
y 
JA uniżonym sługą 


Frančiízek Poklatecki 
Anthor Opeth 


u 
^ PRZEMOWA 
[fi - LYA © 
pirre ná zmyczáte > y obyexáie Nas 
AM ©“ BRACI POLAKOW, y Examinu- 
jeg! 116 one penitius, 4 raczey x Cudxožiem. 
„4% JŇiemi catey Europy konfrontuigc zmyezao 
yini 10M1, przyfzdá mi reflexyaĘ, že Polfka ná- 
M fé. aureo illi faeculo podobna s ktoremu 
mú to ná początku fmiatá, nietylko m fruktách 
RĄ žiemi, Tellus inarata ferebat; 4łe &«aney 
5, 1 náukách lud£ie nieczyniąc kultury, prze- 
Bri Cie fzczęśliwie żyli, "Ták fpoyrzawjzy po 
ožil cudzych królach , że wprzod przyide da 
timi, Partykularnych obrzadkom,y obyczótow Ná- 
yÍ f9dow, ióką to oni pracą, qua afliduitate 
rol e wfzyfłkich (ztukách Kamaletj ich fe 
áig Cmicxa; mado maiac ná Eacitifkich fotácha 
idą ad Juris Prudentiam, do Matematyk, 
0 Geegrafuw , Arytmetykow, T: ancmifirzowa 
Feyshtmiftrzow, ná koniu fexdxcóm, Mas 
1d £trom maia. Z iákim kof- em, y appliká- 
| 94 wfxyflkiepo fig uczą, á rzadko ktory w 
n pou ekt. Unas zás Pelakow. prxeliezt- 
| JX) ao Retoryki fzkody, rzadko kto do Pits 
A i nayrzy, áni bić fig, ám ná komióch 
texdiic ex profeffo nieucza fig» tylko te~ 
kí, Gng náturalng čialá dy[poxycyd zá fzkołę 
yr A» Mas 


ren 


maid, á ex peryeneya zá 
lum ufum Magiftrum, y ze 44k obiter: 
ták perfun&orie, že £o tylko á/Lo x učiť 
«by, álbo x potrzeby czynią; á przecię do- 
brze, y według zwyczatow nófych , do(bo 
nale y bić fie, y ná koniách texdžia um:etq. 
Podžmyž à privatis ufibus ad publicos; 
3 tu wiecey náturze , niž náuce powinnie 
śmy, wcudzych kraióch, czy to do prawa; 
exy de polityki, y xroxumienia ftatum, /4 
ex profefľo fzkoty., sp nich niedofc , ża 


zámtych Kratow Incola, będźie wyuczony. 


fpeculativč,á/e edy fre uda do Publiki, úl. 
że Trybunału, álbe de ufługi Paná inC6- 
filium, mfżyfłko per gradus idžie, docze- 
ka fię y śiwego "n Qi£adperfe&ioné 


rxyld£ie, lubo codźień xáfiadaige , iáko- - 


by w fzkole brad lekcye , nóbierą exberyen- 
eyi, y perfekcyonuie fie. U nas záš ták fie 
dźieie, nayprzod : że (myiqwfzy Akademi- 
skie fzkoły, to ief Akademia Krákomfka, 
Zamey[Xa, y Požnat[ka, w ktorych exĎro. 
felfo Jus Regni , Canonicum, & Civi- 
le, uczą s óle wnich nie w/zyfikim Synem 
Kwronnym, dla caległości mieyfcá , å cze- 
fokreć propter dete&um náhľadom: fiu- 


dia tróktowóć , datur facilitas) žadnych | 


Leket 


Mifirzymią, & fo 


dk a SO VÁ: LE: A; o A Gł 


Skot innych w cółey Polfzcze , Juris pru- 


dencyi nieznaydžie. Oddadzą do Kancel- 
laryi Szlacheckiego Syná , iego mfzuftká 
hoá pifác, y przepifjwać externy, y by: 
^ zrozumiał terminy prawne, miał dobrą 
Pamięć, wymowę , głos dobry 3 tużct W 
my Juryftá!. Ad fatum podźmy, byle 
umiat Szlachčie Oracyą dobrze powiedźieć, 
byt ludzki Parentelat , co wfzyfiko natu- 
TX non artis opus. To om y Pofłem bes 
džie >) Kommifarxem,y Deputatem, y czym 
będźie chciał z áni fie fpytaią czy młody? 
czy bywał ná funkeyi “ czy zna ftatum ? 
odpowiedzą ná pierwfze: nie mfzyj? ko też” 
to flárym trxebá jednym bymac ná funkoy- 
ach, ná drugie, y ná trzecie rzeką : ów 
czy fię; y nieroztrząfaią co mowi , tylko że 
€um emphafi! y złaciną dobrze momt, 
ókklamuią,y abplauduiq. Niechže kóżdy u: 
Waży : ieželiž niefłufzna tá rejlexya ; że 
olfka náfzá iefl primavi fzculi repre- 
tentuiący obraz, gdźie náturalnie cunttá 
uant. die Bracie kachány Szlachčicu Pel- 
^; Verte folium, videbis contrarium. 
Szezeslima prawdć tá modé , ktora nay- 
hey náture ściga > ym ebyexate Ja pá. 
dodniey [že Ao nátury, tym fa e (ZE 
A 3 Je- 


P) V 


kiedy fte 
roświecka profiotá, y ruditas wiekow mis 
dá iednę cnotę zá prawo, Teraz zás gd) 


zylko do niedawnych w Polfzcze wiekow. 
VERBUMSZLA CHCIC, tókiey to wa: 
gi byte! Zaden zápis teraxnteyfzy ták nit 
reft mažny, kiedy korrupcya Sędziego, re- 
fpedtus perfonarum.y świadkow, niexná- 
z0me monftrum było; to fzkoty Juris pru- 
dencyi niepotrzebne były, Jedno to fłowo, 
ták, nietók; Dehretá piląto, kiedy idąc ad 
ftatum podścimość, eouf4; excteverat , 
że IH dIadyflamá Lokietká, Paná moienne-. 
£% mądrego dobrego , y ktoremu nicjzó” 
rzucic in [tatu Polacy ntemieli, á rxecit 
dla iednych xáletom , ktore wyrządzał , y 
Jrort žonom Poifkim, wygnali go x Tronu 
po divá razy, To pozwalam , że fię ná om 
czós nie 10 náuki, tylko wiednę cnote Ś 
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domać byta potrzeba ; kiedy vo zy ete zias 
dy, Seymiki, Seymy, Tedná mitose ku Bo- 
81, ku poflitey, y pomfzerbney konferma- 
yid rządźiłó, kreay cuáxe£iem[kie intert[- 
A niepovobity Fahcyi, y nieprxerabtady mee- 
lu Polakow ná Franczzow, Niemcom, Hi- 
fzpanów, Włochów cir. Kiedy Dwarskie fe 
Tory nieprzywodźiły "ab torax, do tfuma- 
czenia pram, do zkaženia y zetfówenie 
wolnosci. To pozwalam: że choć kto niebyt 
in ftatu dobrze wyćwiczony , mogł zésiae 
dac ná radę zdrusiemi , bo tą ráda TZĄ- 
d£i14 ip(a neceffitas, ńlbo podctivosť. Ale 
kiedy to niemafz pod ten czás ták wielkie- 
go zelantá , kteryby intere[fern form nie- 
miał [ie uwieść, kiedy niemaf ták oczywi- 
tego prawa, ktoregoby niemogł pociągnąć 
ná fiote kota, kiedy iók fida nórodźiła fe 
frentom (ktorych to decora ingenia, 6/60 
mądrą Szlachta zowią.) Kiedy urzędy Bu- 
aw, Pieczęci, $karbow, Lafek, Senatorskie 
godności , y inne nieporovnane decora , 
prxex obrot dobrych glow, do potency! ták 
wielkiey przyfoty , że to tylko m fdemach 2t- 
> y w Tytule: Panie Bracie, 6 m 
amey rzeczy ledmie non ad dominium, 
ed tych vočamur Minifirow, kiedy náko- 
A4 miec 


LO —R ONOD 


M CE _ ^ 
mec niemyličzone fakcye , & novi cafas. 
novas formant leges, y «o rax to fie UCZ 
demy znowych emergentibus przypadkom, 
"Tedy Bratu Szlachcicowi Polskiemu, his 
przmi(sis, koniecznie potrzebá perfedti(- 
fim& uczyć fe ftatum KRzeczypofjołitey, 
Tego fre zás nigdy teraz nienduczy , 14ko 
przedtym z [mych dyskurfów przy fielách 

Pańskich, przy ktorych álba o moynte „ále | 
bo de ftatu mowiono. Teraz po Francuz- |. 
ku, po Niemiecku, ólbo Sekretne f&epty m | 
dyskurfich, Wee koniecznie potrxebá [ú-  : 
mym przez fie Braci Szlachcie ćwiczyć fe 

in ftatu, exylác prxyldády Konflytucyi, vo- 
ztrząfać coby lepicy: czy táh, ták fre teraz 
ná przykład déreie? czy ták, gdyby in.co- 
trarium odrocić. Przeto te Kwejftye poli- 
życzne , ftatum Azecxypo[Dalzty Poźfkiey, 
prerogatywy Ürxedow, wniey, Xmyexáte E- 
lekcy Kyulom; Srýmoľv, Szymikom , y tune KR 
rzeczy potrxebne do porządku oney exami- | 
nuigce, m ktorych rexolmuta fie Propoxycye 
racyami pro & contra, bez żadnej ná | 
zednę fironę decyczyi, žeb jy czytótący obrał | 
fobie ad placitum co mu fig podobá , ex. 
puro corde, & fimplicitate cordis mei, 
&on ex jačtantia, káždemu infinuuie. 

Author Operis, 
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** SNIS de s A 
KWESTYA L | 
 CrylepicyPolakom obrać zá 
Aroiá Extragene, to teft Cu- 
` dzožiemcá: czy Piaftá, to” 
ieft Polaka ? ! 

cu Refolvitur xm: = 
Le lepiey Cudzožiemtcá. $ 
‘` Tmo.. Cudzo£iemiec niemoże być 
Profty Szlachéic ná TronPolfki obra- 
NY, tylko álbo Krol iaki, Álbo Domu 


rolewfkiego, albo Xią żę, y Pan wiel. 
kiego, y ud£ielnego w EnropieDomu, 


M olligącyj. liczney. Przeto | wielką. 
it Zacno$é ná Narod Polfki, y ornament 


ronie náfzey, tranifundet; co Reve- 


| fFemtiap n Narodow Sašiedzkich nam 
| zi 


ednać może ; zwłafzcza: kiedy te 
CZÁfy min ety, ktorych paftuchow bra» 
no NA Tron Krolewfki, jáko to Dáwi- 
à: álbo od radłź do herlá,iáko uRzy- 

| Qutncium ab aratro Disistorem y 


10 KWESTYA. 

Albo'od Stelmachowfkiego warftatu 
ad Dominationis ufam , iáko Piattá ná- 
fzego. - 

- ado Kolligacye fwoie , Pokrewień- 
ftwá z Panámi, y Pańftw fimych inte- 


reffa z nálzemi połączy, y ziednoczy, | 
ták, Ze fie Monarchowie rozni , iego ` 


. ofoby, y intereffow Przyiaćiele, y O 


náfze dbać będą; y ták fig ftáło , albo 


raczey ftać miało zá Henryka Trze- 


ćiego, Francuzkiego, y PolíkiegoKro- 
lá, ktory že był bratem Karola Džie- 


wiątegoK rolą Francuzkiego, przy pro 
wadźił Brata, ze [ie in Pačtis Conventis 
zápi(als nietylko fześć tysiecy Gafko- 


now náuffuge Rzeczy pofpolity, fwo- 


im kofztem trzymać,y flote armatnym 
woyfkiem opatrzoną ná iey ufiugę, 
śle obligował (ie po wfzyftkich Cu- 
dzožiemíkich Dworách , przez Mini- 
ftrow iwoich , intereffom nafzym im 


©? 
co 
śiwnego. 


3 tis, Ze Cudzo£iemiec Panem by 
wfzy 


uris ; y przeftrzegać ftany náíze , 
olwiekby przećiwko nam u iákic, 
go poftronnego Pana knowano prze” 


PIERWSZA. | 
wfzy potężnym, y woyfko fwoie mas 
"Acym , może záwfze Rzeczpofpolitą 
QMPsauxiiarióüs podeprzeé z zwkae 

ZOLA in cafibus sie novo emergentibus , Y 


w woynách niefpocźianie záczetych 


kledy luwafor taki w Paúitwá nafze 
nim lie woyfkanśize LÁČIA SNA, y zbie 
14 na odpor, A 
419 Ze do porátowania Rzeczypos 
fpolite y,móże iacwiey krewnych fwoe 
ich, 4 Panow potężnych , do pośiłkw 
zaćląpnąć , iáko to Krol Kaźimierz 
cfatza Ferdynanda Trzećiego przy- 
Viodł, ze nam pośiłki przećiwkoSzwe 
9m dat, 4 iemu w Paúftwách fwoicl 
te pozwolił, © refugium w Slas 


 Vtargnie y nienigotowanych «trafi, 


„340 Ze Panem bywfzy doftátnim 
Riedędźie fig ubiegał o pieniądze zá 
Wakanfe sy Inne commoda prywatne s. 
Mając z fwego megnifce czym żyć , 
niełakomiąc fe na uńfze aiedoftátki, 

Głó Zé ták Panom Polfkim, iáko X 

arodam rewerencyą y refpekt v 

na, že o fakcyi niebędą myśleć » áni 
O za“ 


S M 


S 


—— nna 


aT KYESTÝA A 
o zámiefzániu Rzeczypofpolity X do. 
zego ich częśćiey zazdrość do pano” 
wania wrownosči , niż inne przy wo* 
dzą racye, ktora zazdrość paść niemo” 
że na tego, ktory im rowny vigdy nić 
był, śle záwfze fupra eguslitatem ich. 
,.7mo Ze ludźmi zkraiu (wego może 
czy to commercia , czy inne poipolitć 
to w rzemieślnikach,to w inwencyach 
commoda rozkrzewić, przez co bogach 
fie Pańftwś , poleruią pofpolftwá , f 
wygodą wízelka Zeanzuz wlzyftkie c 
munitates, 

8v0 Ze maiąc czym co począć, mu 
ši być magnificus, nietylko w ftroiachy 
Dworach , y gwardyach , śle też yw 
budynkach, iáko to Zamkach, Forte“ 
cách, Patacách , co nietylko ozdobę 
Kroleftwu, ale y pożytek przynoši. 4 


eontra zás, niezdobedžie fie Krol zSzla^ 


€héácá obrany na to, czego mu niepo’ 
zwala res angufia Domi. 
. gnò Ze pieknie,y pozytecznie,y po“ 


tężnie Polakom być muśi, z urodzo” . 
nym ná Pańftwach, z Dźiadow, y Pra 


džiadow fwoich, Krolem, niżeli z tá 
; kim, 


M» 


EP 


ge PIERWSZA. 1 
o, kim, ktory fortunam vix agnovit, Záraz 
e V tenuit pod czás Elekcyi. 

* 4.479 Ze ambicya Panow Polfkich 

v wo konkurrencyi skeludetue , dla ktos 

6 TEY częfto pPańltwź giną, kiedy każdy 
na (we kolá wodę éiggnie. 


Refolvitur ado à contra. 
Ze lepiey Piafta mieč Pola- 
kom Krolá. 
„amo Prawdá, že piękna mieé y wi- 
dźieć ná Tronic ex Augufta Genef uro- 
„NEJ Monarche , dle tež Ízpetna 
i olakom » ták wielki po $wiecie roz= 
4 BOE o Natodžie fwoim defekt, ze 
( perem rządowy Korony (Woiey, zná- 
ść Niemogą Człowiekś uśiebie. TU 
«| Wludziich wielkich uboftwo , wzbu- > 
H uu poftronnychNarodow, lekce nas 
azenie, Ze po Krolá tranfinare cura 
ACZ Czego żaden w Europie Narod 
A p czyni, Nawet Rzeczypofpolite , 
s te fobiePanow obieraią, nigdy gra- 
y Sicy Wieprzechodz, ale Indygene (wą 
1650 


14 "KWESTYA 


ga: Ne fit tibi Rex alienus. 

2dó Prawda y to, że Krol Cudzo- 
źiemiec, kolligacye fwoie y pokrewień 
ftwá, ná nas poćiągnąć može , ale tež | 


 iciffrm, tež. kolligacye nam mogą być 


ná zgubę, y ftratę nafzę pretíza, kie- 
dy ich do Ambicyi fwoiey pociągnąć 

zechce, y može ; czego Piaft y Šzla-, 
chéic Polfki nietak łatwo dokaže, nie“ 

maiąc z poteznemi Monarchaini , ani 

Pokrewieńftwa, áni intereflow znáto“ 

mych. 

340 Prawdá y to, ze y z fwoicb 
woyfk, y z cudzvch kolligacyi, extere 
nus Krol, može Rzeczpofpolitą pode” 
przeć, śle dwie rzeczy fubponuntur do 
tego ; iedná, žeby był rak dobrym y 
fkromnym Polakiem, żeby nigdy nie” 
pomyślit targnąć fig ná wolność Pol 
fką; druga, żeby poradźił temu , aby 
te auxiliares, Czy iego, czy kolligatow , 
woyfka, były takfkromnemi, iżko nt^ 

dy niebyły. Exempló zá Kxolá Kážie: 

mierzą, bardźiey fig ná Cefarikich 0“ 

broúcow fkarżyłi Polacy , niż vá fat 
mych 


jego biorą; zkądieft,y Bofkaprzeftro>  ? 


sy 
3 
€ 


1.43 
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"YCH nieprzyjaćioł Szwedow / y te- 
222 niedawney rewoluc 'idoználiémy, 
że Tátárawie ták wielkiey nicuczye 
nili dezolacyi, iako woyfka Cudzo- 
Žlemíkie: guod non fecére Barbari, fecê- 
"t Barbarini. Już tedy przykłady nas 
nauczyły, že wolemy przez fig fimych 
yć flabízemi, A zátym lepfzy PIAST 
Chočiaž nieobroni, á niedrze, y nicu- 
oży Polfki, y nieftrafzy wolności ge- 
cmi mufzkietámi ; niż Pan Cudzo- 
£iemfki, ktory fub malleo Políka trzy» 
mą wolność. 
4^9 Iwtymwprzod fuppozycyi po~ 
trzebá, že Pan z šiebie doftátui niebęa 
žie doftátkow nafzych chéiwy , bo 
exempla docent , iż przeyfzli Krolowie 
Cudzožiemfcy maiący (iroié Paúftwá, 
brali Zá wakanfe, 4 choć Krol niewe- 
Mie, náraži Narodu fwego takiego 4 
"oremu wakans zśpłacić trzebá, y 


cy gnie » že woftátku lepiey kilką 
t ty$i 


?CY Zá wakans dáč, niž razem ca- 

VA fa predam, albo woyfkuw 

BO, Albo kolligatom iego puśćić. 
360 Jako ieft piękna, że fię EL dn 
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powadźiły, czego fie w Piasčie bać nic- 


trzeba, Ták zá Krol Kážimierzá woy- 
ná Szwedzká, ktora Rzeczpofpolitą o 


włos pod Tyrań(kie Krolá Gutawa 


panowanie nie podbitá, ztąd tylko n- 


rofła, že Krol Karol Szwedzki chćiał, 
áby Kážimierz tytuł, Kroleftwá Swe- 


dzkiego porzučiť. Czego že niechčiať | 


Kaźimierz uczynić, woyná uroftá, do 
czego wcale Rzeczypofpolity nic nie“ 


było , á przečie mało niezginęła dla | 
intereflow Rzeezypofpolity Záczetá 4 | 
“ przywiodtá do wielkiey ruiny, y nie” 


fpraktykowanego zámieízánia Polfke 
č Me Narodu do niey fprowa- 
d£itá. 


fone potężnego Paná zoftáwaé muízę% 
kiedy y poftronnego , y udźielnego 
maią, żeby ich nieprzyśiodłał, y przez 
to rofną dyfidencye, ktore nierák zá- 
zdrość , iáko boiažň rodzą. Czego z4 


Piaftá być niemoże, bo zezuitas sit ie” . 


£o O „dmor ile rodowitego Patrycyu“ 
KĘ LM 


D 
€i Krolewfcy zá nas uymuią , ták tež 1 
niebefpieczna , aby ich intereffa nie- 


6:9 Ze Polacy in continua apprehben- 
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„ fzá, 2adney niewzbudza bofaźni, 4 zá-- 


Zdrošé tež pretko fię uípokoi, kiedy 


| po obranymK rolu trudno go zrzučié. 


7m0 Ze to niepodobna, by Pan Cus 


| dzoźiemiec miał bardźiey Polakow 


- OChaé niż {woy Narod, przez co ták- 
ŽE excrefiunt emulacye, á z nich nicos 
Mylne odis. iáko pod Stefanem Batoa 
Tym Mielędzki Hetman, dla tego fá- 
mego położył buławę, że Krol wMoa 
tkwię woiniący , wfzyftko Węgrom 
c tribuebat, cokolwiek mężnego fámi 
Prawili Polacy, y to w mowie fwoiey, 
Bdy zi Buławę dźiękował, wyraźił. 
8uó Pan in abfoluto urodzony y Wya 


 howany Dominio, wyffawfzy z mle- 


‘€m komendę, kiedy go y dźiećię= 
Čim prawie ffuchano, y fzánowano, 
Nemože wolnegoNarodu znieść,praw 
189 kochać y obferwowaé, przeto 
fkrupulizowac w złamaniu ich niebe- 

<le, ktory z przyrodzenia prawá ża. 

nego, chyba Boikie nád fobą miał, y 
ja o iednym Krolu Polikim Cudzo- 

lemcu powiadaią , kiedy go pytano, 


` Szemu fie frafuie? powiedźiał: że rok 


te- . 


az" 


* 
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temu, iakom wfzyftkim rofkazował, . 
á był każdy kontent, teraz każdy mi. dz 
tolkázuic, á nikt nieieft kontent. Po) PA 
lak zás w prawach urodzony, z mlé) To: 
kiem także wylał rewerencya ich, Vy“?! 
przykre mu być niemogą.. Jako mot, ** 
wią: kto fie w młynie urodžiť , temi ty! 
fzum wody niewadźi. Wi 
ono Ze Pan Cudzožiemiec wiek W We 
przod firaéi, niż pozna familie, Domy; 5 € 
-y powinnowa&wá między Szlacht4 "10 
Políka, co ieft naypierwfza upanuią Pt 
cych maxyma, znać kto z kim trzý Pa 
ma; y dla czego , nuż dopiero do res) že 
„kompenfy záitug w Polakach, nietyl* fa: 
ko ich fámych,ále y Oycow, y Pokret tri 
wnych trzebá mu mieć noticiam , CW Pr 
dzožiemcowi zá$ nieznáiomemu fer. Pa 
inde ieft te, albo drugie familii Imię? 
co Polakowi Krolowi ná oczy evenit ^| 
ktory wie, co, Y czego kto godźien,y |. 
co kto, y dla czegozamyślą. Albo te? 
tylko tych Domow Imiona znać bę K: 
die, ktorych fie po gazetach nauczył da 
Drukowanych, á drudzy zdać mu fif. 
będą inanes , lubo wizyfcywPollzczć +. 
fOWNI. | 10m0 | 
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+, , lomé Ze obyczaic Pollkie od Cu- 
i Szožiemíkich będąc cale rožne, anty- 
v) Patyą między Narodámi infallibiliter 
A rodzą, iáko to Francuzow naturale gé- 
4 genus, być wefolym, to u nas pralze 
y vitate cenfštur, coju Niemcow zá poli- 
W tyke máig, tou Mas grubiańitwem zo- 
WIĄ, co u Włochow dowcipna ieft in- 
W, Wencya, to unas frantoftwem. Et fe 
|n tre, nawet y to od fámych itro- 
A 10W derivatur, tylko fobie Kurcyufzá 
|| Przypomnieć, ktory induxit Grekow 
^ Na Alexandra wielkiego mruczących, 
^. te w Perfkiey fukni rad chodźił: Per- 
M 1 f arum Te veftis, ej difciplina deletlat, Pa- 
zk trios mores exofus es!. Z tąd idźie y do 
v. Ptywatnych ludźi pomieniona auty- 
r, Patya, że z Dwarfkiemi Cudzožiem- 
2“ TAMI náši wadza fie, biią, (z ydza z $ie- 
a OIE, ab utringue , Y ták Krolá fámego 
Yi. Bt partium ftudia poćiącaią. Satins te- 
4. CY Y Rawy tey pozbycic, áby mieć zá 
6 Krolá ; magna de fire Neronem: y Cu- 
! Zožiémíkich znim uchronić fe pos 
ię fitkow poteocyi, y wrzenseśinikách, 
zé. Y galanteryach obeyść fig wysmicni- 
A Z 7 BS ta- 
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tośći ,'á niż żyć w uftawicznym wol 
nośći (tráchu, z Národami wemulacyi 
w ákkomodowaniu fię Cudzožiem“ 
fkim obyczáiom , y lepiey po proftú 
fwoiey roboty zyéfpofobem pod Piá 
ftem, niž przerabiać fie ná obce zwy? | 
czáie y geniufze; á nákoniec : lepiej 
mieć mniey fľawy, á więcey pokoik 
niž więcey kłopotu, dla niepewneg? 
fplendoru. Zapomniałem y to dolo 
żyć: że fukcefforowie Krolá Polkiego 
Cudzožiemcá, f4 niebefpiecznieyśi n4 
Elekcyi po śmierći Oycá fwego, ni? 
Piaftá Potomkowie : bo či tylko zie 
dney táfki Rzeczypofpolity wyglądać 
in0g4 korony, niemaiąc śił innych, 4^ 
ni doftátkow ; táméi zaś y złotem, Í 
żelazem domagać fie mogą Elekcyi: 
będąc aliunde z Pańftw fwoich opatrze 
ni, możni, y doftátni ; náwet zn caf? 
feiffionis obranie Krolá Cudzoziemc?. 
niebefpiecznieyfze, nizPiaftá, bo choć 
by fie cum exclufoneiego zgodźiły ftró” 
ny, y odftąpiły go, to fię Krol Cudzó 
źiemiec fam nieodftąpi, iáko dwá ra 
zy praclicatum. A gdyby ná Piaščie tá 

| nęła 
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a netá fcyffya , mu$iatby decyzyi Rze- 
. C^ypofpolirey, y zgody u w fzech ttá- 


Lz A : ue 1 A 
now czękńć, niemaiac šiť zkądinąd ná 


| Atrzymanie śiebie. Ták Krol Jan III. 


Uczynił, kiedy Panowie Pacowie kon- 
tradykowali mu w Sobotę, czekał AŻ 


So Poniedźiałku powfzechney zgody; 


Y Przywrocenia kontradykcyi t ychze 
"now Pacow, y dopiero Kex omnium 
ere dius 6$ auguratus. 
Nákoniec u káždego mądrego to 
mui być niepodobna , aby Krol Cu- 
zoźiemiec między dwiema Narodá- 
mi Políkim y fwoim, miał tenNarod 
atdźiey kochać, ktory mu żadney in- 
traty niedáie, żadnego pofłufzeńftwa 
nieczyni, ktory kiedy mu fię podoba, 
ufznie y nieftufznie przymawia, y 
Dipomina, iáko Polacy czynią; niż 
tego, ktory mu kontrybucyą według 
Woli iego fkłada, y pofłufznym ieft, 
Wogień zá rofkazem icgo fkoczyć 
8otow, ińko iego dźiedźiczny podda- 
NY, aL folito Dominio podległy. A kie. 
olacy widzą, že ich bardžieyK rol 
udzožiemiec żadną miarą niemoże 
i B3 ko- 
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kochać , iákoz go y Narod dźiedźł 
cznie Panu fwemu poddany kochać 


ma? á zatym y Krol nieuważny, kto“ 


ty fie u wolnego Narodu Paúltwá do” 
brze opifanego dobiia, maige fwoie ni“ 


czym nieograniczone Dominium,y Po“ 


licy w tey mierze mniey rozfądni 5| 
kiedy nieznáiomego, w humorze, pak 
fyach , y obyczaiách niewiadotnego s 


obieraią Krolem Cúdzoźiemcá. 


KWESTYA Il. 


Jak lepiey obrać Krolá, czy. 
przez Posłow? czy przezPo” 


fpolite-Rufzenie. 
Kefoboitur 1m0. 
Ze lepiey przez Posłow. 


170 -Pofłowie fa to wybor wfzyft- 
— kiey Szlachty, ex millibus elefli, w kde 


*tlvm Woiewodztwie; y ná każdym | 


| Sevmiku; á będąc ludźie wyborni, y| 
wybrani, muizą fe znać náintereffách 


tak pańftw poltronnych , iáko y Pole | 
fica Oyczyftych; przeto fprawiedli- 


Wie 
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Wie y difčernenter moga,zrozumiawizy 
Wfzyftkie rożnych kandydatow przy- 
Mioty, y ktory naybardźicy wizyfte 

ich godnośćią (wolą przenosi , tego . 

ybraé y obraé Krolem. a 

ado Tých Poffow nieieft ták wiel- 
ka moc, iáko pofpolitego rufzenia, y 
Mniey ich bedac, mogą uważnieyRze- 
Czypofpoliteyintereffa roftrząfnąć,niż 
Ady in confujo zeydźie fię y mądrych, 
Y proftakow, y modeftow, y pałogło- 
Wcow multitudo, ktorzy fie śni rozu- 
mieją, Ani wiedzą ná co ich ten, albo 
OW prowadźi ; albo zwodži: y dla tė- 
80 naylepfze tám confilia, gdźieR ządz= 
Cow mało , 4 gd£ie omnes curant, nemo 
Curare videtur. 
|. 3o. Ze tobez fatygicaley Szlache- 
CXicy communitatis by wa przez Poffow. 
Obranie, y niewidze: ná cowfzyícy ná 

of wśiadaią wolnoééi bronić , kiedy 

Nikt ná nie nienáftepuie , y nawet fie 

Dlegotuie violenter libera Electroni prize- 

LWić, á ták Familie fie rnynuig w ex- 

Penfách, y Szląchta.jqotuiąc fie w ftro- 

JE, konie, broń, &c. czego wizy ftkiet 
B4 go 
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go niepowinnoby być dlainfzego koń- 


ca, tylko zz extremo libertatis periculos | 
ktorego niemafz. 


qto Przez polpolite rufzenie ruynu- | 


ie fię kray, przez maríz po całey Pol- | 
fzcz>, przez obozcwania dezoluig fig | 


wioíki, rodzą fig rabunki, náiazdy 5| 
czaty, pożywienia , €$ mille criminum | 


genera. 

sto. Przez pofpolite rufzenie ná E». 
Jekcyi ieft impractice bile liberum veto » | 
álbo owa ták rzadka, y iedyna Náro* | 
du náfzego prerogatywa obierać Kro” 
lá nemine contradicente , bo gdy fto ty“ | 
śięcy ná koniách Szlachty Krolá obie” 
sze, radbym widźiał, żeby ieden Szla“ | 
chéicchoé ma Jus verandi kontradyko* 


wat obranému, chybaby chórał Koro- | 


nę iego, Martyrii laured coronare, y zás | 
prośić nowegoKtolá ná fztukę mięf | 
fwego. A ná Elekcyi przez Pofłow; 
gdźie ludźie uważni bez tumultu ftu-/ 
chaią fie, y drugich , befpiecznieyfz4: 
takowego Szlachéicá kontradykcya+ 
Ták fie trafiło ná Elekcyi, RA | 
Kažimierzá , ktora fie przez PoíŤowW 

| z od- 
| 


i 
Le 
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| odprawowałi. Podkomorzy Rawfki, . 


torego Imię mi nieprzy pada (gdy fie 
oto zgodźiło ná Krolálkažimieťzá)on 
` Zatamowął,niepozwałaiąc żadnąmiarą 
Giy zás wizyfcy zátamovali fig, iáko 
yli uwažni cultores liberi veto, pytana 
80, co ma zá racya fprzeciwiaé fig po- 
Wizechney zgodźie, drona E 
„MIC niemam przećiwko Elektowi, y 
Ptzećiwko Rzeczypofpolity zdániu y 
tylko zechcę fprobowaé , ieżeli ieft 
tak Religiofa w ftánach, Szlachčicá ob- 
*rwancya, žeby iednego wfzyfcy fu- 
Chali, czego żem teraz doznał, y ia le 
ie zn fenfum ich. Toby pewnie nie u- 
zło wte czály, w ktore y kilka ty$ie- 
€Y kontradykcya Szlachty, zá nic by- 
tá miana, | 
Gid. Co ieft fumme Pofpolitego ru- 
fzenia, ratio, gdyby fakcyi nieczynio« 
19, y to niepewna, bo to certum ab e- 
xemplo , ze zadenKrol bez fakcyi nie 
ánol, y že fię ták Szlachtá da n unis 
Verf) wodźić zá nos, iáko in particulas 
r? kázdy; á przečie predzey doydą fa- 
V, y pokoiu przez Pofły, niż przez 
: B5 pue 
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i 
pófpolite rufzenie, ktore pertes fu^ | 
rit,cze$ciy głafzcze złych niż dobrych, | 
y biie niewinmych niż wianych. Ták, 
fie trafiło pod czás pofpolitego tnfze- | 


. 


nia Gołębikiego , zá Krolá Michała; 


krorego partyzanći ftodze záv žiečí |. 


będąc , ná Sobiewfkiego ná ow czás | 
Hetmaná, botym Krolá ]aná trzećje* | 
go, y wfzyftkich Przyiaćioł iego w ko* | 
Ic obecnych; wzbudźili Szlachéicá Bro | 
niewfkiego , z Wo'ewodztwá Rufkie- | 
£o, ktory dla fercá nápiwízy fig nad | 


miarę, począł wołać wkole ; prolze | 


o glos: y papier i4kiś produkował, do- | 
kładaiąc ; owo fam regeftr zdraycow | 
Rzeczypofpolitey, co KamieniecTur- | 
kom przedali, ná ktorym 2 eapitek1e- 
tman, y inni wielcy ludžie całummios? 
popifani byli. Więc zatym krzykiem 
hafas robił, y godnemu, oraz mądre- 
mu Szlachćicowi głos maiącemu prze- 
rywał; ow mowiący Szlachéic zá śie- | 
bie go poftawił , co mu y drugi tákže 
uczynił. Broniewfki zawołał prożełor: 
zá ktore ftowo krzykniono biy , biy, 
czego. on nieczekaiąc wnogi, kto miał 
ko- 


tu 


t 
i 


d i ualere A Č B4 Fn Pó R jag a do ný N DORI x 
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koniá 24'nim ; poty go £oniono , aż 


| "àbito, y obdartego przynieśiono do 


Olá, y rzućiwfzy trupem iáko reli- 


Awiami wolnošéi, záwotano: Ták bę- 
Gźie zdraycom takim, co Kamieniec 
„Przedali, y rak ten záprzedány Ká- 
Mieniec dał piiane garło, ktory gartá 


oby wał na tych, ktorych niewinność 

Zá zdraycow chćiał Rzeczypofpolity 
Pokazać. 

7m0 W pofpolitym rufzeniu bardzo 


'Prętko y łatwo , naywiekfzą zrobi y 


Wkorzeni niecnotliwy człowiek ká- 
umnia, czego nieták łatwo dokaže w 
lzbie Pofelfkiey, bo naprzykład 14ko 
To praktykowano z Domem Krolá Ja- 
NA: o związek, naprzod fkrypt,po fkry 
Pčie otym pifano. Ten ikrypt poWo- 
léwodztwách, po ich Obozách roz- 


Tzucona, porym w fámey Szopie, ál- 


PO raczey w okopach z energią mo- 

Wlono, y pokazano podnieśione pa- 

Plery, wołaiąc: owo dowody ná Dom 

rolewfki, że związek trzymał, Aż 

takie fremitus z uwierzenia tego fat: 

Iu ftáty fie, że rzadko kto bronić ode 
Wa- 


ECP " są € ái POZNA 
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ważył fie, tylko do fzábel „"tylko ha 
las, a gdyby to było między Poflami, 
toby zaraz y naywiękfzego Paná pod- 
chwycono , ftoy tak 4 dowodž,v piy 
to piwo, coś go fam nawarzył. Ale to 
fzezęśćie wielki Regaliftow fprawił 
kredyt, že ich zumultuarifimė niepos 
zabiiano. Był tego ná teyże KroláJe- 
gomośćj Auguft4 wtorego Elekcyi do+ 


wod, y przykład. Ná Sefiyą bowiem | 
przyiechali, y wefzli do kota dwoch s > 
(ktorych niemianuie) Woyfkowych; . 


ktorzy do Magiftratu związkowego 
Samborfkiego nalezeli byli, ieden Szla 
chičic ze fweywoli, (iáko owo do Pio- 
tra mowiono: Et bie eum Jefu Naxare 
mo erat) á y tenći (rzecze głof:m) był 
konfyliarzem związku, 4 drugi w też 
tropy zawoła , owo ieft Autor zwią- 
zku „* owi woyfkowi niefpodžianie 


w fkroź przerażeni ftrachem , porw4 


fię wnogi, konidopadłfzy fkoczyli do 


Warfzawy. A tu niepytaiącfię czy au* | 


tot? czy kopiiftá? czy związku ? czy 


gozwiązku? po nich kilkafet konnych | 


z golemi fzablami fkoczyło , fekretu 
! : w wne- 


| 
| 
| 
[ 
| 
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 wnetrznoščiách ich chcąc fzukaé, 
ták gonili, y ták bić chčieli, że tylko. 
iednym koniom fwoim či woyfkowi 
Powinni, że ich wyniofłyj ex facra in- 
Zuifitirne popolitego rufzenia. Coż ta 
tedy ieft zá facrarium Libertatis? gd£ie 

ekkomyslny możeepsime merito civi im- 
Puni, zadać nay wiekíza zdradę, y nie- 


, ERotę, Jáko to uczyniono wielkiemu. 


człowiekowi Rafałowi Lefzczyníkie- 
mu, Generatowi Wielko-polfkiemujy 
tak lada tumult piianych, lubo złośli= 
Wych može naycnotliwfzych ludži in- 
mig okryć, o $mieré przyprowadźić,. 
uko fieftátoLipíkiemu, w pofpolitym 


rulzeniu Woiewodztwá Sandomier- 


lego, nullid ratione babita , zaflug, y 
.lewinnoééi, Pytam fie, co to zá ma- 
Jeftas confiliorum , kiedy od prochu fie 
Die widza? co zá efficacia, kiedy ieden 
„Ugiego nieíTy[zy ? co zá communica- 
Ho, kiedy Woiewodztwá od &ebie mi- 
AMI oddalone , á iedno bez drugiego- 
“oncludere niemože? Co zá libertas kiea 
y naylepfze, y naypodzćiwize zdá- 
"le moie niesmiem odkryć in eontra«. 

Tir 


rium tumultuantium , żeby po proftu 
SzlachtaSzlachéicá, zá Szlachecka wol 
ność niepobili , albo zabili. 


— — Refilvitur zd). 
Ze lepiey przez Pofpolite 
. rulzenie. | 
Niż fig tákweftya rezolwowaé bedžie, 
y rácya tm contrarium , trzeba o imie- 


niu, zwyczaiách, y poftánowieniach | 


pofpolitego rufzenia ad antigua trochę 
omowić. Lubo nafz Narod podobny 


ieft Nilowi Rzece, oktotey powia- | 


daig: że zrzodło zkaľ wychodži, iet 
nieznáiome; iáko owo-Lukan napilał, 


Et gens f qua jacet nafcenti confcia Nilos 


- Non contigit ulli 


Hoc vidiffe caput, fertur fine teffe creatus | 


Flumina profundens alieni conftia Celi. 


Lubo mowie y Narodu naizego nic- | 


determinowany dotąd poczatek,ziá- | 
kiego właśnie kraiuyLech O yčiec natz | 


wyprowadźił fie; to iednak nader pe“ 
wna, że Narod nófz był záwíze bitoy, 
i se! 
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Y konny, á przeto ftan Szlachecki Z. 


Qejtrem Ordinem nazwano, iAkoby ten 
Tylko godžieu był Szlache&wá , kto- 
Ty naywybornieyfzy Jezdžiec, y nay- 
„Itnieyfzy byt Rycerz.To ieft pewna: 
ześmy nieraz fatum odmieniali"iáko 
ta maige Monarchicã, maiąc y wWan- 
dzie femineum , maiąc wdwunaftu po 
Wá razy Woiewodách zzriffecraticum, 
nigdy jednak bez woyny nie obefzło 
l, continui(fimč Polacy fie bili, czy to 
Cum emnt genere Sašiadow , czy to zá 
„nay nád Rhen, viťžrices aquilas ro- . 
znofząc , w czym nayglebízey Azyi, 
amerlané owego wieku Tataríkim 
cxandrem , fortunie śił , y meltwá 
wego probuiąc. Te zászáw ze y wfzya 
fie woyfka, ktore Ruś, Litwę, Nie- 
Mcy,Tatary, mężnie woiowały, nigdy 
lebyty záciggnione, tylko pofpolt- 
tym rulzeniem, Polacy wychodžili w 
Pole, śle z c4 ley Polfki viritim , álbo 
6 z niektorych Woiewodztw, nies 
Przyiaéielowi ná ow czás fašiedzkich 
y Przyleetvch.Wiec,ze wychodzacPo- 
ścy Z čiemnic, y Wiary pogaňíkicy,y 


o 


s. KIPESTYA 


„albo fwobode, to poffali ztq propo" | 


as 


. 


grubiiańfkich obyczaiow, nieznśiome 
w nich Szlachećtwą Imię, wielką zna- | 
lazto eftymę , ktora godność, že tyl-| 
ko męftwem y odwagą kupowanaby- 
14, prętko Szlachty fie námnožyto,bo | - 
każdy wiedźiał ido Szlache&twá dro- | 
ge, przez odwagi , y fawy fkrzydła. 
Ják ono mowią: Nodiditas fola eff atdi. 
unica virtus, y ták woyfká innego nie! 
było, tylko Szlachta; áni Seymikow +, 
tylko koła Rycerfkie, więc ze Krolo 
wie z niemi bywali ná wfzyftkich woy 
nach, á iefzcze ab[oluti, y dźiedźicamł 
fie pilali, (iáko to widźiemy aż doZy“ 
£muntá Augufta, który oftátni prze” 
ftat fie pifać PanemDžiedžicznym ná“, 
fzym) To Polacy w fzyku przed nie | 
przviačielem ftángwfzy, kiedy chćiek | 
u Krolá co wytargować, iákie praw, . 


[A PES eU o PC PUT. A CJE EWA CZ ZJ RA 


zycyą: že [ie bić niebedžiemy, jieżel | 
Krol ná to niezezwoli, y takim fpo* 
fobem śiła praw pootrzymowali {07| 
bie, kiedy to zás im záímakowato 
armatis precibír, wymufzaé prawa po" 
częli, prośić o Seymy, ktorych gdy 14, 
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Pozwolono , przyízli ná nie pofpoli- 


Tym rufzeniem , y tak długo Krolow 


Prawami opifywali že im wfzyftke 
moc Krolewfka wžieli, tylko fukcef- 
Ja do Korony zoftalá, y fądy przy 
tolu, Pietwfza zás fukceffya ultatá w 
9'Obie Zygmunta, ktory Syná nie- 
miat, y naypierwfza Elekcya Henry- 
ká Francuzá bylá , á lądy do Trybu- 
atu ze Dworu przenieśione pod Ste- 
Jem Battorym, przez Janá Zamoy- 
tego Kanclerzá, y ták Pofpolite rus 
čenia wfzelką Polakom fprowadźiły 
wolność, pafpolite rufzenia zá morze 
OZlzerzyty granice, pofpolite ruf£e- 
Ma po wfzyftkich Narodách, fawne, 
Pamietne fq, śle dałby Fan Bog: że- \ 


1) tákie były , iako w ftárych Wola: 


ach, ktorzy ták od głowy do nog 
zbrojeni byli, że učieczk: niezuali, 
„ (Orzy tańguam acies bene ordinata tam 
Alt, nieták iák teraz nási, w ktorych 
nullus ordo, fed. [empiternus borror inha- 
itak ; 4 ; 


imo Wfzyftkich politykow ieft ma- 


Xyma, £e: quibás tnittes crevit Refpubli. 
: C 


Efa 


m KWESTYA 


£a, 10fdé conjervari debet, ponieważ tedy 
P.zeczpofpolitaPoMka,do ták wielkiey 
wolnośći y Prerogatywy fwoiey przy- 
(żta przez pofpolite rufzénia 3 temiż 


wolność obierania Krolow manutenere’ 
 powiuna,ycokolwiek złego wPolfzcze 


fie d£ieie, totylkoznowo wp rowadzo 
ných praw, y zwyczáiow , á gdybyś- 
ny inftituta Maforum fatrofančte zácho- 


$ 
| 


wywali, moglibyśmy fie fzczyćić iako | 


owi Rzymianie. Ufbás Antiquts fiat Ret 
pubica Romana, virifgue, y tym (ię ie 


dnym choć mała Wenecka konferwu- 
ie Rzeczpofpolita, że ni ftroiu, ni zwy 
czaiu, naymnieyfzego Przodkow fw0“ | 


„ich nieodmieniaiq. i 
add Prawdźiwe fa obie racye prze” 


fzłey położone rezolucyi,że Pofiowić 
fą y wybor a. Szlachty p? 
Woiewodztwach, y ze Ípokoynie m 
gą roztrząfnąć rationes flatúr , y Pola“ 
kow, y Cudzožiemcow w obieraniť 
.Krolow;ále też y to pewna, ze łatwić 
przekupić, y przefakcyowaé Poffov? 
niž nieprzeliczone Pofpolitego rulzć. 
"dia zgrowadzenie, Między e 
Q- 
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Moyne, 4 coz bowiem može być woa 
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bowiem fa iedni. ktorzy fa Panom kres 


Wni, 4 drudzy ich fasiedzi , trzeči zá- 


aWnicy, y Arendarze , czwatći chu- 
Žipachotcy, á przeto venales anime , 
nadko kto fat juris, inni pokrewieň- 
Wá , y zaduq nieobowiązani potrze- 
35'á zatym łatwo tych wfzyftkich 
á (woię ftrone Panowie poćiągnąć 
Mogą , ktorzy gdy fie zgodza , ińko 
Wielkie: wichry wfzyftko po powie- 
(21 rufzaia, y záprufza naypoczéiw- 
zemu OCZY, ze : oculos babent , €8 non 
vident, i 
3tio Mnieyfza fzkodá z fatygi Szla- 
Chty n4 pofpolite rufzenie , y nicie(t 


x wielkie zruynowanie Familii 28 
t 


Ory fobie koniá , porządek., y rýn- 
ztunek (porzadži , iáko iet Rzeczy” > 
ofpolitey fľawá y potrzebą, áhySzla- 

tá przypomnialá fobie meltwo, y. 


M 


<lnemu Narodowi bardźiey niebe= . . 
Pleczno y fzpetno , iáko tá ignavia y ` 
<e długim pokoiem zápomní drugi, 
„żeli mu fzabli z pochew nieukradžio 
% urośnie mu brzuch , že niewidźi, 


cz czy- 


PAG > ANPESTTÓ | 
.€zy koń iego piie. Dla tego przodko- 


wie náši po wfzyftkich poftánowili 
Woiewodztwach , y Powiatách pepi- 


fy, y okazki corocznie, žeby Szlachtá 


zawfze gotowa byłą w rynfztunek, y 


konie, žeby ná wybor one małą, że- 


by emulacya ffawy u nich rofła, żeby 


oreze, y wftydał fie źle ná koniu $ie- 


dźieć, gdy w oczách iego drugibędźie | 


go dobrze zażywał , choćby tedy dla 
iednego przypomnienia woyny, obo- 
zowania, y ármowania fie były pofpo- 


lite rufzenia. to ie ná Eiekcyg prowa“ |- 


dźić należy. RE E 

- 410 Nie dofyé nátym, że ná oprel“ 
fyą wolney Elekcy!, nikt fie nieodzy- 
wa, y niegotuie, należy porządnym 
ludžiom zawfze gotowość pokazać s 
zwłafzcza kiedy in ipfo campo eleśtura" 


li, može fie taki urodźić, Áraczey zna” 


leść, ktory fig ná wolność rargnąćjmo* 


| žesá zátym o naydelikatnieyfzy punkt 


praw y wolnośći náfzych „ ktore ief 
obieranieKrolow, potrzeba delikátnié 
chodźić, ftáwaé, y być záwfze gotów 
ná wizyüko. gto 


fie kázdy z nich ná lepfze przefadzať | 


o | m. 3. 
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510 Pofpolite rufzenie wielki po- 
rach po cáłey Europie czyny wfzy- |. 
Ícy Cudzo£iemcy , ktorzy álbo fwo- 
temi , albo per. emiffarios fuos cudzemi 


Patrzą ná te oczami, mufzą fobie my- 


ślić, że darmo fig porwać ná taką E- 
lekcyą , zá ktorą ták Siła tyšiecy Ele- 

torow w broni obítawa, y przy niey | 
Umierać gotuie fie; 4 zátym ad impri- 


Mendum refjelia ták poważnego áktu, 


dobrzeťolakom wfzytkim álfyftowaé. 
obra to nawet y do fakcyi, že Pa- 
nowie Cudzožiemícy, pieniędzmi do- 
kazaé fwego: zdefperuią , ktorychby > 
Nigdy nieftało , gdyby ie po Pofpoli- 
tym rufzeniu roznośić poczeto,y kto- 
Teby jako w morzu zgineły, bez fzla- 
u kto wźiął, czy zá to co uczynił íz 
temmodum daiącego, czyli nie. 
Gto Prawda y to + že zm bis populari- 
us (onventibus, rzadko racya coumie, 


- Ywyper(wadowanie; tylko raczey fa- — 
 "«miakie,á po Chrześćiańfku mowiąc: > 


turbo fenfus, zw yczaynym haftem; trzy 
Mam z Jegomosčia, ale to też pewna, że 
tám left widoczna ProwidencyaBofka, | 

C3 y 


; 


238 — —  AUEOQIM M 
y oczywifta wola Jego, kiedy bez fa- 
keyi, bez praktyk ludzkiego dowci- 
pu, fztuk y wymyftow wfzyfcy, 4 ták 
wielu ná iednego fie zgodzą czelto, 


nieznáiomego, przez fławę, y przez 


záílugi ku Polfzcze, y nieznajomość 
ofoby, Jáko.to Krolá Jegomoséi AU- 


EM 


GUSTA WTOREGO obrano, ktø- | . 


rego y nazwać nieumieli drudzy,kto- | 


rzy zá niego zaraz ginąć, y bić fię Z | 


Kontyftami chéieli, lubo tedy y ná 
niego praktykowana Szlachta, ták ie- 
dnák pretko w£igt ich do niego ten 
Entuxyafnus, że nie Panowie , ale fá- 
ma Szlachta obtatá, 4 nie wiedząc ko- 
go? y záco? á ná dowod tego, ze fam 
Pan BO G tylko niemi kierüie. ZÁ$ 
Szlachty Mazowieckiey proltota fuf- 
crat. ktorzy wołali: tuż pozwalamy Y 
ná Kontego by był Salem, 4 nie Fran“ 
cuzem. datius tedy wolnośći náfzey, 
aby z rąk Polfkich Krol urofł niefpo- 


džiewany, niż przez ręce fakcyantow». | 
ktorzy do fwego końca prowadzący | 


kalumnie ná drugich wymyślaią, Y 
milliona zdrad , fzalbierítw , ná ge 
b wO* 


P CES CE EUN 


is DRUCA: — gp. 
fwoię praktyknią, ktore potym náca- 
ą Rzeczpofpolitą, żałośnie y ízkodli- 
Wie derivantur, y (pływaią. à 
7m0 ltoieít prawdžiwa: ze częftę 
tumulty rodzą fie w pofpolitych ru- 
Ízeniach , y niewinni częfto giną ná 
Zyčiu „y honorze, Ale iáko Chryltus 
Powiedžiat , opertet fieri fcandala : ták 
też y te, lubo złe, y niefprawiediwe. 


 Mierządy, fłużą iednak ná poftrach, y 


ná pohamowanie złym Miniftrom , y 


akcyantom, że lubo ufaiafwoim wy- | | 


Kretom, y taią fwoie frantoftwá, mo- 
że iednák cafus iaki odkryć ich bypo- 
€rifes, á zaraz gotowa zdravcoml/xe- 
&ucya, gdźie każdy Szlachéic tu/6 O- 
tony wolnośći , będźie miał pro deco- 
te być brata fwego záboyca. ; 
Ale to wfzyftko do Poípolitezo ru. 
Zenia fzbponitur , ża ktorým do tych 
Czas racye militant, żeby porzaduiey- 


-ize były, żeby fie ná zdraycách zna- 


no, zebyiprzeéiwko tym, ktorzy pie- 


|. Miądzę roznofzą, zaraz á zaraz powita 
 Wata Szlachta, kto intereffa cudze, 
Rie Pol(kie trzyma, zaraz go od rad 


C4. fwo- 


` 40 DO ARES IVA — 
fwoich exkludowaé, żeby no (taropol- 
fku , Cudzožiemíkich Pófłow, blifko 
Warfzawy nietrzymać, žeby fig uwo- 
dźić niedawać, nec Gallorum fpolits; nec 
Cefaric aurt. Czego wízyftkicgo ieze- | 
li Rzeczpofpolita non exequetuz, y nie 

, poftrzeże fie w przelzłych zdradach, | 
jednakowo ią Francya ofzuka, choć | 
ywPolpolitym tufzeniu zgromadzo- 
ną, lubo radzącą , y obieraiącą przez 


Poífow. Kończę ten traktat o Elekcy- “ 
ach vafzych , dwoma annotacyami , 
Wtochá iednego: ktory ná Elekcyą in 
Anno 1697, był od Paná iednego po- 
ftronnego Ablegatem. Jedná ffuzyé 
Polakom može ná poprawę, druga ná 
konfolacya. Mowił onze: Polakom 
naymniey trzebá wierzyé wtedy,kie- 
dy fie po gardłach palcem rzną , mo- 
wiąc: do gardła nieodftąpię. A to co 
on mowil, rozumieé (ie ma, že nieod- 
ftąpią do gardlá,poki w nienienaleią; | 
to ieft: poki fię nieupiią; y wtymfzy- | 
dźił z Polakow, że za tym trzymaią;, 
krorý ım winą da naywięcey. Druga 
zaś inowil: że kiedy będźie ktory Z | 
| 


Przy- 


di 


aoo E 
Przyjačiot lego, ná podobny ákt ta 
| Prawiat fie,konkurujac zá Panem fwo- 
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„m o Koronę Polfką, bedžie radźił: 
"DY nic wiecey nieczynił przez całą 
"lekeva, tylko żeby fie wfzyftkim 
Wywiekífzym, y naymnieyfzym nifko 
kłaniał, iezeli może ź niemi, pił, pie- 
Nędzy nic niedawał, tylko po trzy- 
<ieśći Mlzy ná każdy dźień odprawo 
wać kazał, ná intencyą Pryncypalá 
Wego; korikluduigc, že czego te Mfze 


|. UPanń BOGA niefprawig , żadna ná 


Wieéte praktyká y fakcya niefprawi, 


pu częfto y pieniądze przepadły, y 


3&cye nic niezrobiły. Tylko rmmedi- 

ta wola Bofka, ktora fie manifettuie 
*tym záwlze,ze: Rex Polonie non da. 
tur à DEO, tantúm indigitatur. 


KWESTYA III.“ 


Jeżeli lepiey Polakom obie- 
-Ta za Krolá pozoftałego z 


ynow, lubo zDomu przefzłe 
80 Krola? álbo też mingwfzy > 
| Cs Dom 


4 KWESTYA 
"Dom Krolewski , innego 
obcego. 
Refoloitur 1mô. > 
Ze lepiey minąć Dom Kro- 
lewski; (etia fuppofitó, ze go- | 
dź ea Korony) tylko dia te- | 
'go: że ieft z Domu Krole 
wskiego. Choćby fig y Krol | 
' "dobrze zasłużył Rzeczy- | 
pofpoiitey. E 
0 ymo Ze ieft navdelikatnieyfza wol" | 
„mosči náfzey pupilla, wolna Krolow ^ | 
lekcya, w ktorey ták powinni, wizer 
kich przeftrzegaé okolicznośći, żeby, | 
żadne podobieňftwo fukceffyi , án 
Xieniem do Tronu Polfkiego nieprzy” | 
bliżało fie , y dla tego powinni Pola” 
cy záwíze Dom Krolewfki minąć; 2€ 
by iáki pretext fzceeffionis , ná Krol€ | 
ftwo przefzłego Krolá Sukcefforow) 
fobie nieformowali ,, ktory y Z Pu 
M : á- 


—— 


+ 
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fímegoby uroff, ze ferd- 69 faeceffu 
temporum , N zápomnienie wolna po- 
£łaby Elekcya , Syn po Oycu ná ten 
ron wftępuiąc , per Fafces numeran- 
tur avi, á obcego kogo w oczách Do- 
mu Krolewfkiego obranie zá Krolá;. 
Muśi Dom ten admonere , že nie fuk- 
ceftyą , śle wolną Elekcyą , obierany 
rol Polfki zoftáie. end 
—2do. Ze Oyćiec Krohiiąc lat kilka- ` 
naście, albo kilkadźieśląt, niepodobna, 
|. S5y niemiał rozae , y wielkie familie 
«| tobie wybrać , y naypoteznieyfzych 
Sagd. eg Togá ludźi w nich, przyia£nig 
Íwoig honorare, y tafkami obfzernemi. 
.. Cevintlos. zoftawié, ktorzy obranemu 
E^ | Sukcefforowi iege , dobrod£ieyftwá 


i Ycowfkie odwdžieczaige , y odílu- | 
Y | Suiąc, uczyniliby go ták potężnym, 
pi S validés ich podparty auxrli?s,łatwo 
y^ y mogt y moderate ambition? fee, ná 
T fzkode fwobod, y Praw Polfkich fobie 


Pofľužyé, przyczyniając zwłafzczado 
aworow Oycowíkich y fwoie,nowe- 
(by ich trzymał przy fobie abowia- 
ami; ktore w Polízcze necefitudines 
nie- 


A 


id KWESTYA . 
nietylko w Domach Krolewfkich, śle 
oy partykularnych Panow familiach, 
po Seymikách , y Seymach, Wielmo* | 
Žnemi lndźi czynią , mowiąc pafftm ? 
Oyčiec moy twemu Oycu fľužyť, á iá 
tobie. A 
3210 Ztąd także idžie , że victim» | 
iáko bez Przyiaćioł Kro! być niemo” 
że, ták tež bez nieprzytačiot żyć tru” 
dno; ile Krolowi Políkiemu , ktory 
choćby y Rzeczypofpolitey žadna nić | 
obražiť wialencyą, tym fámym ná nie” | 
nawiść fobie zárobi, kiedy dźieśięć | 
-konkuruie oiedną łalkę , á on iedne- | 
mu tylko dać musi, á owi dźiewięć !? | 
furorem aguntur. Sukceffor tedy Kro” | 
|aoikidlzediiży ná Tron Para 


nietylko w iego Purpure oblec fig mW 

$i, ale y w interefa Oycowfkie, y $” 
riculum ieft: aby fie nieméčit, nietylk“ | 
ná tych, krorzy mu nic złego niez”? 
„bili, śle že Oycu iego złośći wvyrz 
 dzali; y ták powiadaią, że Krol K% 
źimierz Koniecpolíkiemu , Woiew0” 
džie Sandomierfkiemu, zá to iedyni 
Buławy polney niedał , že Oyčiec 1€ | | 
[ i r go 


Ael 


w "TRZECIA. 4$ 
So Hetman wielki, był nimium gravis, 
Bratu iego Władyfławowi Krolowi, 
že go áž ow dobry Pan Witadyffaw, 
*Wął (woim tyranem. Boiaźń tedy 
Pomíty tey, śila może w Polfzczezie- 
£9 robić, bo choćby ten de Domo Regia 
Tol obrany, y niemyślił fie mśćić ná 
tych, co Oycu iego záfkorzyli, to o- 
1! Oycu y Domowi iego záwinieni , 
DOWaé przcéiw niemu będą fakcyex 
Ibo dla owey zwyczayney maxymy, 
dife quem leferis, Albo záktadaigc fig, 
j; 2otuiac fie ná perfekucyą , od Kro- 
A W intrygi w chodzą y fakcye, y te- 
RO był niedawny przykład, kiedy ná 
om Krolewfki Sobiewfkich, niekto- 
€ pozwolić niechčiaty familie, alle- 
ge: že názbyteémy dokuczali, y u- 
nli Dom ten, áby nam tylko odpu- 
."CZono, Tá polityczna defperacya , 
ták wielkim ludžiom przyzwoi- 
zd że nigdy ufać niechcą , Kogo raz 

tadzą, E 

, $46 Ze Sukceffor Krolá zmarłego , 


a Stylko áffektá Ovcowíkie do roz- 


ch Panow, y nienáwisé dźiedźiczyć 


- może; śleyinftrukcyą Oycowfka guż- | 


' dźiei, że na Tronie ośiedźi fie; maiąć 


| fito, kiedy nietyłko z śiebić 


 łaiąca, odfądźić od korony człowiek? | 
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bús medits, może rożnym fzkodźić, y 
cáley Rzeczypofpolitey , te bowiem 
arcana, ktore fa nam zakryte , mutz4 
revelari džiečiom: zwłafzcza'przy ná- | 


tedy y drogę w przykładach Oycow* | 
fkich, y informacyą, może šila bac c1“ 
gnitione , w Polfzcze Krol taki zrobić: 


Refoluitur 200. 
Ze lepiey obrać Krolem po- | 
zoftałego Syná Krolewskie | 
go, ślbo de Domo iego. Suppo: 


godźien Korony, y Oycict | 
iego zástuzy1 fie Polfzcze» - 
imo Z prawa Bożego, ieft to nić” 
fprawiedliwość od Boga pomfty wo 


( fuppofito arcy godnego) tylko dla te” | 


"80, że ieft Synem , albo Kolligate | 


| Kro: | 


| Krolewikim s jakoby to y w polity- 


GRZECIA © 47 
Cznych ákcyach fzło , y ważne było 
Peccatum originales y toby'Panù Bogu 
Yprobrare zdáto fie , že choć'go Pan 
"0S tworzył? godnym Kroleftwá, my 
$0 w tym fądźiemy , že mu Bog dat 
Urodźić fie ze krwi Krolew fkiey, prze 
Uęż nie ná Tron. Dopierożby fiufznie 
Ná nas Chrześćiańftwo wołało: Potons 
novum teflamentii fabricant, kiedy Bog 
Ne: dentem bro dente , gtowe dáé zá 
głowę, á my záchtopíka giowegrzy- 
Wny, zá Szlachęcką, wieżą náznačza- 
My; kiedy Bog Regalem ná Tronie 


tworzył Krolewicá, á my w utodze- 


iiu grzech , in natalibus culpam znay- | 
lemy, y mogłby z Akteonem mo- 


Wi: Fortúňie crimen tn tllo „non fcelus 
Boer, o. i : 
200 -7, przyktadow tych in arenam 
SY dyfputy zinnych Paúftw,Kraiow, 
narodow niezáčiggam, bo iako ná- 
Za Elekcya, fmilem tobie ńieznaydu- - 
© Wžadn ym kąćie $wiatá, y prawdži- 
da left iibertatis Phenixs ták tež przy- 
ady fukcellyi, powfzyftkich Krole- 

; itwach 
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ftwách Europy praktykowane . do 


Políki nic nieważą , z Polfki tedy dla | 


Políki zbieraią fie przykłady,naprzod: 
przypominam Piafta, ktorego pamięć 
do tego cząfu w fercách náfzych kwi- 
tnie, y ktorego pofferitas długo pano- 
wała, ale tylko przydźmy do Kázi- 
mierzą onego,ktorego pamięć ná czu* 
prynách nátzych zoftała. Ten Mor 
chem nieiáko zoftał był w Kluniaku 
we Francyi, Polacy zaś tak kochali 


Dom Krolewfki, że wyfłali Pofłow +. 
ktorzy go po całey Europie dwie le- 


„čie ieżdżąc fzukali, y až przez in- 
ftancya, y pozwolenie Papieża Bene" 
dyktá IX. otrzymali, że wyfzedł gwał 
tem z Kluniackiego Klafztoru, y Ma 

- choftwá fwego wfzyftkim Polakom 74 

relikwie zoftawił, cgolone, y uftrzy” 

żone cziipryny. Podźmy do Jagiello 
ná , ktory lubo tak wielkie, y bogat? 


Xięftwo Litewíkie, ofiarował złączy“. 


“z Koroną Polfką , y do Wiary Chrze” 
śćiańikiey poddanych fwoich przyp”? 


wadźić , iednak poty go Krolem nić” 
- obrali Polacy, 4ż Jadwigę Corkę ek s 


PNA 
R OE 


EY URAZE 
| la Ludwiką Políkiego 


yo otrzymał y że był idący de firge 


lak? ze krwi Krolewíkiey dobrze Po- 
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y Wegierfkie- 
89 wžiat zá Zone. Podźmy ad recen- 
ra: Zygmunt Auguft zoftawit dwie 
Stoftry rodzone, iedną Anne, ktorą 
Slacy chćieli z Henrykiem potym 
tolem Francúzkim ożenić, á podtą ` MP 
mdycyą obrali goKrolem, y powia-  ' HM 
ug, že dla niey ućiekł z Poliki, niž | 
da inney rácyi, bo bylá ftára , w kto- 
"*Y kondycyi ták byl Polacy ftáte- 
pi ; £e pod tąż kondycyą y Stefaná 
betorego Krolem obrali, on zás nies 
"ył ták delikárnymiáko Francuz,po- 
tiq. Drugą záś-Siotre-Kárarzynę: 
tym chcieli. perennare wPollzcze, że 
© Syná Zygmunrá trzećicgoSzwedz 
tego Krolewicá obrali, y tego Zyga 
b tatą dwoch Synow cox/Hitutrv? nie- 
i fie Krolami obierać. Náoltátek y 
‘tchat Krol do niefpod£ianey Elek- 
||» Baypierwfze momentum. ná Krolc- 


B 


Stellonica od Korybutá, y przeto był 
1. ollzcze kochany, že Szlachéic Pole 


9m záfťužony, zoftał fie, y ták Pos 
| D lacy 


Tarai ga nici? 


'tycznych. Nietrzebá fie obawiać ju | 
| 


|. go, nieobieraé Krolá, tylko Syná álb? 


' Krolewicz uczynić Krolem, w oczać 


$0 KWESTYA | 
lacy niebali fie nigdy wolney Elekcy! | 
kleynotu przez to ftračié, chočiaž ká“ | 
dydatow z Domow Krolewíkich zá“ | 
ćiągali. j | 
3ti0 Teraz podźmy do racyi poli“ 


fucceffionis, poki Krol utwierdzony n4 | 
Tronie.prawá o wolney Elekcyi, ślbo | 
śiłami y woyną nie złamie. Ośiodła* 
wfzy Políke przez wiktorye, y oladzé“ 
nie fortec , albo ią figlami ułowi , 2€ | 
mu dadzą dyploma, že po śmierći 16“ | 


krewnego po Rzymíku, edoptatum ^ 
cere Regem „ bo poki tego niebgdźić» 
jákiemiž silami, álbo fpofobem ma fif 


zebraney, y uzbroioney Rzeczypolp? | 
litey , 4 choćby chéiak zemerarić tat” 

gnaé fig ná acefalum gorjus Reitti A | 
fpolitey, tákaž wielencyą y oppre!ly4 

može iey zádač każdy, byle potęż”? 

kandydat, y tyleż będźie miał ná f$ 
tyrannią y odwagę fwoie prawa 9,; 
obcy kandydat, co y Krolewiczá pok 
niebędźie złamane wolney Elek | U 
prawo, ktore krwią cátey Pelfki m% 


> 7 EP MEC T M M DERE Wn Č v u A ná a 


pg 


TEOR dú AN 


nie, 


+ Za€ potrzebá, iuż tedy tá rácya przez 
^ | Y upada, y rozumiem, že Krolewiez 
* | Ma tylko yu» fucceffionis , bardžiey do 
,  Pretenfyi Korony, niż do panowania 
e | n Vego, to ieft, bližízy ieft prośić , y : 
£0 The fie o korone , iz fundamenie zá- 
á | 11g Oycá fwego, ieželi zás ieft taki A 
E ktory tylko futura z godnosči fwoiey ^. 
"| POlecuie, á preterita na zalecenie (wos 
e | 10 merita wyftawié niemoże. Jakoż y 
£| Pofłowie Krolá Władyfławś ná Elek- 
"| pliego palum w mowie fwoiey w ko» 
? |- © generalnym mowili. ZeKrolewicz 
^| Dolfki Władyfław zápomina zaftug 
5 | Íwoich ku tym enym Políkim Náro- 
£| dom, y Motkiewfkiego záwoiowánia, 
h Choćimfkie tryumfy, w ktorych pere ` 
E Pnatiter Rzeczypofpolitey zafłużył 
4 | t, tylko ná Fundamenčie ftawney 
ij 3mieéi Oycá fwego Zygmuntá fpo« 
4 | "Iéwa fie, u ftanow Rzeczypofpoli- 
y | CY, meritorum iego.otrzymać corona, 
| , 4ło Ani fiętego obawiać ma Polfka, 
ki & Krol zoltáwi obowiazáňe lafkami 
gi amilie Ind£i wielkich , ktorych fobie 
v Wierdziwfzy Sukceffor ięgona Troa - 
s Dz © 

| 

| 


ponitur, co być može , y niemoze , 2e 


anu pomogli in immenfúm , wfzczynar 


imunt kochał fegmatykow,toWłady” 


oraculum, u Władyfława IV. prime 677 


ga KWESTTA | 
nie, możebyć RzecZypofpolitey ich | 
pomocom éiezkim, bo nayprzod f#/ 


bedžie myslit o praw Rzeczypofpo* | 
litey złomaniu , à potym zwyczayD? 
tá ielt uMonarchow maxima, fwoic 
aparte czynić fobie faworytow,náwet 
Obferwowano, Ze rzadko tym pomo” | | 
zło, ad augmentúm faworcw , ktorzy | 
albo Krolowi ftáremu muzierant, álbo | 
nowemu dopomogii do Korony ; b? | 
Albo fig. wltydži Pan być poddanym o” | 
bligowanym; álbo preteatyi tych, co | 
iących znieść niemoże ; potym inkli- | 
nácye wludžiách fa rożne, co Zy8& 


flaw kompaniftow y wefotych, y rzać” 
ko fie nawet in abfilutis trah, aby OY- 
cowfcy Miniftry z Synowíka zgodź!” 
fię inklinacyą, f} ná to przykłady ty” 
śiącami, interim ieden fuficiat Jerz eg 
Offolińfkiego. Ten wielki Kanclet7? 
nietylko Poliki , śle y Europy cáte? 


R E 
S 
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. . 4 4 D 
„miffionis będąc , magnó momentó KAŻ: 
mie- . 
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mierzowiKrolowi do Elekcyi háTróm. 
-olfki pomogł, oblezonemu pod Zba- 
Talem, od Haná Methmet Giereiá , y 
: hmielnickiego, Kozackiemi woyfka- 
l» y Ordami śćiśnionego ratował į 
Ptzez traktat, y wielkiey polityki ar- 
Ument4 falwował , w krotce potym 
Prosit Krolá o Stároftwo Trebowol- 
Qu há Zięćia fwego Kalinowfkiego, 
ers OžnegoKoronneco,niedať muKrol, 
J ták pertinaciter odmowił, ze lubo le: 
AB nog mu ták wielki człowiek, w 
i Acząch iego oddał Makowieckiemu 
COkoiowemu fi wemu, áz ten Minifter 
4, Smogac kont: mptu owego znieść, 
A ecubust ; z žalu y defperacyi nagle w 
„Sa godźin umarł, przez to znać,że 
mu śni Oycowfkie, áni Braterfkie, á- 
ja lego perfinalia merita niepomogty 
Unowego Krolá , ktory częfto paffyą 
„płodośći, álbo niezrozumianą Bofką 
"Adi fie dyfpozycyą, áby (ie pokaza 
q żenie zá náťzych ftarań, kluczem 
“Tce Krolewfkie chodZi Ale m menu 
t cor Regis ef. Zeby 748 iefzcze lé- 


s ley tá elucidetur zbožie, prey pomioam 
| +1 > i Ja 
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Elekcya in 4nno 1697. Krol'$wietey 
amięći Jan Trzeéi, nietylko przyia* | 
Giot, ale obligatt(fimos, y íámychze kre- 
wnych blifkich f/ammós bonoribás autlof 
zoftawił, mniemaiac , že Synom iegó > 
choc nie z miłośći , choć nie z dobro“ 
dźieyftwa wdžiecznoséi, ále dla fáme- 
go pożytku y honotu kolligacyi, tá“ 
ną przy Synách iego pomocą , Aż ći» 
/ktorzy naywiecey perfekutyi od DWO | 
rú miewali, nayZwawiey, y poki mo“ 
gli Dom Krolewfki trzymali, amt | 
| ZÁŠES proximi de long? fleterunt,návvet Y 
ná gardła temi urzęd ami náftapili,kr0" | 
re zrak Krolá [an4 mieli, Przez co f^ 
żet, że obligacye Oycow , przyjaźni» |, 
álbo umieraią zniemi , álbo przynay” 
mniey niežvia dla Synow. Przeto © | 
bawiać fie nietrzebá , aby Oycowfc! 
przyiaćiele , byli w Polfzcze dla Sy? 
graves, 6 
std Tá rácya, ktora wyžey námi“ 
nilem , powinna fatisfacere y teys” 
iáko záčigeniení w przeyfzłym pan? 
waniu przviaciele, mogą Krolowi / 
domo fuceedenti być pomocni, á psd 
i "Pot 


| 


ua 


LARA uiui EE Lot aa ava 


TRZECIA. 5 
Polfzcze potężni , ták odza od Krolá 


— Przeyfzlego zadane trwać mogą: y od 


Sukcefforow ; nieieft Polfka tákiey 
Konftytucyi, iáko owe Narody, kto- 


| fe teftámentámi zoftálacey Poferitati 


Nienáwišči, do familii przečiwnych zá- 
Pifuią , zwyczayna maxima , že edfz- 
9U10, fide, conciliatar amor. Choć Oycu 


` zafkorzył dom iáki, by chčiat to áffe- 


tem fwoim naftępuiącemu repara- 
te Monaríze, pewnie go devincet. A zá- 


tym mała to w Polfzcze racya ná ex- 


ludowanie Domu Krolewfkiego , 
gdźie pod czás biwfzy fig ráno, ná o- 
biedžie pila, á dopieroż u Monarchow 


. JPolitykow, gdžie wfzyftkie miłośći 
Ynienáwisči paffye, per flatus rationum , 


chodzą, y częfto choć fie oco aliunde 
left gniewać, prefens oficium , álbo ne- 
ceflitas priora damna refarcit. Ták owo 
Powiadaią: że wiedney kompanii, dał 
ieden drugiemu w gębę , ten uderzo- 
hy gdy fie do tamtego porywa, owen 


 Wnogi, gdy go łefus goni, záltepuie 
mu lrugi z gołą fzablą. - A2 ow woła, 
Panie Bracie dźłeś mi w gębę , dle to 


Da. nicy. 
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55 KWESTTA E. 
nic, tylko mmety od tey fzahti obroń; 
iakoby rzekł co fie ftáto, to fie w drie 
gim interesśie zápomipa , goríza fzá- 
bla niž poliezek ,.god£ic. fie z foba ka“ 
že. Nic ni świećie nieieft rak ailes 
dopieroż w palfydch ludzkich, śle nay 
bard£iey przy Dworách, gdźie gniew 
y áffekt chodźi iáko mu każą, nie iá- 
ko potrzebá. . . E 
649, E contra, Sita Rzeczypofpolity 
čaley pomogły, nietyłko fámemuK ro” 
lowi , Oyca Krolá zafługi. Niemoże 
„być tego iawnieyfzy dowod, táko ná 
AroluKa£imierzu, owen Polfki Katy" | 
-Jiná Chnielnieki zbuntowawfzy prze- 
ćiw Panom, chłopow ; nieźliczonych 
kozaków woyfka wyprowadźił wpol 
fke „chéiatímu Krol Jan Kaźimierz Z 
wovfkiem occurrere; śle on złączywfzy 
fiez Hanem Machm et Gereiemz wiek 
kiemi ordami, obległ pod Zborowem 
IN — —Arelá, ktory: nierowny fwym woj” 
Tl iem numerd, numero nieprzyjaćioł y 
` konnvch, y ogniftych; okopat fie, Y 
bronM, tandem gdy tému fu fficere mie" 
mogł, iuż fię gotował uciekać zá rá“ 
i | 'czey 


| 
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a * TRZECIA. sę | 
€zey całą Polfkę,y woyfkoPogańfkim - 


arodom fm predam puśćić , poiechał 


„Przečie oftátniey fortuny zentare w ^ -| 


traktátách, Kanclerz Offolúfki , kto- 
ty przypomniawfzyHanowi, ze w nie 
Woli zSołranem bywfzy , śiedźiał w 
Rawie u Zygmunta Trzeciego Oycá 
Arolew kiego, ze w(zelkich wygod y^ 
Sobra doznał , tśk twarde owo ferce 
do wdźięcznośći fkrnfzył yprzywiodł, 
*e prędko znim ztraktówał ; nawet 


'gdy Chmielnicki reniteńcyą pokazał "4 
ŚĆ zá wolą Haná, porwał (ig nániego 


"do fzabli, y chčiat, áby Krolá ná kola- 
ach przeprafzał, tymy Rzeczpofpo- 


| a falwowana, y Krol, záczym poka- 


"uie fie manifofłć , że fzczęśliwy : kto 


- Może wielkiego Oycá zafługami ela» 


eleje 0 3 

` 7mo: Suppoftó , że Krol Oyćiec był 

Bodny, podćrwy ; woienny , fzczęśli» 
Y ; Polakom záíIuzony vy £e capace ` 


Syná do Korony zoitáwity que pietas, 


Que pratitudo, takiego minąć? przecież 
ofnową wfzyftkich politycznych u: 
S*ynkow iet wdźięczność, y wsáka- 
Ria cong coo ood 


ich intrygę zayrzemy, to infze» 
go między ludźmi niemafz fundamen . 


"KWESTTA 


tu, tylko ty dla mnie to uczyń , á ia 
dla čiebie to: procz wftydu że upod- 
ćiwych nic gorfzego nád niewdźięczni 
ka, y że u partykularnych ludZi,náwet 


rà w náturze fámey, ieft takowych á- | 


cyi honor, Dopierož Stany Pańftw; 


Monarchiy świata , powinniśmy fig | 
rzydźić niewdźięcznośći nota, ktora” | 


by infallibiliter paść musiatá ná Rzecz” 


pofpolitą Polfką;kiedyby dobrego,ko | 


chaiącego Narod Políki, yzalfłużone” 
go Rzeczypofpolitey Krolá Synow, á 
do tego capaces y godnych Korony od" 


mieli Polacy. 
Svo A ktożby z Krolow Polfkich 


chćiał wiernie y dobrze tey Oyczy” | 
žnie fłużyć, ktoby kofztą łożyć ná 0%, 


a — 


fadžié od nicy bezi žadney inney rácyis | 
tylko że fą dźiećmi Ktolewfkiemi» | 


zdobę , y ná ufługę iey odważył fię* 


ktoby krew fwoię ná woynách lać: | 
żyćie, y zdrowie fwoie ná fimo niť“ | 
befpieczeńftwo exponere chčiat? gdyby | 
niemiał nád£ieie , ze po śmietći (w”” > 


iey w džiečiach fwoich Krolem zn ov" 


| 


| 


| 


żyje; bo lubo ipfa fbi virtus merces eff. ~ 


premium, naywięcey iednák y wfzy» 
ko dla d£ieci pracuiemy, w tym nay» - 
Wiekfza trudow náfzych zakładamy 
Poćiechę, žeby potow nafzych žniwa 
Nie kto inny zbierał, tylko os deoffibus 
"Pofl ris, e$ caro de carne noflra, Niemaiz 
ták mizernego, y podtego w Oycu 
fercá, ktoreby iákimkolwiek fpofobé . 
Žiečiom fwoim nieżyczyło promo- 
CYL. A nuž Monarchá! choćby dla fa» - 
Wy y reputacyi , y dla fámey cnoty, 
Chciał Krol per ardua Polfkę wfławić, 
Nemože ták potenti conatu pracować, 
Y trudžié fie, fačti fi premia defint. X 
ták: gdy Krolá odbiežy nád£ieiá , že 
Yn iego Kroleftwá fie niedofťužy w 
falce tych cnych Narodow, bed£ie pas 
Bowat niedbale , opušči fig iáko ow 
Y Arendarz, ktoremu expiruie pree 


j| So maiętnośći tenuta , y pewien, že 


tey. trzymać niebedžie , pewnie o res 
Paracyi, álbo konferwacyi poddánych 
; €pomyśli, tylko żeby fwoie wybrał, 
> Czáfow fwoich dotrzymał. Straéi 
Hs Krol pewnie nád£ieie, kiedy z prze 
"złych admonebitur przykładow : że 


66 KWBSTTA. —7— 
'Krolewfkich Synow, choćiaż godnych 
minęła Koroná. Tá propozycya ob- | 
iaśnia fie Krolá Władyfława Czwarte- 

. goprzyktadem: miał ten Krol z Ce- | 
cylii RenátyAuftryacki Syná Zygmun 
ta, ktorý že nad latá pokazowat ro- 
zum, y dowčip cudowny, Krol widząc 
£e go po Oycu nieminie Korona , ro“ 
zumiał že tąż drogą , tegoż Svná do- 
prowadźi doTronu, to ieftzátfugami 

woiemi. Przeto wźiął przed fie wal- 
mą woynę Turecką wprowadźić, y co- 
kolwiek miał fkarbow, y doftatkow + 
łożył; ná fześćdźieśląt tysięcy woyfká 
Cudzofiemfkiego záčiacnať , wfzyt- 
kich Chrześćian pod Tyrannią Ture- 
“čka ięczących zpraktykował, y iu? 
‘zbuntowanych miał, zgoła, co ien? | 
wymyślić fie môže applikacyi, przy” | 
łożył ná wywyzízenie Políkiey Mo” | 

. parchii, Az w ténže fam czas ow Sy? 
'dźiewięć lat maiący umiera, Krol ža“ | 
lem opanowany rzekł, o chłopcze | 
chłopcze , coś mi to uczynił? álbo? 
umrzeć niemiał , albo rokiem przeć” 

tym umrzećeś był powinien, Te fo | 

Fora. š (wá 


e wa 


a 


Mierćjstegoż $ 


Xy intryeuia, I to ieft ták pewna, 

è žadney Blekcyi u nas niemafz; že- 

Y y Erancyakogo niepromowowatá, 

p Dom Auftryacki z drugiey ftrony ; 

torego Domu fakcyi bać fie , y Wy- 

| ""Łegać fie, (referente Andrea. Zatufki, 
ips uw ` Prin- 


id 
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Principe Epiftopl Varmienfi) dawno prze 
ftrzegał Jan Zamoyfki Kanclerz Ko- 
‘fonny mowiąc : Tria cavenda funt Po- ` 
lonie: Potentia Turcica, bellum Civile, 8 
auftriaca factio. Co tak ieft eviďens,ze 
res oculis [ubjetta fidelibus, dalízey pro“ | 
. bacyi niepotrzebuie odemnie. Ito ná“ |. 
fze Elekcye zwyczayne mięfza,kiedy | 
temi intereffami uwiedźieni Panowie; | 
zgodźić fie niemogą. Ten mowiąc y 
brzakaiqc Gallorum (poliżs, á ow Caefaris 
auró, ále naygoríza to, ze gdy iedn? | 
partya drugą przełamie, to ielt, gdy | 
Francuzkie fubjelłum otrzyma fortu- | 
nę Korony, to záraz Cefarfka poten" 
cya ftrafzy, y fufznic iey lękać fie mu” 
śiemy , kiedy iey emulum obrahśmy* 
Niemogą zÁ$ fie lepiey te ták przeć” | 
wne pogodźić intereffá,iáko kiedy fig 
obierze kto z DomuKrolewfkiego,b9 
naypízod: ktož mu zazdrośćić możć 
że fie záfluzonq przez Oycá Koroný 
ćiefzyć będźie? potym obudwoch ftro? 
mogą eludi pretenfye. 'TÁk on Prat” | 
cuzowi fprzyiaigcym fie obiecy wa 
może, ińko y Cefarzowi, y ták ut 
| i 
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lák drugi po nim fobie áffekt, y inklie 
Nácya pollicetur, bonikomu nieobligo= 
| Wany, ile nikomu niepoddány,, fuppos. 
tt etiam, ze nie żonaty, omnibus omae 
Yé z siebie auguratur. Jakazá$to Rze 
. &ypoipolitey jed eid y wycho« 
ania fwoiego, Polí: arie 1 ced 
M Ykarmionego, iákobyRzeczypo 
itey dźiećię, á przečie OycowikąKo 
| "014 znacznego y zacnego Panem wie 
(8566 y fzanować! niech kázdy ofadži: 
| | brać Paná bez liráchu , ktory nay- 
| 


Šorfze počiaga niefzczesliwoéči, á Zá 
9, že go obrano mieć Krolá , o kto- 
"ym nikt z Cudzožiemcow mowié nic- 
Može, że go ma w ręku. Nákoniec z 
omu, zrak fwoich , nie złotem kus 
lonego, nie żelazem wyftra(zonege . 
| Polfideje Monarche. KEE ; 
| aj OTO Ná oftátek: to ieft pewna, že 
tego czáfu iáko náftaty w Polízcze 
lekcve, ták zaraz náftapilák weftya, 
| h ZÁ nią partium walne ftudia, y potee 


» WY) À&: 6 -— Z AWD W. W | - JA ic "AŚ Ww 


: i: Kto (ie lepiey zda ná Tron Pol- 

Di. + czy fwoy to ieft nažívus „ co go 

| "alté zowiaf czyli też Cudzoźiemiec? 
Sy 


B=" — o > r CP 


ú |. KWESTYA | 
y te áffektá Polakow:chod£ity y'od | 
mieniały fie, cum revolutione temýnrumi 
y ták or die a epa PE z fzedł 
w Zygmunóie Auguśćie, zaraz (ie rzu- 
čili do Cudzožiemcow , y confecutivt 
s iednego po drugim 0% 
brali: Henryka Francuzą, StefanaWę” | 
grzyná, Zygmunta, Władyfława, Ká^ 
źimierzą z Szwedow 4 zprzykrzyli nie 
mm Cudzo£iemcy, záwotali ná Piattá; 
y obrali dwoch, Xigžečia Michatá Wi 
fzniowieckiego , y Janá Sobiew fkie" 
go, nieśmiertelaey awy y pamięći; |. 
po ktorego šmietéi wyprzyśięgii fi€ | 
| "Piafta; y ták ćiefzemy fie teraz Nay” | 
iaśnieyfzemi Elektorami Saxońfkie* | 
mi. Nájte my Polacy: patrząc odipia* | 
fig, y áffektow rożnicę, fuftynuymy: | 
że w każdym Krolewicu , y éi co Pis, 
ftá życzą, y či co Piaftowi z przeć” | 
wiaią fig ,'maiq zIaczen:e y ziednAńić 
votorum. forum. Ponieważ AXroleW!*- 
jeft Piaftem , bo choćby Oyćiec ieg? 
był Cudzožiemcem , iednák urodzę“ 
nie w ľolízeze , y ná Tronie Polfki™ 
- Piaftem go znáczy, to ieft, indygeń? 
nar 


hatalis $alit Patriarum 110119. 1 219-“ 


Wu nie jët Piaftem, będąc extra equas 

itáteni Piaftow., wyžízym nád Panow 
Polfkich, y koroná Oycá fwoiego za- 
<nieyfzym , VŠL tedy » Ęktatzy ŻYCZĄ 
fobie Piaftá „ co ieft recommendabile W 
Piaščie, znajdą w nim. faa folatia Y Éis 

torzy nieżyczą Piattá fva veta com- - 
hlebunt. Co. z& ieft y w Piaśćie optabi- 
łe, y čo w nim re[piciendum ,wypifato 


fie w przelzłey Kweltyido ktozeyod" 
tyłam , ztamtego dyśkurfu każdy 10- 
bie wybierze, y konkludować može. 
Ze tedem Królewicz decorem Gyczy= 
Žnie, Koronie Oycá fwcgo à przez u- 
Tkromiente Panow, przez Cudzoźlem 
fkich interelfow powagę; przez znie- 
Siong emulacyą Panow PoMkich 4 mi- 
dość, zgodę, przez obyczaiow konfer- 
Nracya, przez rewerencya Prawy fwo- 
bod Rzeczypofp olitey, wfzelka fzczę- 
śliwość każdemu partykułaraemu. 4 
przez znajomość ofob, kolligacyi s y 
"zafng każdego» wniść na Tron Vole. 
iki, fam ná niego wftepuigc, compara- 
se może. A zatym befpiecznie kons 
è E : klus 


| , kludowaé możemy, že fie niegodź ` 
, Krolewicá godnego, záftuzonego 7 
ślebie, y zOycá! exkiudować od Ko | 

rony Polakom, kiedy go-vitia nazurt 
€ acquifite virtutes , od. niey nie ex | 

` kluduią. Pro Conclufione tego dyfkur“ 
fu, nalezy goraco Paná Bogá prośić; | 
áby defektá w Elektorách Políkich 
względem Elekcyi przefzłych, Pan 
Bog talką KroláJegomosei, y miłośćią 
Narodów nafzych, compenfare raczył. 

KWESTYA |V. 

Czy łepiey : áby Krol Polski 
będąc obrany Młodźaine, to | 
iet nieożenionym,wźiął Zo- | 
ne z Cudzych Kráiow? czy- | 
li Polkę? y czyli ieft słufzne | 

| prawo: aby fie radźił Stanow 

„Rzećzypofpolitey, iaką Zo- 2 
nę ma wźiąć? czy nie? 1 
Kefoluitur 110. . i 


ze 
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AR Ze lepicý: aby wźiołCudzo- 
<iemkę, y słufzne Prawo: à- . 
>| by cum confenfu ordinum fig. 
2E Zenit: : 
, | „ Imo Jeżeli ieft Krol Cudzoźiemiec; 
| | Jt; y humorowi iego, y wfzyftkiey . 
1  „Polobnośći, Aby Cudzožiemke wźiął, " 
| doby mú trudno do'obyczaiow Pol- 
ich , y gentio gentis Zony fwoiey ák- ` 
omodować fię, y niemogłby ią kos. 
(0 Ghąć, 4 przeto y Zone, y Siebie uczy- 
E Nitby niefzezesliwemi ; iezeli bedžie 
Colak, to inornaméntum korony, fačiús 
„by Zone Cudzožiemke , Z zacnych 
snow zptodzona, wźiął in focia vita, 
2d9 Ze Cudzožiemká niemože być 
bez pofagu , bo:bedac z wielkiego , y' 
Blerumy; Krolewfkiego Domu, nietyl- 
SOKrolá, ale y całą Rzeczpofpolitą 
Wefprzeć może pofagiem in cafu emera 
( Senti Ták Krolowa Ludowiká przy” 
1 Dioftfzy trzy milliony Frankow, álbo 
| Sobrey monety, gotuigcemu fie Wta- 
| Syffawowi Krolowi Mężowi Iwemu, 
Bow U Ez ná 
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B RIPESTYA | 
owe wielką, y fawna woyne Turë 


cką wygodźiła, y pożyczyła tyc! 
pieniędzy. ; 
| 3410 Z Cudzoźiemki chočiaž będźiś 
Krolowa , niemoże być periculum alt" 
nationis Pańftwą , álbo Prowincyi i% 
kiey od Korony, bo fus facęe/ffonts nić 
idźie, iako y winnych PańftwachBia” 
legtowy wynofząc ex beredttatePatrt 
Prowincyi w Nomy, te w ktore prze” 
chodzą , zoftáie iednák záwfze deci 
kolligacyi przy Kroleftwie, bez nie” 
befpieczeńftwa avulfiinis, iáko fi e wy 
.£ey namieriiło. un i 
410 Ze emulacyi miedzy Damamt 
. Políkiemi, y zázdrošči niebędźie zKr9 
lowy Cudzožiemki, iakaby była zo 
ki, iáko to pokazáto fie pod Krolem 
Zygmuntem Augultem , ktory cho 
zacnego Domu Barbarę Radźiwiło” 
wne wźiął , iednák zazdrość między 
Panami Polfkiemi, dóoDomuRadźrwił* 
łowikiego fprawitá, że Krolowi ko- 


go 


h| 


| 
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| nieczüie wymoc chéieli divortium, Y, | 
f gdyby nie ftátek Krolewfki odporbýť. 
| dat ich uporowi, dekazaliby byli (W0“ > 


— e a: 
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| 8o, náwet byli Bifkupi, iáko ifze O- 
Tzechowík:, ktorzy rozgrzefzać Kro- 


4 chćieli, y fámi ná to naftępować 
Ważyli fię Małżeńftwo, ktore  folenn? Ś 


legitimó $acramentó zapieczentowanć . 
dyło. . | 


std Sequitur iákby zniženie fie Mo- 


archi z poddaną fwoia fie żenić, y to 
ledney tylko Mofkiewfkiey przyzwo- 


ita Monarchii , ktorey pro fundamento 
Ptawá to zakładają : żeby iako džicy 
Mężo wie,Zadnego niecierpieli Cudzo- 


 fiemcá, Ani Paniey : procz z fwego 


raiu. ; 
Refolvitur 2dô. —. 
Należy zaś Krolowi Polskie» 


mu dokładać fie oto ożenie- 
 nieftanowRzeczypofpolitey 


rmo Każdy Krol będąc głową Pań- 

ftwá fwoiego, wfzelkim poftánowie- 

Diem fwoim poćiąga , álbo fortune + 

álbo niefzczestie ná poddanych fwo- 

ich, y dla tego Monatcbowie , to ieft 

abfolutni y dźiedźiczniPanowiePańftw 
Ez fwo- 


79 KWBSTYJ 
fwoich / fa záwfze viťlime inteteffow 
Kroleftwá; czy to woýne długą zNa 
rodem iákim (kończyć, czy zacząć 
żenić fie z ta, álbo ową Panna mu(z4? 
niepytáiac fie: czy piękna ? czy fzpe*, 
tna? tylko ze ratio flatus, nieták mi 
łośći ludzkiey , iáko utilitatem Keipte, 
lice upatrowaé każe. A že Krolowie 
Polfcy zadney fortuny ná šiebie, y ná 
Polakow záčiagaé niepowinni , fint 


Ípolitey , zátym ftufzna » aby fig ich 
w ozenieniach fwoich dokładali. 
2d0 Krolktoryby fie odważył bez 


on, y Zoná iego pokoju: choćby nay- 
lepsi byli, bo Polacy obrazeni w tym 
unkčie prawa fwoiego, záwfzeby 
Kon przymawiali, že to non fine 
myfterio: że fie Krol bez nas z tym, ál- 
bo zowym zkolligował Potenťatem > 
| že oukroceniu wolności myśli , á ták 
| choć naygorfzą Zone z ich rady we” 
dB | £mie, wołać ná to niemogą, co famt 
A | pudlicć poradźili. W Polfzcze zaś nay“ 
E bardžiey Regem tutatur amor podda” 

e 2 „nych 


participatione rad, y ftanow Rzeczypo” 


tey rady ożenić, nigdyby niemiałły 


—————À MÀ 


o 
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"CEWARTAM. A 
Rych iego; niefzczęśliwy Krol: do kt 


Tego raz wezmą diffidencya, ktorá to. 


wźiąwizy ; nawet kiedy kto w błoćie 
Ulgnie, Krolá winować bedžie , iáko 
figtoraz Szlachéicowi przytrafito fan- . 
taftykowi, zá panowánia iednegoa 
mniey fzezęśliwego Krolá ^. | 
3tio Polacy, gdy fig im wtym pra- 
wie od Krolá wygodži , y prawo Wy- 


pełni, dla tey Krolowy więcey uczy- 
nig, niż dla drugiey ; to iek w refor- 
macyi Stároftw, y Krolewfzczyzu > á 
náwet y w Potomkach Krolewfkich 
ná Tron, iákoby mowiąc: my Polacy 
Oycá ich żeniliśmy, my tez.powinni 


JY dźieći iego manutenere ná Tronic: 


m Nákoniec: iako Polacy wtym 
oltrożni być powinni, pokazali Ante- 
ceforowie náši, ktorzy tak odważnie 
Zygmuntowi Auguftowi reftiterunt že - 
go divortiare chćieli z Barbara Radži- 
wiłowną, pokazali y przećiwko Zy- 
gmuntowi 111, kiedy Rokofz Zamoy- 
Aki, Kanclerz y Hetman, przečiw nie- 
mu podnieść chćiał, oto , że przeči- 
wko woli zgromadzonych ftanow , Z 

xs 24, dru- 


£ 


à KWESTIA | A. 
, drugą ożenił fie Auftryaczką. TAKÝ | 


Michał Krol multa Šagella fuftinutt, zc | 


cO fig wtyin niedółożył Rzeczypofpoliż 


tey, choć ták šifa koron Cefarfkich | 


wnioff z nią z kolligacyi. © kolliga* 
cyą z Celarzem przez Eleonorę tež 


| dnffituta majori, należy Polakom mo 


cno obferwowaé,y domagać fie. ziv Ta" 
fzcza, ieżeli ná tem czás s 

, hi robié co infzego potrzebnieyfzego; 
jako to o Zony Krolow fwoich kłoćić 
fię. 


- Refolvitur 3110 : 


Ze lepiey : áby Krol Polskí |. 
wžioť Polkę zá Zone, ize to | 


mniey sfufzne prawo,áby fig 

Krol dokładał ftanow Rze- 
czypolpolitey, iaka Zonę 
+0 MIA WEG, ri 

imo Aby Krolowie Polfcyz poddá“ 

nemi fwoiemi Polkami ženili d. „ ieft 


to w hiftoryi náfzey Polfkiey rzadko 


mi- 


tebeda mie“ | ^ 


— 
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| ingwfzy dawnych bardzo, y niepoe 
litycznych Krolów, nieczytatny, tyl» 
9 o Jagiellonie Wtadyffawie quere 
Zym, ktory Litwy Unią fprawit;ze fię . 
Mowie owdowiawfzy, ku Jadwidze 
Krolewnie Políkiey z Elżbietą Pilecką 
^ ©żenił; á drugi Zygmunt, ktory Bat- - 
bare Rad£iwitowne poiął, wfzyftkie: 
-Prawie inne, choć Rufkie, luboMazo- 
Wieckie Indygentki były, iednák Par 
Mow udžielnych nád temi kraiami » 
Corki byty, y cale niepoddáne Kroló 
Malzonkom (woim, y lubo wiemy:że 
tá rzecz rzadka, y niebywała ieft , á 
E tego, Ze kázdy Krol Políki. bar- 
| dźiey bedžie od Cudzožiemcá , 4lbo 
^. Pofagiem., álbo Regalibás titulis , iuż 
Okralzoną konkurować, ánizeli oPol- 1 
ę małemi wfpartą doftatkámi, y Szła IM 
checka okryśloną equalitate. Jeďnák 
, Bie to, co.plerumý: ft.y pewnie fet 
| zę. Ale ieźliby też niepiękniey by- 
o Polakom z Polfką Ktolową, nizCu- 
dzoźiemką ? tak dowodzę. 
| Ze: pięknieyby było Polakom,zwła > 
| facza,kiedy bedžieCudzožie mieek.ral 
| E áto 


E" 


M RIPESTVA 1 
á to in retombpenfam, že kiedy Krolá dh 
oibus noflris niemamy „ to przynay* 

 mniey Krolową. Potym, żeby u Dwo* 
ru iakakolwiek maniery Políkiey zo 
ftatá forma; es veffigium; ktorawfzyft” 
ká w fwych zwyczáiach zginie, kiedy 
y Krol y Krolowa Cudzoztemk4 {wo 
ie ajpretiant obyczaie. | 
. 240 Ze: mito, y požytečzno Polkę 
mieć Krolową, mito, żeby każdy znią 
gadał, żeby Corki náfze w francyme- 
rze zoftáiace z Krolową, łafki y kón- | 
fidency1 zabrały pretium , Ń nawet Y 
pożyteczna , śbyśmy propitium Jovem 
przez Junone mieli. Zwyczaynie bo- 
wiem te Panie umieią nayfurowfze 
przemieniać wyroki, y dla tego ic 
zowią Boginie, ten , ktory ich fwym 
ukłonem minie. € č contra: Niezginie 
kogo'oná w fwąłafkę uwinie, (22 

3tid IRzeczypofpolitey potrzebna; |, 
aby Polka byt&, bo naturalna kochać 
Narod fwoy, y gdy poftrzeże w Kro- 
lu Mężu fwoim, iáko to boku blízka + 
| Że co in prejudicium wolności nafzych 
myśli, prędzey fie Polka z róż | 
g E w a“ 


« 
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wfta wi, niż Cudzožie mká, wfzak owo 
Y Efter uAfwerufá Krolá, Natod fwoy 
odważnie , y dowéipnie z Amaná zá- 
Wźiętośći uwolniła , że fam incidit in 
foveam, quam primus feterat ipfe Naros 
dowi Rítery. | 

4!) Kończę tym lámym,co ieft mieć 


Krolowa „ albo Krolá bez iezyká Pol- 


| i 


 fkiego, Zá Krolá Michała záčiagni8- 


no kilka týšiecy kozakow , pod Hē- 


tmanem Hanenkiem , ktorym nieda- 


Wáno áni prowiantu y áni ná ftrawe 
porte Podawaia oni fupplike E- 
eonorze Krolowey, ufkarżaiąc fie ná 
fwa krzywd ę,(ktora wzwyczaiona by- 
4 wfzyftkim Polakom, oco tylko ią 
prośili, odpowiadać: multo bene , multo 
bene, to ieft: bardzo dobrze.) Przy O~; 
Wey (upplice, poczęli kozacy wołać : 
pozdychajoma z hotodu , á Krolowa 
o nich rzecze: multo bene, multo bene, 


hierozumieiqc czegolchca,,pozwolitá | 


im zdychaé. Powiadaiąy © drugimK ro 

lu, iezyká náfzego nierozumieiqcy m, 

pewnie o Ludwiku Wegrzynie , kto- 

temu. gdy fig fkarżył Szlachéic er lu- 
. dži 


TEE A 

| PÔ. RIPESTY A j 
dži iego, tlumacz "luft Krolowi s po” 
Wiadaiąc : že prośl o pocałowanie Te! 
ki. Ná co Ktol natychmiaft , magnifi 

- 66 effenfit, y zá krz ywde iego, pozwo+ 
lit mu dextram tetigiffe, 


—— 
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 . KWESTYA V. | 
Jeżeli lepiey: aby Biskupi w 
Scnačie Polskim Zášiadali ch 

ca alliwitate jaką maia? ' 


czyli nie ? 

_ Refoloitur 1m0: | 
Zclepiey áby zášiadali. — | 
Dotych czás w przefzłych Kwefty- | 
. ach, y rezolucyach moich, traktowa- | 
łem tákie Rzeczypofpolitey Pol(kiey ! 
zwyczaąie, y prawa; ktore lie y od- | 
mieniać mogą fecundùm beneplacitum. y `| 

potrzeby ftanow , y ktore iu£ nieraz 

odmieniano, iáko to: ktore lepfze do 
korony /24jeidum, czy Piat, czyli Cu- | 
dzožiemiec? iáka lepíza wElekoyi me. | 
i tho- 


dr 2 Sj, 


nie, czego nieodmienie. 
2 s 


Doe ^ae — m 
thodus, czyli przez Poffow? czy przez. > 


'ofpolite rufzenie? czy lepfza za Kro 
*owa, Polka? czy Cudzožiemká , czy 
Ná koniec excludenda Domus Regia? 1 
te wfzytkie rzeczy bywały w Polízcze 


ták y nieták odmieniały fig, pro velle. 


fatuum. Teraz wchodzą takie mate- 
tye ad excutiendum, ktore Zá prawem, 
lák zá murem fecure, magnitudinis [ue 
fiedza, y probabiliter Am przez fkrypt 


~ Moy, y racye "bľahe ; áni per at£Hvi- 
| tatë, by nay wiekfzych ludźi niewezrt- 


fza fie. Jednák: poniewaz to intereffa- 
fir niezáfzkod£i, gódźi fie upatrywać, 


JY wytykść polityczne defektá , iáko 


w floficu maculas, ktore lubo Aftrolo- 
gowie dowéipnym okiem znaydui4, 
przećię ich niepoprawui áni znofza, 
Y ftońce swieči y #rzeie,chočiáž $wia- 
tľu iego przymawiaiq: Planetarii Cen- 
feres. Ták y Ichmość Xięża Bifkupi + 
ktorych profund ;/(fpme, ile Sacras Perfi- 
nas veneror, quà Bilku pow, zA złe mieć 
mnie niebędą, że to advertam, quod nà 
evertam, nec corrigam , Y ŻE to namics 


Bo 


^ 


78 KWESTTA . | 
"armád Lubo Narod nátz Políki mie“ 
dzyEuropeyfkiemi Narodámi, ledwo 
nie oftátai do zgromadzenia Chrze* 
$ciaáfkiegoKo&ciol4 przylftapitjiednák 
nietylko Wiarę Swiętą ferdecznym, Y 
żwawym przviat ; y konlerwowat af 
fektem , śle y wizyftkie rzeczy , do 
Kośćiołą Bożego należące, (co my u- 
niverfaliter: facra zowiem y)niewymo- 
wnym refpekteni y magnificedcyg tra 
ktowat, fq tego veftigia w bogateyBi- 
fkupowfundacyi, w erekcyi Opaétw , 
Klalztorow, c. fa relikwie obletwa- 
cy! w poftách ták twardych, w doby- 
„waniu fzabel pr£y Ewangelii, w poli- 
czkowaniu fie podczás Elewacyi. A- 
le naywiękfzy dowod miłośći , re- 
werencyi , y ufnośći do Kościoła Bo- 
żego dał Narod náfz, kiedy ad Satra- 
rium Libertatis Políkich Bifkupow do 
Senatu wprowadźił , dawfzy im tež 
wfzyftkę powagę , co ią Senatorowie 
Maig, vetand?, octandi, es abpprodandi,co 
ich fumnienie , y wola dyktować bę- 
dźie; á dawfzy im przed wizyftkiemi 
Senatorami mieyfce, y żonaci 
ho... , 


1 PIANO |. 02 
honor. Dobrze tedy Ze tám zá$iada- 
a, gdzie ich PrzodkoW pnáfzych Pietas, 
Y Święta ofadźiła Religia, ktorey gdy- 
y$my fie zprzeéiwili, my Pofleri, na- 
Przod zgrzefzylibysmy przećlw poli- 
tyce, odmienialac infiituta Magorum s 
ktorych jáko murum Abeneum trzymaé 
ham fie potrzebź : bo.niemafz w pra- 
wach náfzych terazniey fzych nic, 4- 
htták gruntownieyfzego, áni lepfze- 
go, iák w Ich było. Potym ofądźiłyby 
nas Narody: Ze Wiará Kátolická, u nas 
ná wygnanie fie gotuie , kiedy Pafte- 
ze y tey Wiaty Arbitri, z Senatu exa- 
lare poczęli, à zátym pro bonore gentis, 
należy nam Bifkupow konferwować 
w Senatorfkiey prerogatywie , ieżeli 
Krolom Políkim nadany od Papieżow 
Regis Orthodoxi tytul + konferwować 
chcemy, y myslemy. MON 
` add Bilkupi fa to Atlantet: £4 Antes 
Fignant Orthodoxe Fidei, &$ Polone Liber- 
tatis Nobilium, gdyż oni fud zeló nietyl- 
ko wniesli do Políkiey Károlick4Wia- 
U rę, w korzenili iq w fercá ludzkie + $ 
| planiaveruni W Polfzcze nálzey vineam 
VENE. | Chri- 


| $5 KRSTI S CD 
Chrifli, y byli Primi Affertoves retti fete ^ 
sús de Deo, ed falute animarum, ile ná t | 
fzczegulnie, bropriťs Sante Sedis APO | 
Holice impenfir, zá panowaniá MIECE | 
SŁ AW Aly DĄBROWKIC'; Xiążąt 
', Polfkich, pierwizych ná Tronie Pol 
fkim Chrzeščian ; tak tež byli Primi | 
(0 Afertores Polone Libertatis , €$ Nobile | 
-tatis Equeftris Ordinis. Gdyż: iáko fa- n 
mi faftebtum Sacramentum Baptifni, & 
vb Authoritatem Catholice Fidei, byli rð | 
zpfó liberi :\ że Kátolicy; ták też fenfim . 
Jenfim foaviter, & efficaciter w mawialís | 
y wmowili to wPolfkichRegnantow: 
żeby ćiż Regnanči Oycz /zny náfzeys 
dobrze obftawaiących Žyčiem, dZiel- 
 mośćią, fortuna, y powagą, zá cńłość 
„Oyczyzny, Ludži, Chrześćian; donde. 
rent cinguló Nobilitatis , w ypuséili ich 
ex rigore ablolutney władzy, y pofu- 
fzeňitwá , tudžiež zveberent ad čapaci- 
tatem , 6 atłualitatem prerogatyw ye. 
mniam Dignitatum €? Decorum , w kto- 
rych do tych czás refuleet Nálz Stan 
Szlachecki. Zácaym : od wdźięczaiąc 
te Zenemeritorü ku fobie, y fwobodom 
m {wos 


4 


n. " BARK... Ba 
E wom; Afus Nayiaśnieyfza Rzeczpo 


9 |. Tbolita Polika, Ichmoséiom Xiežy Bis 


MT EUM 


"| upom, wprowadžitájich do Senatu 


, ""marió ná to : że owa pefitliens dues, 
t | Riecnotliwych w Wierze $wietey Ká- 
|| Ulickiey Rzymfkiey, Nowatorow, y 
; | ; 


*erezyarchow, Lutra, Kalwina, Zwin 
Blaufzá, y innych, záražiwízy nabz/ro. 
^| "m Chrzeétialiltwá partem, ták fie mo- 
|. | No byt£'do Políki wkradać poczęła, 
| 1€ zá Žygmuntá Auguftá, iuż cały 
| Ptocz Bifkupow, Senat heretycki byf. 
jl a zá Zygmuntá trzeciego, (iáko pi- 
ha Xiadz Skarga) dwoch tylko Sena- 
| "ow Kátolikow było. Zeby. tedy či, 
„rzy od Bogá ná obronę, y utrzy« 

„AieWiary powołani fa, bronili tey 
„Ay, dána im Senatoríka vetandi po. 
42, áby przynaymniey przez pra- 
pá kontrad ykowali temu powietrzu; 
y Sly wzákámiatych,y przewrotnych 
t džiách odmienié iey niemogli. Ja» 
+ pobłogofławił Pan Bog, bis facris 

„Alilny, bo nietylko!z Senatu wyru- 
p Wana herezya, ale żadnego niedo- 

'CZodo prawą, kťoreby Herezyà 
| 3 - fprzy- 


| 
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fie wybiła? Co wfzelkiemu porządki 
" winieprzyiaznieyfzego, iáko tá Re 
gia? ktora nullos ritus żadnego obrr% | 
dku, żadney cnoty nieuczy, áni ch. | 
wa, áni chwali dóbrego uczynku. 19 
to polityką y Krolowi Francuzkiej 
| otworzyła oczy, że y prawami wy 
nemi, y proźbą, y groźbą, Yer | 


| 


Ywfzelkieminákoniec fpafobamiFfu- 
ponitow wygnał, albo nawrocił, y od 
"lani uftawicznych rebelliy , Pań- 
Wo fwoie nfpokoit, y oczyśćił; wraz 
ogu Sacri rium Pietatis, y fobie pe- 
Woy Pokoiu Ołtarz wyftáwit, iuž te- 
| `Y nietylko dla Paná Boga guod fume 
| Mum, ale y dla konferwacyi wolnośćis 


sd [Reli gia Katolicka manttenenda, y Bim 


| 


lbi dla niey sonfèrvandi w Senaćie. 


| W Pańftwie Rzymfkim, alias teraz 


Rzefz y Niemieckiey, f4 ordynowani a 
udo raczey poftánowieni Bifkupi E- 
„storami, Xiążęramiudźielnemi,kto= 
*Y abfolutó dominió, wielkie Paúftwá y 
Tále rządzą , "fur gladii , jus cudende 
"nete maig, y rozumiem, że naybar-- 
Žley dla tego to Rzymfkie Paúftwo, 
k^ Pmanum Sacrum zowie fie Imperium? 
è ták Sarrá colit. Kiedy tedy tá In- 
Jtucya, y Bifkupow udźielność, nic 


D 


E ám andali, E$ flatibus prejudicii nes 


^yni, y owfzem honor, y pożytek 


| Wielki przynoši. Czegož lie ma y Pol- 
ynośi. Czegož fie may Po 

ka bać, żeby wSenaéie ćiż zášiadalí 

| "kupi ? ktorzy pobožnosčia Wiare ' 


Świę- 


= $4. 


y utrzymywać mogą, zwłafzczą ze'* | 


iego wkrewnym ktorym nieprzy” 


KWESTTA 
Swiętą, mądrośćią zá$ rady wfpierać 


prof eff? inftytucyi fwoiey powinnibyć 
y $wietemi, y uczonemi, á nie de ur 
M'iffz Kapłanami. E. 
350: Prerogatywa Bifkupia będąć 
wyfoka, żadnemu $wieckiemu niepo” 
dlega Magiftratowi, ani inney, proc? 
Rzymíkiey Papiefkiey iuryfdykcy*- 
Dáte im więkfzą wolność w Senaéie» 
złym poftepkom Krolewikim opierať 
fie, mz świeckim Senatorom, ktorým 
re(ípektá ich ofob, dźieći , krewnyć 
&c. czelto zamykają gębę; á bardźiey 
ielzcze pomfzczenia fie Krolewfkieg9 
boiažú milczeć świeckim każe. Bo 1% 
przykład, gdy Senator Duchowny 
przymowi fłufznie Krolowi, y z Jan? 
Swietym rzecze głośno. Non licet ft 
di Kex , to go Krol. fkarać czym 19" | 
fzym niemoze, tylko zemu lepfzeg? 
Bifkupftwá nieda, álbo že promocy! | 


mie. "A Senátorá świeckiego záť4 
v poffami fobie przychylnemi y P?" 
Ízczwaé może, y de famofo libello " 


LL. UNE 
IWfzy liberum fenfum w pafzkwil, (iá- 


Łał ko to iuż nieraz czyniono) pozwy mu 
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xen kem 


każe dać, y wTrybunale acriter, y po- 
tężnie zmyć; nákoniec rožnemi fpo- 
lobami ruynowaé nieprzeftanie, Od 
„ Czego wfzyftkiego charakter Bifku- 
„PA, iáko pomazaúcá Bożego, y od fu- 
owego zafłania Krolá. A nuż dopie- 
To: kiedy Bifkup wolnieyfzy niż świe- 
cki, može Krolowi refifkere daleko bar- 
Ziey, 6 lefionam prawa, e$ boni Comu 
Ms arcére a Republica ; confequenter y 
nym Senatorom y Poffom może ad: 
Monicya dáé , przeciwko powinnośći 
Urzędow fwoich poftepuiacym, minor 

| Od Paná pszentia, 
` 410. Nietylko vitiis refiftere Bifkup: 
Odwažna pobożnośćią može nápomi- 
Nálgé,jákoPafterz: przeftrzegaiąciako 
>Snator „ łaiąc w oftátku iáko Xiądź ; 
"le tež ma, y powinien mieć fálkawa4 
Pobożność , iáko tež Autboritatem , y 
O pogodzenia záigtrzonych ferc o- 
thore, Naprzykład: záwezma fie Do- 
„My, zwaśnią fie wielcy ludźie, zácze- 
Pią lie ták ná honorách Dignitarze , 
B3 IN zc 


(OKJPESTYA - 
že na ich zwad£ie zátamuiq fie obti 
dy Rzeczypoípolitey , Jmmineć fámé 
Scymu zerwanie, nád którą ráne Oy“ 


€zyzná náfrá nic čiežízego,y gorfze | 


go otrzymać niemoże in Corpore politi? 
co, A ktož do poiednánia rozrożnio” 
ných ánimufzow fpofobnieyfcy byť 
može, y powinien, iákoiedni Bifkup!“ 
oni nayprzod partialitates brać niepo” 
winni nieprzyta£nych miedzy fobą DO 
mow, bo fą Patres communes mas wizy” 
ftkich , zoftawiona profeffya z Ewan 
gelii j áby do świeckich uftawicznić 
mowili: Filioli , diligite vos ad invicem 


ich charakter koło zgody, y miłośći 


chrześćiańikiey pracować muói, á 
w ftánách,y ludźiach,ktąrzyRzeczpo” 
fpolitq componunt , Pax Regnet cà amar 

gtd. Niechodząc w głębokie Pola- 
ków Annales , niewzbudzaiqc Swiete“ 
go Woyčiechá, y Stánifláwá, ex facris 
cineribus, nieprzypominaiqc Olešní“ 
ckich , Maćiciówikich , Hozyufzow » 
quas ardens purpura texit, y ich ku OY 
czyznie miłość, y Ko$ciolowi Bożemu 
żatliwość z © in pacificanda e” 

| ie 


^ 
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Sieros mirofj, conatus. Kończę oftátnie- - 


PIĄTA. 87 
Mi trzech Bifkupow Polfkich przy- , 
ladami, Pierwízy ieft Opaleńfkiego, 
Biíkupá Chełmińfkiego, ktory w To- , 
niu, Dyecezyi fwoiey wygadzaiac , 
Y wfpaniałośći aáturalney, krorg mu 
Wielkiego natalia dáwaty Domu, e$ 
"der żarliwośći ku Wierze Swigtey 
Kátolickiey, miał proceffyą publiczną, 
Po Mieśćie, na ktorą wśćiekli herety- 
ty uderzyć niemogłfzy, gdy Bifkup 
Mż obiadnie z Prałatami , oblegli go 

W kamienicy iego, y fzturmować po- 
Celi, á wtym wchodźi od Magiftra- 
tu Depntat, mowiąc: że żałuie Magi- 
Tat tumultu tego, ále ze to fprawitá 
Proceffya publiczna 27 furenti popu-: 

9. ktorego frenare Magiftrat niemo- 
ie y že innego niemafz remeďiá , tyl- 
9 żeby jegomość Xiądz Bifkup te 


| Punktá podpifat, kteremi ukoić fie 


Pofpolítwo fwawolnemoze. A w tych 
Punktach wielka cyrkumíkrypcyaBi- 


[3 R ple władzy, y świętey wiary by- 


: Tedy ow Bifkup iákoby z Piotré. 
Więtym mowił : Zziamf mori opurtu- 
erit, 
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| © KWESTTA m 
erit, num te negabo s Polką. generofitetf, 
powiedźiał : Zzine tu mprzod „ niž d 
mar ta brawa,y Religia moia Grac bedžit 
W tym: iefzcze bardźiey dobywać fit | 
poczeto; affyftencye iegozáMiaftem: | 

yteby mato fukkurfu przyniofły.Zud | 
wu y drugi raz, y trzeći ráz Migiftrat | 
pofyła, y coraz to odwažnieyfzy r 
fpons odnosili. Nákoniec, gdy wfzy* 
fcy Xiežá że ftrachu potrucľneli , 0% | 
tworzyć zatarafowane drzwi'kázal, Y 
obroćiwfzy fie do fwoich záwolal: 
ŚQuicung; Domini eff, Jampatur mihi, JE, 

. demKrzyz w ręce wźiąwfzy, wyfzed | 

` odważnie, ná co zdumieni lutrowiey 
ręce opuśćjli, y po między orężem n? ` 
śiebienńgotowanym, przez rozítepu“ 
iących fie przefzedł nieprzyiačioť v 

przez ktorých przećifnąć fie ktoinny 

, ficmogł, Tták zKrzyżem, iákoby 7 
woyfkiem ińkim, pod tarczą Prowię 
dencyi, y Protekcyi Bofkiey, ofzedł 

profto'doK oféiotá, gdžie padłfzy krzy 

"Żem, ná Ołrarzit wielkim, przećiwko 
wiolencyi ták oczywiftey nápifat me j 

zeftacyą, Drugi Pa 
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Bilkupiey „ w Bifkupie Poznańfkint ' 
 Wiewickim, przećiwko ktoremu gdy 
bublice w Senaćie ieden Pofeł z Prowin- 
Si Wielkiego Xieltwá Litewfkiego, 
E Ntarczy wie, eš licentiosč przymowił z 
Nfremuiť 1rbá Senatoríka ná to, y gdy 

| Swego Poftá fądźić chčiatá, wielce fie 
*4 Bifkupem uymuiąc. A oto ow Bi- 
fkup obchodźił pacienter wfzyftkich 
p. atórow, y Pofľow , oraz caluigc 
Tzyżyk mowił: Ten mi gębę zamy- 
a. Profzę W. M. W. Panow , ábysčie 

Mi naśladować Chryftufá pozwolili, 4 

. emu adwerfarzowi dali pokoy.'Trze- 
| € przykład świeżey ielzcze pamięći 
| WBrzoftowfkim Wileńfkim Bifkupie, 
tory po fwoich wielkich lezyach z 
Wojewodą Wileúfkim , Hetmanem 

| Wielkim zakończonych, gdy zái4trzo- 
| Ja przečiwko woyfku Litewfkiemu 
| Slachtá ; pofpolitym rufzeniem ftá- 
: | Nęłą y pod Grodnem Woyfkami Je- 
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$0 Krolewfkiey Mośći zmocniona Sa- 
| MWiemi, ufzykowalá fie do potrzeby, 
|iuz prawie poczetá fie była ZTátar 
Semi Chorągwiami utarczká; tenże 


EE Z 


DAK 


O r POCZ 


ITÁLIE 


KWESTYA 


£o po między fzykami chodźił, świ 
 zgodźił; y lubo do nieukontentow? 
nia Hetmańfkiego fie to táto, bo wol 


fko zwiniono Szlacheckie » zoftáw" | 


wfzy chłopfkie, iednák śiła dobrego 


ten Bifkup (prawił : że krwi tozlani | 
: niedopuśćił, na ktore (ie zánioffo. Pie! | 


wfzy tedy przykład w Bifkupie chet 
mińfkim pokazuie, ze dla konferw4 
cyi Wiary potrzebni fa Bifkupi. Dru“ 
£i wBiikupie Poznáňíkim ŻE mode: 
ftyą fwoiq może pociągnąć Bifkup IU 
dži świeckich do wytrzymánia pod” 
czas pretízych, y gorętfzych imp” 
tow. Trzeči w BifkupieWileńfkim,żć 
do pogodzenia wielkiey zámiefzant 
ny, potrzebni fa w Senačie Políkim 
Bilkupi. — 


Refoluitur 2d0. 


Ze lepicy: aby Biskupi w Se- 


naćić niezášiadali. . 
Premitto bic, że etiam in bac refolutione 


fecunda »„Biemyślę racyami excluderť 
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„BifkupWileńfki Brzoftowfki ták dł” | 5 
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X PIATA > o1 
Śiążęćia Prymaľá Korony Polfkiey , 
dyż ten ile Fice Rex, Primufq; Senato- 
W Pyinepes, ex natura legis, koniecznie 
Owinien być w Senaéie , ile Kátolic- 
aty Rzeczypofpolitey , ták. dla zá- 


"iCzytu Narodu Políkiego , iáko tež 


opter Jutboritatem, €$ neceffrtatem boni 


limis, e$ Regiminis , it cafa interregnt, 


Ho; precufloditó: powtarzam to , com 
Przed tą kweftyą nápifat: že non fiu- 
6 nocendi prawom Bifkupim , ktore 
lem, że nietylko ia, śle cała Rzecz- 
ofpolita. niewzrufzy ; ale tylko dla 
doftrzenia rozumu ná obie ftrony ra- 
Yami przećiwnemi certuie , dodaiqc 
M Wteraznieyízey rezolucyi, že nic 
lemowie przećiwko dobrym Bifku- 
Pom, y świątobliwym , ná iákich te- 
wę patrzę , śle ná owych, ktorzy fie 
ią ktorzy godnośći y prerogaty- 
y Bifkupiey „ Y Senatoríkiey 
y Jencyi, zażyć mogą ná złe náfze , 
fwoie. Te przeftrogę uczyniwfzy > 
A fámey rzeczy idę, že: lepiey, śby 
lezásiadali; z tych, rácyl: i 
imo, Bifkupi, powinni jiść drogą 


hry 
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ga. KWESTYA d 
Chryftufową, ktory powiedialz noí 
duobus Dominis poteft fervire , nie moi? | 
lizuie nádtym, bom nie Káznodźic™ | 
że Chryftus Pan, y Kośćioł, álbo Dy 
cezya , iet ieden Pan, 4 éwiát druf | 
Pan, y zcby temu Panu Xieža Bifkt, 
pi nie fIuzyli, według tego Ewangey 

cznego przykázánia, nie mowie: 1 
pie credo, te tak fie z światem fpraw | 
ią, láko primitive. Ecclefie Epifcopi alé |. 
ia tę fentencyą, 4 raczey przykazánit | 
przytaczam do tych Panow. Jede” | 
ieft Chryftus, y Koščiot, ktoremu B* | 
fkup ex profe ffüzy 6 powinien, á dr | 
gi Pan ieft u BifkupowPoifkichRzeć? 
pofpolita, Seym, Seymiki s Rezydel!! 
cya udworu, & id genus; "To ia fufty” 
nuie, że tym dwom Panom „ktory | - 
ex prefejfo Bulkupi Polícy ffuzyé mw | 
24, fłużyćby niepowinni, bo pemo dt | | 
obus Dominis poteft feruire , å przynay” JBL. 
mniey choć zn vincibili Ympedrmento, t? 
z trudnośćią obiema bedžie mogł wy” 
godźić. Naprzykład tu wizytowaéDY 
ecezyą co Rok należy , niefpufzcZ | 
jąc fig ná, Ficarias Officyalow j cud 
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eil thidyakonow poteftates: átu ná Seym, 


b 
em 


«99 ná Seymik ziezdzaé trzebá, á tu. 
natus confilium amevet. Tu ná Swie- 
3 wielkie pro confolatione Fidelium, ná 


3 krámentow adminiftracye , ná po- 


Więcenie Kapłanow , ná przykład 
Wiernych Chrześćian , ktorzy ná Bi- 
Supá, iáko na Paná Bogá!oczy obra- 


taig, ziezdzaé do Katedry fwoiey po- 
Mzebź; 4 tu cura Rzeczypofpolitey w 
' Warfzawie, lubo gdžieindžiey ná wię- 


či trzyma, tu świątobliwy Bifkup ná 
ne gotować fie chce, á tu Pań- 
ie wizyty, Políkich , y Cudzo£iem- 
ich intryg kommunikacye, 4 tugo- 
towanie fię do Senatu ná votum, Świę- 
te tozprofzy zámyfty , © cogitationes 
“y A Deo funt , gdźieindźiey zabiera. 
Nakoniec pobożny Bifkup czytaiqc 
nony Kośćiołą Bożego , WyCZyt3 a 
© intratá Bilküpia ná trzy częśći iść 
winna, pierwfza ná reparacyą Ke- 
flotá, y potrzeby Katedry iego, dru» , 
B náialmuzny, ná inftytucyą młodźł 
zlącheckiey, ná wypofażenie Panie- 
dek ubogich ,, poczčiwych 3. trzećją ` 
jn : ! : część 


ATE IAS fámego prowizyą, ea 


„tálac to (mowię) že idžiezá wolą K t 


ščiotá Bożego , y záraz do exckucyl 


fie bierze , rozdžiela te pienigdze ná 


troie, y tylko co ie ma rozdać, Aż W 
deliberatoria motiva wychodzą , ze #/ 
ceffario. ná Seym iechać trzeba, ná 1 
zy rok muśi fie odłożyć iatmužna,“ 
mecelltiatesr fubveniendi Katedrze ^ á ti 


ná wyprawę Seymową , intrare cath | 
obročié musí choć naydofkonalfzyB” | 


fkup, przećiwko wolty intencyi fwo* 
aey dobrey. Bo jakoż dla famych Cu” 


< dzo£iemcow, bywízy Políkim Senato 
, Tem ma tie pokazać: ma piechotą iś 


do Senatu ? contra decentiam, €$ Authi- 
ritatem, niebedžie koto niego w karé“ 
tách, koniách, Paľacách magnificen- 
cyi, będą ná niego złe pafzkwilować 


ięzyki, fknyrowaty &c. Czego ucho“ | 


dzac: muśi y pięknie iezdźić , y pic 
knie ieść, nie iák Bifkup ,"ále iák Se“ 
nator Políki, I dla tegoć to widźiemy 


że tak mato po Kościołach porządki» > 


wiele ubogich w gnoińch leżących, Y 


nierzádnych domow , bo Bifkupow. | 


W ars 
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j Warfzawá.. Dwor, y iego intereflá 
y "Zymaig, chybá ná czás krotki po- 
i [Volí mu zayrzeć do Dyčcezyi fwo- 
T RA) dlatego na uboftwo, po Košéio- 
^ ich fime nawet obaliny żałośnie po- > 
D | Bądaią, A temu Bifkupi cale niewin- 
M |M bo te pieniądze , ktoreby pewnie 
4 chwałę Bożą łożyli, UE MEAE 
puia ná publiki, gdźie ieden Mieśiąc 
i ofztuie wiecey , niż w Domu Rok. 
/ “Ma tedy experyencya uczy, že ál-, 
„| 9 Pafterfka powinność , przez Sena- 
j "tíka umnieyfzy fie , albo Senator- 
p kicy przez Bifkupiq derogabttur , Y 
é | awdži fie: co wyzey namieniłem E- 
„ | ,3hgeliczmy mandat: Nemo duobus Do- © 
„ | "tis poteft ferotre. | 
| 2dg, Wizyltkie te, ktore przefzłey 
weolucyi námienitem rácye, fľuža, 
a | Jiko dobrym Bifkupom , y Inftytu= 
| glfwoiey xelentibur, y gdybym wie- 

| ada že to ieft ex natura przywiązana 

KAD kupftwa być ták Swietym,iáko 
€ powinien Bifkup, śnibym tey 
f | it eftyi zakładał, tylkobym afprmati= 
+ Przyznał, že nietylko Fapa R ga 


= Mod 


l r ie RI ESTITA VP 
le y wyžíza moc dá£by impotrzebb | 
boby iey ná złe niezázyli, śle že wit 
cey ludźi złych, niž dobrych, humant | 
tatis noflra vitid, y że unétio domini wn? 
nieznośi fomitem peccati, przyktadeff 
tego wielki Apoítot Swięty Pawel’. 
ktory fie (karžy : Datus ef mibi Ang” 
lus Sathana, qui me colaphifet., videt € 
., Ham legem in membris meis , repugnant | 
legi mentis mee. Záczym co zá dobré” | 
mi Bifkupami militat, to przeciwk? 
nieuwaznym pugnat. Jako tonśprzy” 
ktad: dobty Bikor y Senator, wid% 
fakcye fzkodliwe Wierze SwięteyK4 
tolickiey, prawom, y fwobodom ná“ | 
fzym; nápomina Primores, y do kog? 
co baczy , Świętego Stanifława uli 
ftrofuie , to drugi bedžie BoleíTawet? 


TANIE 


| 


| 
Smiatym, fprzeéiwi lie dobremu,przy” | 
wiąże fie do fakcyi, álbo ią famyzrobis |: 
wywroćl Iwfzy (tko in contrarium AO” | 

bra Pofpolitego, krafząc Zelo Epiro] 
E, e$ facre przypifniąc ZZertati. Ták20 | 
y to: Ze powinność Bifkupow, rozro | 
žnione animufze godźić, pokoy mię”: 
dzy ftanami zachować, żadnych Gw | 

n 


| 
— 
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bh | háfie nie biorąc partialitates, A czy- 
i^ | Miaž to? otym nec nominetur wniekto- 
nf | Tych. A oto woplakánych 274201697. 
w | S 1733. rewolucyách , ktoryz z Ich= 
M | Mośćjow Bilkupow , ták feri? prowa- 
hs | žit trony rozrożnione do iednośći? 
e | Ktory ták diligenter biegał , ut evertes 
& | Tetfrandalá, taczey więcey Politykow, 
ść | ktorzy indúcbát fiudia partium. Zaden 
€ | Reutraliftą niebył,żaden obudwu, błę- 
0 | dom nieopponował fie, zosioum videns 
Y: | "n avertit; á dotych niefzczęśliwośći 


4 | Chosyny , to iet IchMość Bifkupi z 
á- | Prymafem zgadzali fig; ktory lubo ieft 
9 | Wliczhie mnieyfzy, Ale mocnieyfzy 4 
Y | YzápewneSwicki Sénat ná fwoię ftro- - 
i | Ne przečiagneliby, y pogodžili. » 

| 9H. Ze to Senatorftwo, w Bifku= 
| Pach (fuppone zawize © proteflov > że 

| tylko otákich mowię, ktorzy nie fa, 


^ | %cozde Rzeczypofpolitey) impunitatem >. 


€ | Stzechow czyni: bo Bifkup kázdy ex 
"| Pone fpiritualis flats, żadney mocy \ 
Y zwierzchnośći Rzeczypofpolitey rze, 


Pa 


A | Nigdybynieprzyfzło,gdybySenatDu- > 


p | rosé niepodlega: śle cylko fanno Sed. 
> i 
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di Apoftolice fube]l. ArcybifkupzaśMe | | 
tropolitanus y Nuncyuíz ,: fą to tylko | 
oculi fummi Pontificis son Virge náBifku- 
pow ; y tylko Jurr/dićlionem devolutivá 
nad niemi maia , záczym gdy Bifkup 
- Polfki excedit metam flats fui, &à culpa” 
bilis będźię , pytam fie, ieżeli reprzbź: 
fanem od Arcybifkupá fuflmebit? iákÓ 
żywo, gdyż mu iako w Duchowień* | 
, ftwie firite 6$ rigornsči niepodlega, ták | 
» w Senaćie iett rowny guo ad ailivitat£. 
vocis , confequenter : czyby fig Arcybi“ 
fkup odwazyt nápomnieé, álbo karáé 
tego, ktory mu tó náSeymie, Seymi- 
. kách, y quovis feeulari fubfellie, zwiel- . 
ką pomíta futs modis oddźć może, kie” 
dy fig odważy, y uľadži. Dopieroz Ni 
cyuíz, ktory nietylko Duchowne $W* 
Stolicy w Polfzcze tráktuie negotia, á- 
le y polityczne świeckie okkurencyć 
y interefľá , w ktore Rzym wchodźiś . 
nieodważyłby fiePolfkiegoBikupájo" | 
raz y Senatorá karać, bo pewnie W > 
pierízey podáney okázyi; wktorey- | 
by poftzegł że Rzym pretenduie, 20“ | 
méčitby fie krzywdy fwoiey sipow 
ji y ta” 
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* | timniac jáko Senator, y fam, y przez 
? | innych, czegoby fie Rzym nápierat. 
; Oifzewfki dobrego ánimufzu y wfpa- ' 
| Riałośći, Arcybiflsupem Gnieźniń- 
" | Gim zoftawfzy, chéiat koniecznie do- 
* | kazác rego,áby Nuncyufzá wPolízeze 
' | Mebylo. Pretenduiąc on ile de lege 
j pozy Legatus natus, żeby mogł fam 
^ | Minkcya Nuncyufzą admimfirare wPol 
| Veze,y zetozfundácyi Arcybifkupá 
niežnieú(kiego wyczytał , ze wízy- 
| | "kie te prerogatywy fedi Gnefüenfi ná- 
dwa Papiez, ktora to pretenfya man 
' | Eno. mou agitabatur. Subjunge ieden > 
týlko przykład, že Bilkupá famPapiez 
Sonfundowat w ten fpofob. Byt u Pas, 
| | Piezá Urbaná VIIL Poffem, od Włady» 
awáKrolá,Bifkup pewnyPolíki,(kto 
Tego nomine mon utar , ponam pro nomi- 
%e falum) gorney fantazyi , y wfpa- 
niałośći. Ten gdy fig Papieżowi tą 
^, Wfpaniałośćią, y wyniofłością wad 
(0 Miprzykrzył, y niepodobat; fzukał p 
. . qiegoPapież okazyi, aby go umartwił, 
| | lat mu ią tenże Bifkup prętko, 47 mu 
^| Veekt Papież, zace: on odpowiedźiał z. 
| Ga JNen 
| 
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Non tacebo J| quia fum Senator Polonite 


Dopiero Papież fúbjunxit : Mittam E" 
pifcopum in Triremes, Senatorem verd pá“ 


cificè remittam in Poloniam, E tych ro” | 


fterkach, ow Pofeł pofzed 


zaśiadiizy, pić począł, hałas , muzy” 
ká, &c. 4 Papież mniemaiąc że Polak 
dotych czás záte ffowá Waprehenfýí 
'amiera,pofłał ná fzpiegi: rychtoli fko- 


naš áž mu powiadáia, ze ten Polak pi- i" 


ie ftrafzaym obyczáiem, nád czym fię 


do ftancy* 
fwoiey, ná trzy ftoły częfłniąc, y fam > 


dźiwił Papież , y że groźb, y katy | 


Rzymíkiey, mniey uważają Polfcy Bi- 
fkupi , doświadczył. Ľubo tedy Pa“ 


piez odważył fie tego Bifkupá ták po“ | 


ftrafzyć, oco on niedbat, niewidžie“ 
my, Aby BifKupá ktorego Nuneyufź 
- áki dotknął Ňowem cerreilionis , yo 
wfzem, kiedy fie pewni ludźie naprzy” 
krzali Nuncyulzowi, aby pewnego 
- (ktorego caufa bonoris niewfi pominam 
eoerceret; ódpowied£iat Nuncynfz: Rt 
mum meum non efè de bec mundo, poka 
zuiąc, że w Polfzcze mało fie Nuńcy” 
uízá boiąBifkupi.Godźi fię wfpomnie 
a a 
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.Yte, ktora z fámego Rzymu przyfzlá 


hiftoryq. DoPapiežálnnocentegoXll, 


lednego Bifkupá oikarżono ; ktory z . | 
| Zakonniká ad Epzfopatum affumptus » 
| habitu fwego Zakontiego nienośił , . 


(ktory fámi Kardynali z Zakonnikow | 
kreowani ná fobie deferunt) Papież te- 
dy nápifat do Bifkupá Breve, áby ed 
kolorow aġftineat,y tylkoZakonu Iwe- 
£o nośił habit, ow Bifkup, že bytd£i- 
Wnie nazbyt rezolut, odpifat : że Se: 
hatorftwo Políkie , ztego uwalnia 
Mnie prawá, y inne rzeczy addendo 
konkludowal, že niepowinien, Y nić- 
bedžie inaczey chodźił, tylkoiák dru- 
"dzy w Polfzcze Bifkupi, ná ten liftin- 
fremuit Kardynał ieden, y gdy Papie- 
žá Animuie, Ze ieden Bifkup rebellis » 
godźien kary; Papież mu rzekł : nie* 
zná(z ty Polakow , day pôkoy , ják- 
bym ia mu znowu napifał, toby on w 
ftroy Papieski fie ubrał, 4 myby dłu- 


Ro myśleć muśieli, coz tym czynić. A 


pewnieby zás wiedźieli, gdyby Bisku- 
pow Senatorami aiewidZieli. 
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| Jezeli lepicy : aby Hetman 


byli temporales do? mutabile | 
to iet docześni ? czy też do 


- Smierči trwaiący ? 
| Refolvitur vm. 
Ze lepiey, aby byli doczeéní 
imo, Od przyktádow wprzod Cu- 
„dzoźiemskich ,. allegatur Rzymskiej 
Rzeczypofpolitey ftátut, ná owey ko* 
. lumnienád Rubikonem záwielzoncýs 
y wýrylowaney w te fTowá: Zľic miles 
arma deponito, Imperator Civem induite. 
Przez co widźiano, zeHetmaniRz ym- 
fcy nietylko byli doczefnemi , śle u- 
reedy fwoie przed Rzymem składać 
byli powinni , y iáko naypry watniey 
w tym Mieśćie, żyć y obchodźić fię Z 
każdym zarowno powinni byli. Do-, 
kładaią tego či, coto twierdzą: že po“ 
tyRzeczpofpolita,y wolność iey trwa” 
? 


iná Rzeczpofpolitą obročié + raczcy 
` przemienić nienawiść wolnośći; 
| dmbellé patiere togam Regnum; Senatus, 


„rum erigit. 
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ti, poki prawá tego Jaliufz Cefarz 
niezłamał, ktory umiawfzy in preekdi- 
um ámbicyi fwoiey woyská zwyćięż- 
kiego zaćiągnąć Afekta , umiał ich y | 


Y gdy Hetmańskiego urzędu tak dłu- 
go poteftatem exercuit, mial czás y fpo- 
fobność perpetuus Di&later , 4 bardźiey 
Imperator Exercituum, W oyská y urze-- 
du fwego ftrafzną mocą fię uczynić. 


Konkluduig zatym čiž: Zeby przykľa E 


déRzymskim, Polska kaialá fie Rzecz 
pofpolita s niedźiąc mocnić fig prze” 
czás długi ná uťzedžie Wielmoznym 
Hetmanom , śle krotką ich potency4 
Íwoie peremnare poteftatem , zeby fie o- 
we Ľucaná niefprawdžite , do iedne- 
go Hermaná: Te jom feries ufu(ds labo- i 


- adà Od Rzymskich przyktadow, íi- 
de do wfzyítkich- Narodow > iáko to 
Erancyj, Hifzpanii, Niemcowjjy wfzy- 
ftkich prawie Europy Monarchii ; po 
ktorych nigdy wiecznym nikt nieu- 

G4 | rof 
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sę, KWESTYA „A 
rolf Hetmanem, śle kreowanych. ieh 
, y dźieśięć, y dwanaáéie, z ktorych ná 
^?mpanis nadchodzącą, iednegoKrol 
wybiera, y náznácza > poktorey ezf 
dobrze, czy źle zákoňczoney, záraž 
urząd. składa Hetman, y lubo fię nim 
zowie uDworu, y wDomu, y náhet-, 
bie došmierči fwoiey, nogi urzędu in- 
ftia; nieieft iednák pewien nadrugi 
Rok komendy, e fie poteftatis Exerci- 
tús, poki goKrolewfka lafkágodnyn | 
dey znowu meofadži, y nie deklaruie. 
` Wnofzą zátym: żeieżeli Krolowie abe 
fôluti, od ktorych fkinieniazy pofpol- 
WO ničorežne, y zbroyny żołnierz 
zawifł, obawiaią fie bane diuturna He 
tmanow poteflatem | fktadaige ich 
„dle rázy chcą, Dopierož wolna Rzecz- 
pofpolita ták delikatná , in pupilla Li- 
ertatis powinna być frubutofa , aby 
niedalá czáľu zmocnic fie Hetmano- 
Wi woyfkiem; ktorajeft fudjeda fakcy- 
om, tá ktora ezvalitatem ták kochać: 
previna » iáko- iedno konferwacyi 
weiey: auttoramentum.; 
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b S$ZOSTA . Bo 
Y przykľadow, iáko doin ftruktarzá 
*Wnego , ślleguią čiž co wyżey, że 
i WPolfzcze ad initio non fuit fic. Já- 
0ž to prawdžiwa: że od ¡początki 


| łą narchii Polfkiey,wiecznychnieby- 


i Hetmanow; ile kiedy Hetmani Se- 
„torami niebyli, y tak kogo Krol ná- 
Mczyl ná rząd; y komend woyfka, 
OWiadáig, ze ten Hetman A zwał y 
Yl, 4 po kampanii fktada? ten urząd; 
Y wten fpofob Miecznik ieden Kráko 
V: i, ktorego Imię mi non oceurrit.był 
Wielkim Hetmanem, y rządź woy- 


| ami, záczym inferunt: żeiako chwa- 
AE 


gua, y bardzo potrzebna nieoddalać 
ki ab inflitutis majorum tak ten przy- 
ľad y do Hetmańfkich Urzędów po- 
tządku poćjągaią; zwyczayną maXy- > 


J Ma: Niedármo to przodkowie náfi obmy“ 


lili, y ták naśladować ich każą. ; 
4:9, Wywiodłizy Rzymíkie ftáre + 


 terąznieyfze Cudzych Pańftw „y Pok 


ie dawne zwyczáie, y, przyktády w. 

Icy mierze; 4 coz tu przydać ? tylko 

Oiažni confegučntias, że gdy Hetman - 

edžie wieczny, može go ambicya us 
5 wieść 
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wieść do panowánia, y woyflciem 2 
mania wolnośći. Będźie miał bowić 

| crás uymować woyfkowych rożne” ł 
fpofobami: áby zá iego pretenfy4 ^ 
rężę ná Matkę fwoie Oyczyznę wy 
niesli, č contra 245, nicbedgc fweg? ,, 
rzędu ná długi czás pewny, będ? 
muśiał €? invitus śmbicyą (woie duś! 
żeby potym ztožywfzy urzedu fwe, 
poteftatem, y pod rząd , y pod karán" 
Rzeczypofpolitey niepodfzedł, cen i 

quenter y fłużyć iey lepiey będźie,fł 
raiąc fig: áby mu prolongowano, 4lb? 

. Wrocono bene geflam Provinciam , n” 

decoris avidus, % czym zwyczaynie, ™ 

ftáwa fecurus magnitudinis quaes ue 


<-  Refolvitur ad. =! | 
Zé lepiey : áby Hetmani n | 
urzędach byli aż do śmierć | 
- Amo Imię Hetman Polakom Nie!" 
cy dali, to ieft: Hauptman, po Polfk” 
Maž głowć , to ieit Mężow , á raczej 
Rycerzow woyfkowych giowá; po | 
ah | la- 


p” 


1" | Acy temu Imieniowi przydali prere- 
Btywe, iakicy nietylko w żadnym, 
Narodźie, żadnemu nieprzydála urze- 
Owi, śle iákiey władzy fámym nie- 
Ptzyzgáh Monarchom. Bo procz in- 
tych, ktore nižey położę,iw tym p&- 
Miernym ffowie z Neminem captivabi- 
"ur, nifi jure Victum » ná ktore Krol 
Przyšieva, ták w fadách Hetmańfkich 
qznayduie fię to tak piękne prawo» 
ktoremu dała moc Rzeczpofpolita 5. 
finmam evene putain łapać, fadžié 
Mella forma judici] y extunc M, fámy ca 
Polu exek wowač. A nácož tedy ták 
| pielkie przywileie tey przydała Bu- 
| Rwie, iezeli fię iey bać mialá? nácoz 
A láme Konitytucyami zmocnitá,gdy- 
| | Sy naymnieyfzą fwobodô fwoim for- 
Midinem, y zámach upatrzyé moglá ? 
A | śle podźmy do przykládow. ET. 
mino R Pierwfzy od Rzeczypofpolitey 
„A Rzymfkiey zaćiągniony „j ták fie re» 
Hd Zolwnuie. Prawdá: ze wfzyfcy zgodnie 
V | Wiftorycy przypifuią wolność: fpa- 
| Sek, y mutationem flatis Romani Juliu- 
d [zowi Cefarzowi, y žeia dokonał woy. 
iém, oktorym mowił, De- 
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Decimó Jam vincimus Amé, 


_dźie racya. 


Jnvida fatorti feries, fummifý: negat | 


Sate diu. 


A po Chťzeščiaúíku to tłumacząc, ki | 


^ żda rzecz á donierož fatus popular 


muśi mieć {woy koniec, ten y Rzym | 
fkiey przyfzedł wolności. Drugą tc 


„Že Poetá dáie przyczynę, náznácz* 


iąc Nimiog; graves fub pondere lapfit? | 
nec fe Roma ferens, Czy podobnaž bý“ | 


lo: áby Miafto iedno miało było pe, 


rządnie , y długo panować światu” | 
niemogło) capere vaffitatem , tak wiel” | 
kich rządow, ták dálekich Prowincj” , 
y fáme ffużącychRzymowi,zbyteczać ` 


zafługi záfzkod£ity mu, bo gdy 4 


proporcyi zafług fwoich, éiagnat ká“ | 


| 2dy rekompenfe fwoie , od rownych 


fobie concivibus zafłażoną , fam fobi? | 


nadgradzaiąc,pretendował y z ufzcze! 
bkiem wolności dominationis ambitu 


ále y infzą tey rezolucyi Lukan kła | 


to y ztego oczywicie pokazuie nę | 
wierízá: Tu caufa malorum fala tribúš 


Dominis communis Roma. Nieieden té“ 


dy 


EU 
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S putat złamał wolność, tylko že 
tád K rezufá fzczęśliwfzy , nad Pom- 
Pciufz4 obrotnieyfzy, od Boga był ná- 
uśczony: Ji&lrix caufa Diis placuit,A- 
choćby y on ieden tę potężną oba- 
At wolność , tá komparacya do Pol- 
teh ničidžie Hetmanow, zwielu rá- 
(yi; nayprzod: Hetman Rzymfki,gdy 
4 był do.iákiey poffany Prowincyi s W 
A | Azyi, Afryce, Europie , był ták a2f0-. 
w» | tus Dominus, ile gdy mu PamBog dał 
ji *wyéieltwá, že zaden Monarchá bar» 
(0 | dźjęy być niemoże. Z Juliuízem Ce- 
„| -Wzem miał Cicero znaiomość,y przy 
e” | lafá: Pifarzá fwoiego bardzo miłego; 
A pofyłą do Juliufzá do Francyi zlifte, 
E Tekomenduiąc go w łafkę iegos y pro- 
je | fzac. áby mu do fortuny.pomogł, Od- 
h | Pifuie Ciceronowi Juliufz: Datam à te 
j | cepi Epiftola Se, hunc quem mififli pro» 
E %ime faciam Regem. Choć fie to zwaé 
7 | fiemože, iáko teraz Krol Francuzki 
lepewnie ze mu dal iedne z Francu- 
$ zkich Prowincyq wrządy, ktorych to. 
Prowincyi, Rzym miał ľaúftwá Imię, 
" , Á& naznaćzeli od Hetmanow Reges s 
` ; WÍZYe, 


Wo .  KWESTTA. M 
wfzyfikie odbierali pożytki. Tey pt£. | 
wdy oczywifte świadki, y doftatkow 
. partykularnych ludži Rzymíkich 1% 
likwić, w owych džiwnych gmachać | 
pokazuią fie, we Francyi, y Wízed£iaà 
gdźie gory przenośili , rzeki aguxd 
ktámi do fažien fwoich prowadź 
Jett dotąd we Francyi Fifonis aznedb | 

{lus , ktory trzy moity ieden ná dr 
gim wymurował , wzyź łokci pulito | 
 rafłó, á po nich Rzeká wierzchem cho“ 
džitá, te y inne tym podobne kofztY 
pokaznią : iákiey potencyi Hetmat | 
"byt Rzymfki, kiedy tym partykular 
nym on ieden ták wielkie doltátkí s 
donatywy , y rzady nadawał, Łatwo 
było tedy takiemu dokazować iab | 
czym woylko uiąć, miałczym náMia“ ' 
fto ieden fie porwać, maige ták wiel- 
kie Prowincye, Imienia fwego poltra 
| chem fkrękowane w rezerwie. A HE 
tman Políki co? że hyberne rozdśie! | 
y fo według RzeczypofpoliteyTśryf | 
fy, czym maniąć ad ambitum woyfko! 
 Áfam od Rzeczypofpolitey niemaiąć 
Sylko, 60. tysiecy. „Druga racya: ż6 | 
s w woy* . 


mah 


| 
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p |" Woyfkách Rzymfkich nieffuzytá 

w rachtá Rzymíka fáma, y wiekfza dá- 
ko część legomin byłą ludži Rzymo 

!poddánych, €$ fociorum. Jákoz: iák- 

Y to mogło być, žeby tak ftrafzne > 

Oyfká, ktore wraz Azyą, Europe, y 

| Afrykę obozami fwemi napełniały , 

„AJ Miatá być z fámych Equitibus Romanis? 

FA pet zmięfzkańcow Miaftá iednego 

mu 4 przeto takich , ktorzy do 

^ | Radą wolney Rzeczypofpolitey nie- 

/ | Należeli, łatwo było ná tęż zbunto- . 

| 

f 

! 
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| ać Rzeczpofpolitą, ktorzy dulcedmć 
| ertatis , fám niefkofztowali. Ale - 
| qoJ ko Polfkie wfzyftkie z Towarzy- 
| ha zá i gnione,toieft zSzlachty do- 
^  Nzeo$iadiey,rozumié być rzecz niepo 
, Sobną: by Hetman miał, y mogł zá- 
| ES przeéiwkotey Rzeczypofpolitey, 
| tora fámi componunt. Bo nietylke To-" 
| k zyfzowi miło, że Oyéiec, Braćia , 
| Newni, ná Seymikách y Sevmach , 
| | kcye, rządy, rady śdmimiftruią; á- 
* e on fam z Obozu przyiechawizy: 
Bo żołnierfkiey prerogatywie , fam 
Może być obrany Foftem, s és 
n t $= 


| 


+ a 
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 Komifarzem &c. Jakoż tedy podob” 
będźie Hetmanowi armare Szlachetć | 
woyfko ná Imię, že ták. rzeke sz 
checkie? 4 iáko niema czym Herma 
podobnych Rzymikim robić w woj” 
dku fakcyi, ták niemoze e$ tentare t€ | 
go woytká in brejudiciú libertatis but 
towaé, y ták manifeffé, y kom paracy” 
tey Nee ol po Rzymikiey pó” 
tencyi elaud?eat, y niebefpieczeńftwo 
tego upada przykładu, — 
- 2do. Przykłady Cudzośiemfkie % 
Hifzpanii, Francyi, Niemiec zebranó 
| Y tepropozycyi przeyfzłey nierwiet" 
dzą. Nayprzod: £e Monarchowie cán 
|. € , nie zboiážni buntow , álbo fakcyi 
to czynią, ktorzy Hetmanow fwoicls 
nawet y bliíkich krewnych fwoich» 
zá naymnieyfze fowko, Wie£ieniem 
wygnániem , śmieróią przez ręce ká“. 
towfkie » 6$ per fitariatus karzą, Jako 
„to in Imperio, Walíztynáw Węgrzech 
Mikotaiá Seryniego, we Fraucyi pir? 


z 
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ná Momoroniego, Gvifrafóvii ec. nič“ 

źliczonych , fámego náwet Kardeu- 

fzá, Ale tO czynia ad oflentatiopemPo* 
| ten" 
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*encyi fwoiey , pokazuiąc liczbę He- 
 Imanow, że cokampania,toinfzy,czy- 
Nią to ná rekompenfę ludži wielkich, 
Zeby fie funkcyą urzędu Hetmańfkie- 
| 80, iák naywięcey ich obefzło. Náko- 
| hiec: czynią to y zprywat niedośći- 
tych, pod czás y z białogłowikich 
tryg, iáko mowiono oiednym in- 
?ych Hetmanow Miecz czyni, á tego 

andžiel uczyniła &c. Z tych tedy o 

olicznośći, przykład tych Pańftw, u- . 

Żielnych abfoluiorum Dominorum, nie- 
Možebyc počiaguieny do Polfki. Dru 
| Bà: że cale infzy we wfzyftkim rząd, 
Y cáty flatus tamtych Pańftw nafzemu 
Przećiwny, iáko zw toga » ták zn fago , 
ták iáko w milicyi, ták w Hetmanách, 
láko w Dyfcyplinách , y Artykułich 
Woyfkowych, ták w prerogatywie u- 
| 'zedow , niemože żaduą miarą z Pol- 

à nátura, y zwyczaiami, y z prawa- 

1 coneordare. 

| 3:10: Przykład nákoniec z fámych, 
dle dawnych Polokaw > w przod 
Nim fie poćlągnąć może doterazniey- 
"ego wieku , examinowany być po- 

H wis 
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 winien, pozwalam ia ná to, žedoczť 
śni bywali u Polakow Hetmani, 4% 
nayprzod fpytamy fie: iákie woyfkż 
były ná ten czás Polikie? 4 dowiemý 
fie, że záčiežnych nigdy niewidźiane 
o kwarćianńym nieffyfzano. Jakież 
były, ieżeli nie Pofpolite rufzenia? 
ktore Hetmanow niepotrzebowały * 
bo każde Woiewodztwo náturalneg? 
miało , á ráczey uprzywileiowaneg? 
wodzą, toieft Woiewodę; z fimego? 
mienia iawną nomenklaturg woyný 
wodza, Woiewodę. Temi zás, y WO 
iewodztwy, y Woiewodámi,álboK rol 
komendowat, álbo wielki Marfzatek+ 
ktory do tychezás zowie fię cáteyRZ€' 
czypofpolitey gofpodarzem, ná woy 
nie Hetmanem. Kiedy záš trafiło Üg? 
že cale Pofpolite rufzenie ná kO” 
wśieść niemogło , bywały z Woi€ 
wodztw wyprawy,á nád temi wy pt? 
wami dawano komende doczefna, K0 
mu rozumiano, y wtedy był Herma” 
doczefny, 4 to dla tego doczefną k“ 
mende dawano , bo y to famo zwy” 

s cby 9 
praw woyfko doczefne było g n 
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ie | kampan ii, poWoiewodztwách fie roz- 
4 | %chato. Nad czymże Hetman miať 
i | Dyé Hermanem? Ile gdy nikt zgadnąć 
J Riemogł, iezeli ná drugą kampanią fá- 
2 | Ma fzlachtá ná kon wśiędźie, czy tež 
7 | tzez wyprawy wolować zech- 
(^ |% Ale gdy Rzeczpofpolita znioftá 
A Gntinuum ufum, i áko bywat pofpclite- 
o | 80 mízenias y ná mieyfce wypraw 
1. Obmyslitá woyfko kwafčiane, ták, 14m 

© teraz widžicmy. Niech mi kto po- 
7 Każe Fetmaná doczefnego , € temp- 
À ?oeum, ieftem pewien: Že go nieznay 

žie, A ták y ten Domowy z Polfki 
* | Przykład; iáko y Rzýmíkie, y Pańftw 
: Poftronnych ákkomodowáé fie Rze- 
: tzypofpolitey ad prefeniem flatum, žan 
j > iniar4niemože. Ale iuz czás przyść 
p | O fámey rzeczy. ARA: 
54 | puj” Hemana Rzeczpofpolita , niea 
» Kolna ufdugę woienną , ták (wyi 
p | emi obdarzylá prerogatywami ; Ále 
s. | MÉiatá go mieć t$ miniferam fiaiás , Y 
fa dla tego poftanowiła go Senatorem s 
U 


iwojm, 65 abtivitate Senatarid, mogł poe 


| żeby wradách publicznych zdaniem 
| Ha ma” 
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nić. Nakoniec nád woyfkami fwoi€' |! 
mi, krorym płaći Rzeczpolpolita, 
tegomoc ták obfzerną datá, žeby 4^ |! 
tare NIECO contra altare Majejkątis p% 
ftáwitá, žeby zeSzlachéicá, y przyślą? 
głego Senatorá, wolność Políka ofi 
w powadze y władze urzędu iego; | 

w woyfkach fwoich ználaztá ,gdybl 
(uchoway Bože) 2 Maieflate premerť! 
tur. 1 to icft wielkie arcanum feats i" 
firi , przez ktore przodkowie náši V 
Wierze Swietey Kátolickiey wolno” 
śćiom ná/zy m providerunt,ze poniew? 
Hetman z woyfkiem iedno ie ft, á w0 
fko z Rzecząpofpolitą; żeby (mowi 
Rzeczpofpolita z bronney gotowo 
woyfká, zá manudukcyą Hetmań/k 
znalazła obronę contra inobinos aufi? 
oprefforá iákiego, á zás gdyby by 
tman żemporarius, byłby zawfze wss" 
kách Krolewfkich, u woyfka powag" 
by niemiał, Ani a i 


b 


r 
E 
trzymánia tego, co orężem zw yktbrť |t 
! 
1 
| 


| 
| 
e 
| 


I" $20 $T A. "PZ 
|Vproficuus , Ani opprefforom iey żer- 
bilis, Obawiaiąc fie bowiem: aby go 
Tol gd libitum fuum niezrzučit, ákko- 
Wodowałby fie do woli ięgo , 4 zol- 
Tier, obchod£ilbyfig zHetmanem ták, 
0 poddany z Dźierżawcą trzyle+ 
Un, 

Std GdybyHetman niemiał być wie 
zuy w národžie náfzym wolnym, á- 


Fi? 
M My oboźle komendá , áni ná konfy- 
A lencyach Diftijlina militaris;z2adnq mia 
„| ion fubfifleret, bo naprzykład: He- 
yi tman temporarius gdyby kazał zpotk ać 
p Je z nieprzyiacielem, albo iść ná pod- 
| | Szd, á nieufľuchano go, pytam fie, ie- 
i čliby mu kazal Hetman temporarius 
ol | „Ciąć fzyie niepoffuíznemu?oczy wifta 
) | čecz že nie: bo widząc, że urząd ie- 


V | us zá rok, álbo dwá uftanie , miatby 
kA fum metum , žeby go krewni áffron- 
A Pb albo śmierćią nienákarmili SOZ 
Je pamieć y de difciplina militari > kto- 

Y takiego Hetmana fzánowat w Ná- 
vi „ dźie nafzym? gdźie equelitas,gaźie 
sł c acya , gdźie zazdrość, gdžie py- 
"i a; 4 ztego wfzyftkiego fumma rodži 
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fie licentia, kto mowie tákiegoFfetuf 
ná czćiłby ? ktory zá godźimę fet 

Confule Rhetor. | ga 
6/9. Pod tákinr Hetmanem doct” 
fy m, Žadna miarą dobrze woyna p 
wadžié (le niemoze „ bo nákrzyk? 
będźie Hetman náznáczony ná eri 
litá, ten lat termiu kończy fie in ijf 
eu belli; Á žel trák rzek ę co być mož 
przed fámym: nieprzytačielem y p ) 
trzebą z nim; Hetman (káda fwoy € 

rząd nowemu. oddáre Hetman złoć” 
ny 14ko miał władzę, do zámierzonť/ 
go w głowie fwoiey koúcá tę potrzć 

»ę prowadźił „ drugi rowy Herma 
ui infze koufyderacye dyryguie, * 
tak do iedney fprawy przečiwne fch? 
dzą fig confilia, tákož być może fżcz% 
śliwy, y pożądany kontec? 

7mó I to niepoślednie prawu RZ 
czypofpolitey byłoby prejudicium 4 | 
emulacya wkonkurrencyi , o tę v 
pickną fzarzg, y dnvapacitae tych, kt 
ryiby przez ták czefte odmiany Ba, 
hwa oddáwaná była, Jet tego wić 4 
ki przykład, zá Krolá Kážimierzá 5 
E 


zá 
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ežás kozackiey woyny, gdy pod kor- 


 fümem Mikofaiá Potockiego Hetma- 


ná w niewolą wžieto, pod PrutemKá- 


linowfkiego zábito,dáta Rzeczpofpo- 


litá czterem Regimentarzom komen- 
de pod Pilawą, Z krorych , že jedmi 
mtod£i, experyencyi woiowánia nie- 
mieli, drudzy bardźiey ftátyftowie niž 
Woiennicy byli, fromotnie niepotka- 
wizy fię z mieprzylaćlelem poućieka- 
li, y woyfko zgubili,dáigc potomnym — | 
Wiekom ánimadwerfva, że náuka He- " | 
tmaňftwá długim ftaraniem, expery” | 
encyą y latami comparatur > bardźiey 
niż dowéipem , y naywybornieyfzym 
rozumem. I tá tedy niemała ieft rá- 
€ya, žeby Hetman był do śmierćj, ze- 
by e$ ipfo fentó, przez wftarzałą expe- 
ryencya y powagę» był woyfku, y 
nieprzylaćielowi rafzny, á Rzeczy- 
poipolitey pożyteczny. Nákoniec + 
memafz czego Rzeczypofpolitey fię 
obawiać Hetmáná fwoiego +“ nietylko 
iáko fie iuż przedtym wywiodło , że 
fzkodźić władzą fwoią y woyfkiem 
niemoże, co y ztych przykładów ja, 
H4 : teć, 
U 
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tet, Že związki woyfkowe w Polfzcze 
procz twywoli y zdzier(twá nád ubo“ 
g'emi ludźmi, nigdy przečiwko Rze- 
' €zy pofpolitey nieftawaty, áni wolno” 
ŚĆi in materiis ftatú: nienáruf: zyły, ant 
z. poftronnemi Nácyami fakcyi nie 
ezymty. Nietylko mo wie že fzkodźić 
Herman niemože, ále wolno go Rze 
€zypofpolitey záwfze fadžié. Jáko fi 
to ná Lubomirfkim Ípraktykowatozá 
RroláJan4KAZimierzá,przy ktorym hi 
boWotewodztwá ftánety, y lubo pod 
tarczą 1edney częśći Rzeczy pofpoli- 
tey tutus € fecurus zoltawaé rozumiały 
_przećięż od Urzędu Hetmańfkiego Y 
Marízalkowfkiego od fadzony, in rele- 
Zolione ZÁ granicą umart, áni mu Ce 
larfkie pieniądze , Y woyíká po“ 
mogły , eontra fulmina zágniewanego 
Krolá , konfenfem Rzeczypofpolitey 
zmoctionego. Zkad nátiká Polakom; 
że mocnieyfza nád Hetmaná Rzecz- 
pofpolira , y že Hetman niepowinien 
myśleć, 1ákoz y żaden pewnie niemy- 
lif de his Vipentióus aufs. Raczey bo- 
ná fenfu , w tym naywiekfza záwiftá 
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zeczypolpolitey fzczęśliwość , aby 
Ay więktzą ufność do Hetmaná mia- 
1, y žeby nietylko niemyslitá He- 
anowi powagi detrahere, ale ráczey: 
r wniey zawfzę trwał, ftáratá fie. 
BO unicé od Hetmaná žadaiac : że- 
Y żołnierz biorący płacą, qui? quis ik 
* eff , niezásiadat w rádach, y lądach 
NZeczypofpolitey , bo z tąd powaga 
Jey upada; y nierząd wSeymách,Sey 
hikách,Trybunatách, Komiffyach,co 
taz więkfzy fie rodźi. e 

— KWESTYA VH. 

zy leniey: žeby kwarćiane 
Woysko, to ieft żołdowe by- 
X9? czyli też przez wyprawę 
oiewodztw y Powiatów P. 

Refolvitur 1150. 
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Wyprawę Woiewodztw , y 
Powiatow. 
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uz fię to w przefzłey dotkneło kW 
yi, coto było w Polfzcze przez WY” 


prawy Zwoiewodztw woiować. Nay, 


rzod woiowali Polacy wśiadaiąc 9^ 

OŇ. viritim nemine excepté, kto 109") 
mogł oreže nieść, fzedt ná woy? 
Była tá woiowania manierá , od Of) 
entalnych Narodow zabrana , krot? 
w nich: do- tych czás praktykuie úž? 
iáko to u Turkow,y Fatarow, y 14 


, niemafz. tam danego Kommendani#?7 


ślboRotmiftrzś, tylkowfzyfcy nát 
talni, to'ieft. zurodzenia Officyc!? 
wie, y przełożeni, iáko ten áten MU” 
zá , komenduie temi á temi wšia9"? 
y ktokolwiek z tey wśi n&woyne V7. 
nidžie, idźie pod Chorągiew y kome? 


dẹ tegoż Murzy. Nawet y fzyk nat 
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ralny y wieczny , maią iedne fam“, 
ná prawym, drugie na lewym ft”, 
dle, á w corpus idą trzeć, Tendem £^. 


fig $wiát wypolerowak, gdy Szlae"" | 


Polfka do pieniedzy, doftatkow s m 
iętnośći przychodząc, w Ekonomio, 

gofpodarftwá , © delicias fie puśćiłć ; 
miechćieli iść ná woynę, y pottávov 


s 


pP / uv 
t wyprawy. To ieft,toWoiewodztwo 
Uchwalilo fobie tyle á tyle chorągwi, 
tym chorągwiom płacak, álbopoczty 
pod nie ex poffefiowibus wprowadzali, 
ákoniec ińkomiuż w przefztey ná- 
mienił Kweftyi, znieśli to, y Kwaréiz 
he woylko poltánowili, którego zrá» 
zu nád.kilka ty$iecy niebyło, bo im 
tylko zkwarty Dobr Krolewikich, to 
let m. czwartey częśći intraty Starofty 
Każdego płacono , śle potymiurofłń 
liczba wielka, idko ią teraz widźiemy - 
do trzyd£ieftu tyśięcy Koronnego, & 
dwunaftu Litewfkiego woyfká Teraz 
tedy examinuymy , czy lepfzy y po- 
Žyteeznieyfzy Rzeczypofpolitey był 
Zwyczay dáwny wypraw , czyli też 
terazniey (zy kwarčianego woyfka? 
1m0 Lepízy fięzda być diwny zwy 
zwyczay; 6$ ex venerando antiquitatis tá 
tulo , iežl, temu. wierfzykowi damy 
Wiare. 
Moribús antiquis flat Res Romanaoirt fys 
, Widžiemy to, e$ ex fucce/fu, że porzad- 
nieyfza bywatá Rzeczpolpolita przed 
tym; niż teraz y y że wigcey ZáWoio 
Wąs 
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124. KWESTYA 
watá kraiow , y mežnie nieprzyiaćioł 
biiała, teraz ledwie fię ognić możemy 
nieprzyiaćiołom , á ták wiele kraioW 
ftraćiliśmy obfitych. 

2do Ze ptzez wyprawy pofłufzniey 
fze woyfko być może nayprzod od 
chorągwi odiecháé niemoże , bo dø 
domu powroéiwfzy, pozoftáli w Do* 
mu Braéa kiiem zkonfuzyą wygnáli: 
by defertorez coftrorum , á Towarzyfź 
gdy wdoniu iet, niebędąc Szlachec- 
kiey podległy iuryfdykcyi, y władzy; 

może tutus delitefcere Domi, y hyma Z 
tąd woyfku, że kiedy naybardźiey, Y 
naywięcey potrzeba woyfká, nay“ | 
mniey fie ráchuie , zkąd rajudicium 
fľawy woyfká, y periculi rogie znie- 
$ienia onego. | 

"34j8 Woyfko przez wyprawy, nie* 
ieft tak Ciężkie Rzeczypofpolitey ? 
nayprzod:Zołd mnieyfzy,y iáki fobie 
wymowi każde figzllatim Woiewodz- 
two, potym hiberny niemafz, konfy- 
ftencyi nieznáia, przechody niemogą 
być ták criminales , kiedy Szlachčicá 
pozwać może de Bonis do Trybunału, 
Be á te 


ar TuS AS OE © mU. PEE. I p P 


SIODMA > 125 
4 te przechody iedne zruynowaly Pol 

ę wdobrách džiedžicznych,á w do- 
brach Krolewfkich drugie konfyften- 
cyc, á nádgrodá tego wízy(tkiego do 
zaftug refertur , ktore nim Rzeczpos 
Ípolitá uchwali, inguriatus z głodu w 
Przod umrze. Woyfku przez wypra- 
Wy, przy poráchowaniu partykular- 
Rym, każde Woiewodztwo fwoim lue > 
ižiom wytračié fzkody może zaraz 
exnunc. Ponieważ ná záplate wypraw 
zgody Seymu wfzyftkich ftánow y u= 
chwały ich niepotrzebá, iáko náK war 
ane woyfko. 

4/9. Owo ftrafzne w Polfzcze Imię 


 Xwiązek, przed ktorym nietylko lu: 


žie „ ale y wfzyftká chudoba drzy 
chłopfka, przez woyfko wyprawne+ 
?uioffoby fię, bo gdy zwyczaynie onie “ 


| Wypłacone záffngi żołnierz kwarčias 


Ry wiąże fię,y nibyRzeczypofpolitey 

Pofłafzeńftwo y Hetman wypowieda, 

"by ten pretext ufał. Nayprzod z 

żeby trwałego woyfká niebyło , tyl- 

<O ná jedne kampanią, po ktorey roz 

iechałyby fie wyprawy do dań Ná 
"2l fu“ 


326 . KWESTTA ma 
drukąkampanią trzebaby iefzcze wot 
fká, znowuby wyprawiono, £2 fic cam. 
fequenter. A ták płacąc fobie fmi, ál 
bo ex poffefienibus poczty maiac , kto 
by niechéiat contribuere ná zácigzn 
wyprawy, niebytoby Ani oco, áni KO 
' am žerričili nomine związku, Rzeczpo” 
Ípulita ftrafzyć , przez co y fakcyom 
zawiłym, y rabunkom okrutnym ea 
deretur fanua. `> 
Refolvitur 240. i 
Lepicy áby Kwarčiane woy 
sko, albo Zoldowe, ná ustu 
dze Rzeczypofpolitey było 
© amo, Antiquitatis ufus može być 14 
movandus, śle niezawize imitandus, b? 
iáko wfzyftkie rządy do koniunktu? 
czáľu fpofobić fie powinne, ták 7? 
odmianą świata, ktore co džieň inte” 
eedit; powinny y prawá, y Konftytw 
/ Cye odmieniać fie. Profte wieki pro” 
dtych zwyczáiow potrzebowały ; ` 
rządow, polerownieyfzy zás świat O" 
ftrożnieyfzych pnp z 
- ze 
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fzemyílaw Xiaze Polfkie poubiera- 
[zy drzewá w lzyfzaki, znioff nie- 
Przviačielá , ktory rozumiał ná ten 
"zás las ubrany wžatki, ze to woyfko 
było, Taką fztuką teraz naygrubfze- 
80 niepodfzedłby Narodu, zaczym to 
% przed fte lat byłowPolfzcze profcu 
un, terazby zá żart miano. Co zaś do 
tego,że przeylzłych woyfkordynacyą 
Nzeczpolpolita izczeéliwfza w záwo- 
bwaniu kráiow była ; niewypraw te 
Prawowatá ačlivitas , śle rząd domo- 


"Wy, ktorym teraz Rzeczpofpolita fe- 


uritaii fue providere, czy niechce, czy 
Nemože. Bo naprzykład , inż tu nie 
Woyfko y Hetman winien., ze fzcze- 
Miwych progreffow nieczyni, kiedy 
Przez zerwanie Seymow y Seymikow 
Woyfko niepłatne bywało, y po kilku 
at Jedwo niedármo ffuzyio. Niech 
Nzeczpofpolita obmyśla pewny + y 
trwały podatek ná zapłatę woyfká , 
lákoterazieft, može fig fłufznie upo- 
Mnneé ftárych Polakow tryumfow, © 

torych teraz altum filentium. - 
zdo Przyznaję : że przez wyprawy 
wy- 


18 ,  KWESTYA 4 
wyftówiony żołnierz, będźie bardi 


muśiał obozu pilnować, ániželi T9 
warzyfz, śle ták płatny iák teraz id 
pilnować chorągwi powinien , cho 
nie dla obrony Oyczyzny, bo żadu*, 
goniemafz nieprzviačielá, ále dla ĆW 
czeniaśiebie, czeladźi, y koni w (2% 
kách woiennych ex profe(f do tego # 
etur; y ftufznieHetmanOrdynanuicti 


albo fadem do tey powinnośći Rotm" | 


ftrzow, Porucznikow, yTowarz yftv* 
fringere powinien. i 
347 Prawdá, že przedtym ciężki 
woyfko nafze Rzeczypofpolitey by” 
Io, ale to ztąd pochodźiło , że naY. 
przod przez niepłatę woyfká , prze” 
borgową Hużbę,dawał fie pretext wo) 
fku w marízách fzarpać, ktore rak 7^ 
wfze mowiło. Gdybyśmy mieli wfzy” 
ftkie zapłacone záflugi , mielibyśm 
z czego żyć, y cudzegobyśmy nie pí? 
gneli, y fwoimbyśmy w marfách ży!” 


M^ 
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Druga przez tež niepłatność woyfk | 


znaydował fię pretext, wfądach 1e 
kompenfować fzkody do záftug. B9 
gdyby zapłacone zafługi miał byl żoł 

nietZą 
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; Lez, žeby mu niewinnaRzeczpofpo | 
ta zoftała, toby go nieodfyłano byto 
do zśfług , śleby muśiał był exnunc ; 
albo miefzkiem płaćić, álbo gardłem, 

ták krzywdy referebaniar do zafług, 

0 ie każdy fobie od Rzeczypofpoli- 
ley prerendowal. Co zás do konfy- 
Mencyi, w tym Rzeczpofpolita win- 
NA; boTaryfy fufzney y prawdžiwey 
Niemafz, náluftracyg pozwolić niech- 
Cą vy ták kto obrotnieyfzy, á raczey 
Umimoienia gorfzego, to z ślebie ćię- 
*ar zwali na drugich, iako y teraz 
PraBiratur, kiedy Stároftwá mnieyfze, 
Albo dźierżawy w ręku Szlacheckich 


et ędące , wiecey eontribuunt hyberny; 
oj Niż intratne Srároftwá w Pańfkich rẹ- 
/ | Xu zoftáiace. Ne doy 

Y |. ad I wtym convenio, żeby związku 
" Prerextuo:é przez fakcye niebyło, ále- 
4 


Y też rządu w Rzeczypofpolitey ża- 
nego nigdy niebyło. Bo naprzykład: 
gdyby do woyny Tureckiey, luboMo- 
„Kiewfkiey przyjść miało, czy podo- 
haz, żeby od Poznania, Gdańfka &c, | 
Rieli pod Kamieniec, albo ná crine M 
I i "e 
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— kow gonić, y bić. Ez fie č contra, gdy” 


„ná drugą zaraz zaciągać, y gdyby cz 
temu wyftarczyć niemogł, y cá fám? 


.. fpofobnych do woyny , y pofytaé ic 


KWESTYA 
ki pod Kiiow, Smoleńfk %c, wyprawy > 
fwoie pofyłać, y żeby konie te zńyść > 
mogły,y Tatarow, Kozakow,Kałmu” > 
by woyną byłą w Wielkiey Polfzczć + 
czy mogłyżby im Małopolikie, y RW“ 

Íkie fuccurrere Prowincye, chyba ta” 
kim ludem, iáki bywał podczas woy” 

ny Szwedzkiey; ná ktory bardźiey d? 

tych czás ludźie nárzekáia , niżeli 0? 
fámych nieprzyiaćioł Szwedow. Dri" 
ga: iákaby to bytá incommoditas, poit” 
dney kampanii te wyprawy zwiiać , 
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niewygodá (zukáé do wyprawy lud? 


tak dáleko,bytoby to čiežey,niž prze 
fzłe przechody, y konfyftencye woj” 
fká, w ktorym woyfku yzwiązkunić — 
bedžie fzarpanin zadnych, kiedy pur 
ktualna płaca zafług ná(tapi , y trwa 
bedžie iako teraz praćktcatum. . 

şto Nigdy zás ták pofłufzne, y do 
Ryceríkich dźieł, prawne woylk0? 
przez wyprawy wyftáwione być uć 

A CE mo- 
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Može, jako kwarćiane; bo experycn- 
[tya woienna , y śmiałość, nabywa fie 
Przez lata, y odprawionaczefto kam- . 
panią, wy prawny żołnierz tylko eft 
lednoroczny , w woyfku zás kwar- 
€ianym. niezleknie fie. nieprzviačielá 
ten, ktory go częfto widźieć može. 
Niemože záš być y w komendžie rząd 
dobry , ták, i4k w kwarčianym woy- 

u, bo káždy Rotmiftrz od fwoiego 
tylkoWoiewodztwá dependens, |niebe- 
džie ták pofľuízny Hetmanowi, iáko 
| ten, ktory od iednego Hetmaná ma 

| dependencya. | 

6:9 Bierzmy nákoniec naprzykład: 
Y utwierdzenie tych propozycyi, £a- 
nowe piechoty , te milicyą Rzeczpo- 
fpolita poftánowitá znádanych grun- 
tow, toieft : že żadnego infzego po- 
| dótku niedźią z tych łanow , ná kto- 
Tych śiedzą , tylko wyprawę Haydu- 

4,y bywało tey piechoty przed lat 
kilkudźieśiąt, tyśięcy dwanaście, á te- 
Taz y trzechíet niewyftawiają, bo lu- > 
bo podatek od nich z tych łanow od- 
"| bierśią, y przez Konftytucyą Grodfin 

RE Ia fką 


fką komput tey milicyi uftanowiony* | 
Widźiałże kto w polu ieduego żołnie” 
rzáľ y uczyniłże w oftátniey rewolu: |: 
cyi, iáką Rzeczypofpolitey ufługę* 
ma czego Rzeczpofpolita zátowaé Ze | 
te łany zagubione, per potentia jedné 
Panow Stároltow. odebrane, drugie 


3 przez oppreffyą Sottyfow zdezolowa 


ne, y ták łatwy bez kofztu Rzeczy” 
pofpolitey upadek milicyi. A ztąd 
braé fíe može przyktad, coby zcałym 
woyfkiem fie dźiało, gdyby przez wj 
prawe ná uflugę Rzeczypofpolitey 
chodźiło. A zatym fine ulla partialita: 
te rzecz oczywifta, że niemoże infz4 
milicyą Rzeczpofpolita fie pofłużyć» 
tylkoiednym kwarcianym woyfkiem 
y to Towarzyfkim, y to że drudzy 
baig: żeby była więkfza Rzeczypofp9 
litey uffugá, gdyby woyfká Cudzo- 
žiemíkie fame tylko ná ufł nudze Rze 
czypofpolitey były, alleguiąc: że dt 
feiplina militaris Cudzožiemíka, ieft po 
ftufznieyfza, niżT'owarzyfka, bardzo 
fię na tym mylą, nigdyby prędzej 
Rzeczpofpolita niezginetá, iáko san 
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by woylká Towarzyfkiego niebyło ; 
| da woyfko Cudzožiemíkie gdyby raz 


hiezáplacone było, uchoway Bože te. 
bellium , albo w związek pofzło , nie- 
dałoby fie ták łatwo ukoić, iák náfze 
olíkie , ktorých bardžiey miłość ku 
yczy£nie, niż zapłatą éwierči, roz- 
Wiezuie, á táméiby y protekcyi Pa- 
how Cudzo£ziemfkich fzukali, y w for- 
tece ktora wbiegłfzy, nieofzácowang ` 
W Polfzcze fzkode pewnieby uczyni- 
l. Z Szlachetnym zaś woyfkiem zá- 
Wfze fatwiey, tylko mu płaćić, y oto 
fie ftarać ne miles egeat , à wtedy nie- 
ędźie miał Hetman rácyi, nieutrzy- 
Mania w karnośći żołnierza, y nálezy- 
tych dźieł woiennych nieczynienia. 


KWESTYA VIII. 
Czy lepicy : by płaca woy- - 
Sku była w ręku bodskarbie 
go Wielkiego jako bywała, 
czyli też poW oiewodztwach 
B bańce ues Refol. 
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Refoloitur 1mô. | 
Zclepiey : aby wreku Pod 
. skarbiego płaca woysku 
Ee Ho: NE 
Imię Podfkarbiego we wfzyftkich NÝ 
rodach drogie, y przez. to #flimabile“ 
honoru pełne , według owego Pod 
Epigramma: ies : (ob | 
Divitias € opes HON lingva Hebrea qut? d 
Gallica gens aurü OR. Indeds venit Hono 
. W iedneyPolfzcze kłotliwe;prz /moW 
kom, zádawaniom, y pod czás fámy!" 
wexom podległe. Jako to in paru f^ | 
pułari bywa, w ktorym zá prawo pr” | 
"wie biorą Artykuły pifać quomodo v^. 
sandus Thefaurariur, śle to pro confit 
tione mieć tem urząd powinien; 
naywiękśi ludźie £m antiquitate ná ty”, 
nrzędźie à Concioibus fuss, nietylko J! 
| derachowani, śle y obwinieni niewi” 
^ mie zoftáli, iáko w Grecyi Themift? 
cles, w Rzymie Scipio A&ricanus,tfJ 
"umfy y korony zá d£ielá, y przyfiw 
gi Rycerfkie otrzymali , 4 de pena ^ 
eulatit kondemnowani, zoltali zm€ 
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i "OWN 7 035 | 
| wyrśchowanych pieniędzy. Tego zás 

przyczyną tá , że iáko flatus popularis 

nierządowi podległy ieft, ták też vi- 

cif/im bardźiey, niž flatus Monarcbicus 

fufpicyami nadrabia. Jakby pokazywał, 

iáko łatwo damnifcare ten (karb,gdźie 
^| wolność y dobrych, y złych okrywa. 

| "Tak też wolno obmawiać y Podfkar- 
f| biego, ślbo przynaymaicy zá fwoie 
| | pieniądze, ktore wfzyfcy contribuimus 
s | "nálaiaé fie go, y nagadać fig. Jet tey 
^| matury rerum publicarum piękny obraz 
«| wiedney hiftoryi Rzymíkiey. Byl w 
ø| -niey kweftorem,álbo Podfkarbim pod 
^ |^ €iwy nader ieden człowiek, ktory i- 
^| efie rázy ráchowat, tyle miał kłopo- 
» | tów; že ledwo kiedy wyráchowaé fie 
"| mogł, y to łzami prawie y porem fkro 
6| -piwfzy Regeftrá, exáminowat fie co-, 
"| bytozá przyczyná bytá? że im fpra- 
ú | wiedliwfza iego fkarbu Rzeczypofpo 
"| litey Adminiftracya, tym wiekfza E- 
*| "xaminatorow záw£ietosé. Dofzed! rá- 
^| yy fpofobu, y doznał : ze nocet effe 
y | probum, wźiął kraść y fam, y ná $'ebie, 
"| yroznym rozdawać, to ieft záty kac 


4 ge- 


PN 


gęby. Przyfzedł czás ráchunkow, á 
Dokoynie cam fummo plaufu przyzná |A 
no mit, że fie wyráchowat, y kwit ges 
nerolny z pompą mú dano, wredy 00 
dopiero rzecz do Rzeczypofpoli tey 
czytut, Pokim ia podćiwie íkarb walŽ 
Álminiftrowal, y do fzelagá wyracho 
wać fig dobrym fumnieniem mogłem: 
nigdym fie wyrńchować niemogł „dý 
ták wielkie wexy, y oftre.zá pod$sér 
wosé moie odebraté kalumnie, Gdym 
*teraz fam tyloukradł, temu tylo,dru- | 
gienm, letnému, (ktorych mianował) 
tylorozdał, aż ia tryumfy zá kradźieży 
kwit zá fzarpaniae, honory odbieram 
Zá mecnote. Patrzčiežczym u wasbyć 
1 piey , czy złodźieiem ? czy podśći” 
wym erari publici Miniltrem? ázt4d 
oczywiśćie pokaznie fie, že in flatu pt ; 
piri, Zadnego urzędu takopifinego | 
„mieć nietrzeba, iśko Podfkarbiego- 
Pecwiza, že nayłatwiey ukrzywdźić 
Kz:czpo (polira, bo ig tež naylatwiey 
praecprosté może, ná kilka ftołow czę - 
„ftówać „, o kwir w ten czás fie ftarać + 
kiedy nay potrzebniey(zaRzeczpofpo 
litas 
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ta, Aby Seym fińnął, y inné'artes wy 


|Bystone, y praktykowaneiuż od Pod- 


arbich, łatwą zgodę z Rzecząpofpo 
(TĄ uczynią. Druga: že nie woluosči 
dobremu rządowi całego narodu 
Więcey: niefzkod£i , iáko pieniądze z 
bieg y fie ich uPodfkarbiego názbiera 
wit być może, kiedy fam zechce, 
to ná Seymie ftánie, co on roikaże. 
Ják żałośnie ná to patrzamy, že zlo- 
? panie, ale temu nieporadźiemy. 


ima Ježli to jeft nieomylna, iákoz 


uk wízyícy.powiadáig „ że niemoże 


“Yé ten urząd bez ufzkodzenia Rze- 


SZypofpolitey: Peccata erunt, donec ġo- 
"ines Foć lepiey,£eiey iedenfzkodát, 
Mż tyśjącz y fuppofito: że Podfkarbi od 
Wfzyftkich poborcow Zwiežione pie- 
ZE diflsibur na woyfko z ufzczer 

lem onego, mnieyfza będźie fzko- 
» kiedy fie iedná umoczy rękź, niż 
W każdym Woiewodztwie Komifa- 


Row, Marfzałkow, Fifkalnych pobor 
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ow, y tyśiąc tytulow y rak acfivitas, ` 


249 Woylkulepiey iednemn fig kła 
6, y tie£li piemoże być inaczcys ies 


ig dne. 


7 
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 dnemu fie okupowaé , niž. jákom € 
przeyfztym ráchowat punkcie, ták sy 
u ludžiom, z ktorych u kázdego . 
ftawiwízy po iednym talerze, ćwie” | 
"Towarzvfka zdechła, rozfypatá fip i i 
_ przepadiá. Do tego: do iednego Po” | 
fkarbiego, zapłatę woyfká trzyma 
cego, całe woyfko može iáko do /^^ | 
-trum śćiągać (ie, y co naybardźiey ruy ; 
-nowato nieborakow Deputátow > f^ 
długie włoczenie lie po Polfzcze,? 
czás ; y zućifkiem, y z płaczem ub 
:gich ludźi, to mniey drogi, y pewni? | 
{zey expedycyi fpodziewaé fie mo^ d 
gdy zaś po Woiewodztwách plac", M 
jak po kweśćie Bernardyńfka drop, i 
Przyied£ieTowarzyfz nayprzod fię p 
tać kto czym? do Kornifarzá zaied” 
teh go odefzle do Poborcy , pobor 
do Sukkollektorá , Sukkollektot ©, 
Szlachéicá, á Szl3chéic miafto záp? 
-ty, powie mu: Mośći Panie Bráčie + , 
niebytnośći moicy ná przeyfzłym”, „| - 
. miku, aggrawowano mię bardzo,V^s, | 
' chćiey poczekać do Seymiku, tám", 
-domowie fwey krzywdy , y apr 
e or BE s oe 
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„ |Sdmienią affyguácya Memu Mośćiam 
"anu, y ták ubozízy od Bernardyná. 
m owarzyíz, z tey powraca kweftyi : 
ý Re minis infeéta nemo redire poteft. > 
AA 3o. W niebefpieczeńftwach wiel- 
^. | Rich, zz cafibus novo emergentibus, YÀAko 
Y | to zá wtargnieniem w Paňftwá náfze 
„| hieprzyiacielá iśkiego, álbo związku, 
j^ Potrzeba gwałtownie Rzeczypofpo- 
ol litey pieniedzy. Tych ná kredyt tyl- 
| o jeden fkarb doftać może, Kiedy 
el przy nim woyfku zapłata. Bo tylko 
y| "Kupcow wźiąwfzy pieniądze , álbo 
i Am áffekuracyada do zapłaty pewney, 
„i albo ich fámych poborcarhi porobi ,, 
> bo ieft iego juris, to fámi fobie wý- 


f ierać erogowane fummy moga. Te- 
d Taz zás kredytu Rzeczpofpolitazaćią- — 


do gnaé niemože, áni álfekuracyi, kiedy 
Wrak śiłu rekách podžielony fzafüs 

lc nek fkarbu. - 
412. Podfkarbiego w damnifikacyi 
(| *woiey , ma ná czym patrzyć Rzecze 
fi - pofpolita, choć nie ná fubftancyi, lu- 
bo y tá'podlega, to przynaymniey ná 
onorze ; gdy mu kwaru, nieda, 4. w, 

ads 
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i s NIESŤ NA. 
adminiftracyi Woiewodztw,nietylko 
upomnieć fie, ále dowiedžicé fie o (9 
iey fzkodžie niemože, zwyczayną m 
dzy fobą fympatyą. Ubi omnes, nemt» 
f cic Wízylcy rządzą , tám każdem” 
f 


zkodźić godži fie, to niemnieyfza ko? 
yderacya: że Podfkarbi Poborcow fa 
"džié niemoze fam, y przeto łatwo ość 
ná nim fprawiedliwość. W Woiew” 
„dztwach zás po Seymikách obierat 
„Pobortcow, y przez parentele Zazurf || 
„fceléri, protekcya ; 4 przeto zmpunitt^ |ti 
wfzelaka naywiękfzego kryminału? 
co naywiekfza: że wtákowych ok“ |y 
"Zyach manus manum lavat , Seymik © |b; 
„chroni w rożnych fubiektách Poborcý |t; 
.&Poborcá w Exakcyi ochroni tych? 
ktorzy go bronili; 4 woyfku, y prze 
„to fimey Rzeczypofpolitey fzkodá: 
Refoluitur 240... 
Ze lepiey, aby płaca woysk! 
„bywał poWoiewodztwác 
^" amo, Lubo zdáwna/poftánowion? 
amaxyma, że przy adminiftracyi publ" 
= | czné- 


» 
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&Znego Ikarbu, chodźi onegoz dámni- 
cYa, ieft to iednák nieomylna pra- 
dá, áni rzecz táka, ktoreyby fie po- 
ladźić niemogło. Záczym nierozu- 

(Sm to kłaść zá fentencya nieomyl- 
dą, żeby koniecznie mieli ádminiftra- 
rowie publicznych pieniędzy, one 
june rozbierać; á z tad niezda mi fig. 
tásc, zá Ízkode Rzeczypofpolitey 
S pochybna, že multitudo rak (zafuia. 
pch te pieniądze mialá fzkodźić rę- 
„m one fzafuigcym. Ale choćby y 
i było, dość y ná iednymz!ym Pod- 

arbim, ktory gdy będźie bezbozny, 
y ná Honor fwoy, y fumnienie nied- 
ga ACY > może fam ieden tylo ufzko- 
člé , iáko fto innych po Woiewodz- 
twách Kómifarzow. Zátym: tá racya 
QU comvincit nie , aby dla niey caty 
à tb y płacy woy[ká, iednym powie- 

"aé Podkárbiego rękom. 

„240 Prawdą: ze lepiey iednemu kła 
UA (ie Podíkarbiemu, niž ták wielu © 
tym ; śle niepozytecznieyíza, Bo 
|Yprzod „, gdy Podfkarbi niebedžie 
"héiat dármo wydać alfygnacyj, albo 

| Cada 
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cale záwe£mie fie guacung: odii , ibo b 
 inney rácyi partialitate, ták bedžie zbf m 
wał Deputatá woyfkowego,14koW? 
iewodztwá Komifarzow, y tak będ”. | 
od Annafzá do Káifafzá odfytat , y tý 
kweftaríka obmyśli mu peregrynacy” 
iáko y tamten. A przećię Towarzy 
łatwiey fie domowi Komifarzowi, *, 
bo Poborcy, rownemu w fortunie; y 
„kondycýi , niž Podfkarbiemu Koro” 
nemu, ktory Pan možny w doftócki) 
przyiaćioł. Do tego ná Podfkarbief? 
forum niema innego , tylko Seym Wi 
den, y to wtedy : kiedy fie Podfkatb 
o kwit ftara , to w ren czas powinie” 
by fie kwitowi opponere , zádaiqc mV |, 
żewoyfko zdepaktował,y fkrzywd^ | 
A. podobnaz to? áby fie ubogi zolnief, 
zdobył ná to, y ná tylo potencýh ^, |; 
by miał kwitowi przefzkodžié, ktorf 
iuz Podskarbi , choé naynieftufzniť/ 
ták wielą bankietámi, upominkam» | 
ryśiącami okupił. Ná Kômifarzá 74, 
'álbo Poborcę; co Seytmik , to plac 4| 
upomnienia fię. Niezleknie fie a | 
Deputat in] facie, Seymiku, wymoe j 
n t ^ 


l 
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0 Prawde 3 ile maiąc wolne głofy Szla- 
"eckie pó fobie, y wymowić može - 
* efpiecznie , zen Teromosc mžiať to áte 
Jémnie , zatym wielki ftrách ná Ad. 
Mniftrátorow {karku Woiewodztwá, 
[ki głos muśi być okropny, gdźie 
Mniey čierpliwa Szlachtá, nietylko fad 
formować ná Kommifarzá moze, ále 
exekucyą uczynić, záwolawlzy bzy 
U. Latwiey tedy woyfku przycho- 
či odbierać zWoiewodztw płacą, niž 
trak Podfkarbiego, áby tylko bytá 
€. | Benezafitas w Deputaćie, y żeby umiał 
I2ecz fwoię Seymikowi wyłożyć , do 
*go: PodfkarbiDeputatom nigdy nic 
l! Nieda, chybaby nákogobyt ofobliwie 
i takaw s A Seymiki zawfze obmyślaią 
Sputacom largicye, krom áffygnacyi. 
y, 349. W przypadkách Rzeczypofpo- 
tey niefpodźianie przychodzących , 
Boże fobie Rzeczpofpolita taki kre- 
Yt uczynić, iáko y Podfkarbi, bo tyl- 
ko tymże fámym Kupcom, u ktorych | 
Pozyczylá pieniędzy, też fámená wy 
4| „ eránie tymże Kupcom poda , to ie» 
*nze bedžie kredytu efekt. Nigdy 
d 2 ^ © 


34A. KWESTYA A 
od. MA kredytów niebyt N 
wfpomożona in neceffitatibus urgent " W 
Rzeczpofpolita, > ^ i 
410 Kwit Podfkarbiego , ieft ro bf |t 
ben zá gorami, y rzecz táka: ktor“ [A 
fie tylko proftacy boig, bo iáko kw, |ù 
ty! w konltytucyach náftaty, niech it 
kto pokaże, áby żyiącemuPodfkarbi | 
mu niedáno kwitu , kiedy Seym"! 
not, chyba że Podfkarbi umarł, toi! 


mánia kwit , ale nie temi'/czáfy , Pa 
ktore widźieliśmy , iáko łatwo. Suk 


ceflorowie Podfkarbiego kwity ott? 
mali Zá żywota zaś Podfkarbicg/ 
kiedy on; y pieniądze gotowe cła; 
fkłady ma w dyfpozvcyi, y kilkudź” 


šiat znacznych ludźi ták z Senatu,'* 
ko z Pofelfkiey Izby może ukonte” 
tować. Kiedy rece zdrowe do pifán? 

` regeltrow, y papier ieft, zawize M à 
wyráchuie Podfkarbi, 4 mowie , we, |! 
cey y przerśchuie, bo mu puttorakťY | 
ftotyšiecy,álbo wiecey zoltánie RZe6 | 
pofpolita winna, Jeda to gin a i 


s 
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E OSMA | 14$ 
si ktoryra piízy rożne manufkryptá) | 
W Marek Miaczyníki Podfkarbim bywfzy 

P My Anno 1693. ráchowat fie ná Sey- 
bę ie Grodźińfkim, pod lafką Kryfzpi- 
ef i, pokazał cnotę, bo po wyráchowa- 
Nu a4 afem, naymnieyfzegoprowen= 
u originaliter, że wydał, prosit Depu 
"ni tow okwir, ktory gdy mu fłufznie 
I 4 | 9chotnie dano, dopiero oświadczył: 
W poem dwakroć ftotyśięcy Podfkar= 
Am mego, przez tenieden rokRze- 
2 Tzypofpolitey ukradł, y wyrazil: oto - 
p pid, ztąd čie, y wracám ich. To nie- 

"tczeséie wielkie dla Rzeczypofpoli- 
A Sy, iż ten $wigtobliwy Podíkarbi,dla 

wanego tego Seymu Grodźiń- 
Kiego, y innych po nim niedofzłych 
„| ymow, niemogł ták przykładnego 
a pamiętnego uczynku w Konítytu- 
je wprowad£ié. Co zá$oczywifta, že. 


e | it od przodkow náfzych wymyśla 
f j Y; na ukaranie Podfkarbiego , teraz 
ść he žYwany teft od nas ná podízarpanie 
gb | BO in privatum. 

9 | 94? Co zás da Poborcow , ktorych 


( | Uftaurował, y fkładał in antereffumPod 
: K fkar- 
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fkarbi , kiedy płacą miał w ręku fwo 
ich, to fimo wielką powinno byc f^ 
cyą, żeby płaca woyfká w rękach poď 
fkarbiego nigdy niebylá. Bo naprzy” 
kład, niechay ma w każdym Woiewo, 
dztwie fwoich Exaktorow , dźieślę 
Szlachty dobrze ošiadtych, ludži aé 
dos; Parentelatow, każdy znich przy” | 
naymniey po dźieśiąći niech do ieg? | 
fakcyi, woli, y utrzymania interefov 
zniewoli y przyprowadži , to ná ka?” || 
dym Seymiku bedžie miał fto Szlach 
ty, ktorzy nietylko yurabunt in vet 4 
magifti, w intereffach fkarbowych, 4 
w kázdey fprawie Rzeczy pofpolitey? 
cokolwiek zechce Podfkarbi, to utr? 
maig, y do tego przyidźie, iž niew)” 
dawfzy fzeląga iednego, tylko konie 
wowaniem náPoborftwie teySzlacht 
álbo zrzucaniem ich, kiedy intereío? 
iego będą przečiwni. ^ 
A ztad uważyć: láko ieft per imm” 
fum extenfa potentia Podíkarbiego, kać | 
dy ieden Szlachéic tám z tych wyżcy | 
námienionych, bedžie miał choć t£% || 
grofze od,złotego „zá, POZW olenief | 


Rze- 
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Elba VYR, io NÁ. 
pór Rzeczypofpolitey, 4 naprzykład fześć 
jd Mlliosow na Rok woyfku' wyda, to 
4^ | tdźie miał kilkakroć ftotyśięcy, kre: 
3 pur fwoich Szlachty, y Poborcow zro. - 
f é |y 9nych, niech ma ze fto w każdym 
4 N ołewodztwie, to ani Hetmanňfká,á« 
P ! żadnego Paná, by naymożnicy (zes 
go |v9 ztowna w Pol(zcze potencya, ile 
a j,'6y Rzeczypofpolitey, Bdžie ży fi. 
V nocens populus, zá złotem , iáko zá 
he | 8Bnefem fie Ciągnie, 4 krocey mo» 
> Wiąc: gdźie Libertas libertate port, 
KOR 6% Može fię y to zá wielkie atta. 
y? e Je4tür położyć, że lepiey, áby pa 
4l „ Woyfká wrekáchWoiewodztwá ká 
ry: p c80 zoltáwalá, bo kiedy i»/zu£ fató 
fet | eeezypofpolitey vámiefzanie iákie 
tý "Polfzcze będźicjiże náopprefľyawol 
„A |, Séi Polfkiey poftara fie kto przečias 
MS woyfko do šiebie iníirumeňtú Poda 
j£ | Tbiego „ pieniędzmi fámeyze Rze« 
je v) Pofpolitey zmocnionego, (iáko zá« 
ef Mes fatwicy icdnego zfakcyowaćPod 
ŻY warbiego s niž wizyftkich po Wore- 
en. y dztwśchKómifarzo w,)może póyść 
s0yfko in bas partes, gd£ie go popros 
AE u > Was 
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wadži ten, ktory płacą ma ich w rę” 


ku. Woiewodztwá zaś zn koc fatali (6 | 
fu, mogą woyfką zawołać przez unť | 


werfaty, ogłafzaiąc: aby każda Cho” 


rągiew w repartycyi tego Woiewodź” 


 twÁ zoftáiacá , y.płacą biorąca, {214 
.. do niego, y znim fie łączyła, ná obs? 
"neiwobod, y wolnošéi. Był tego w 
oftátnim Baranewíkiego związku ia” 
wny przykład, kiedy Woiewodztw: 
Wielkopolfkie, Krákowfkie, y Sando 
mierfkie , podobnemi uniwerfalamt» 
ná Panow związkowych záwotaty, 0 


świadczaiąc: że nietylko im plačié bý“ 


^ 


dą, śle ich 40 equalitate Nobilitari 0C. 
fądzą, ieżeli fig iáko naypredzey przed 
Elekcyą nierozwiążą. Te zaś uniwef” 
faly dofyć (kutecznebyły, gdyż zara? 
po nichChorągwie rwać fie odzwiązk” 
poczęły , pod komendę Hetmańik4: 
czym przymufzony Baranowfki, mv" 
siať w Samborze z Rzecząpofpolitł 
ztraktować , będąc magna parte woj” 
{ká (wego ogołocony. Ktádžie (ie ná“ 
koniec: że nietylko utile, śle e$ dult” 
áby tá, płaca,woylka po WoiewodZ“ 
Ło twách 


a. 
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„| twách byłá , ná wieczne czáfy regu- 


Srna, gdyż može fie y to inter folatia, 
Čiežkiey kontrybucyi /Woięwodztwó 
ľáchowáť, ze fámá Szlachtá z rąk fwo ' 
ich záflugi plači. Homsrificum to Sey- 
Mikom, Ze woyfko kłania fie, y ode- 
ervitam fupplikuie mezcedć. Przytym: 
če fáma Rzeczpofpolita, nietylko pro 
litu fuo uchwali podatki, ale'y one 


rąk fwoich wypłaca woyfku, jako 


lima fobie cazributor yPodíkarbi,przez 


So powaga Rzeczypofpolitey rośnie, 


* Miniftrow tych, ktorzy zwykli zło- 
tem publicznym świećić fie, to ieft: 
Morzy zá pieniądze Rzeczypofpoli- 
tey fúbltancye rozprzeftrzeniaią, y 

oiewodztwu dominari zwykli, fkur- 


Szy fie powaga y potencya. . 


—KWESTYA IX. 
Czy lepiey : áby Podskarbi 
W ielki Koronny, publicznie 
lie ráchowal? czy tež Depu- 
tatom,yPoslom, ná te rachun 
I náznáczonym. Re. 


"o KWESTYA — 
|o Refoloitur 1m8. > 
Zelepiey: aby Podskarbi ra" 
chował fię prywatnie De- 


bi 


n 
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fpolitey prowentá, ktorem ňámieniť, 
Wfzyftkie mowie nie więcey czynié 
Intraty maig, nád pięć, álbo (ześćkróć 
Tto tyśięcy ná każdy rok , á ia ieftem 
fecurus, y niezbičie wiadomy, że przy 
haymniey ftotyśięcy beczek winá we- 
Bierfkiego, okrom zámorfkich,y Nie- 
miećkich, do Políki wnidžie, à od Rá- 
zdey beczki wiadomo całey Polízcze, 
Że dwadźieśćia y dwa złote do fkarbu 
idžie myta. Co uczyniéby Rzeczypo- 
fpolitey powinno, zfimego wina wę 
gierfkiego  dwá milliony , dwakroć 
fto tyśięcy. Pod£myz do innych ceł, 
y zátaionych w Rzeczypofpolitey in- 
trat; aleć to niemoiá fprawá, niech ią > 
Bog ladži. Ja mowię , że z tych pro- 
'wentow kiedy Seym przyidźie , Pod- 
| fkarbi (ig ráchuie; do tego: náznácza 
lą zwyczaynie Deputatow,iemu przy 
chylnych , y müiey wiadomych rze- 
czy. Ci ffuchaią co mogą, y co umie- 
ią,w relacyi na Seymie mowią co chcą, 
Y tak na kwit zgodź xgodá, a Polizcze. 
fzkoda fzkodá. Owoż ia pytam fię;czy 
die lepieyby, Aby fie nie przed Depu- 

e K4 tà- 
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tatámi , śle przed całą Izba Senatof" | i 


fką y Pofelfką , in prefentza Maie!tat | 


táchowaf, y powiedam teraz. že mie” 
imo Bo gdy przed Deputatami T4 
chować fie bedžie, tákby fte też prze 
całą Izba rachował, kiedy éi Deputa” 
či wyfłuchawfzy go po woli vachun" 
ku, też wfzyftkie publicznie całey ^. 
zbie referunt. Jákoby tedy on fam PO 
{karbi fię ráchowat„ kiedy oni to 77^ 
informatione powiedzą , co om prze 
niemi rachuiąc fie powiedźiał. 


249 Ledwo poffibile róchować fie pod | 


fkarbiemu publicznie, gdžie ták sit 
Poftows 4 ztychiedni (4 nieprzyiacit" 
le Podíkarbiemu, y ták czy fufzni€? 
czy nieffufznie wexowaliby go , nić” 


dáiqc mu fie dobrze y wymowié, Dr. | 


„dzy fa, ktorzy fa fobie przyiacicle AWA 
nieízukaliby nic innego, tylko że! 
Podfkarbiego do okupnó przywieść 

"Trzeči (4, ktorzy fkarbowych rzecz? 
niewiadomi , ni Zwyczálow., ni pra 
niewiedzą, y Álboby fie fami obe fzliá 
boby też Podfkarbiegoniewinnie tf^" 
pili. Lepiey tedy že Rzeczpol po 


tą 


"DZTEITPIATA | "153 
| |Seputnie ľadži [édatos wybranych,kto- 
| By y ráchunkow, y zwyczáiow Pod- 
(karbich wiadomi, y bez tumulru,bez: 
ałafu , moga-wízyftkie przeniknąć 
nyfferia, popifać cyrkuniftancye,y ro- 
*umieć Rzeczypofpolitey fzkodę, ál- 
0. pożytek , co: per plurium: matur, le- 
dwa prutlicabile.. 
3118. Są wielkie Rzeczypofpolitey- 
cana fecreta, ktorych niegodži (iecá- 
ty Izbie propaľa ve, ktorą niefámi tyl- 
Ro z Senatorami Pofłowienapełniaią,, 
Ále częlto: Rzeczypofpolitey nieprzy- 
ľačiele: , niemafz: ták. adzetľam con- 
ditionem, bory Zyd£i by waiq, aby al hoc 
lacraria arceantur; & dobrze to: będźieł 
ledy nayprzod: przy publicznym rá- 
Sàowaniu ná cały świat wynidźie: že: 
"Zeczpofpolitá Ordynaryiney intrat yr 
Néma fzeéémkroéftotyéiecv? á oneg 
Ma Podfkarbi: fam wiecey. Nuž wexe^ 
Penfách fa rożne okkurencye , gdzie: 
bro: decore Rzeczypofpolitey: nietrze-. 
baby wífzyftkim wiedziec, žeálbodá. 
to, álbo: ták mato dáno; oczý mby lex. 
liey úlboníkt,álbo mato ktomiedžiat:. 
i Ks Aa 
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- Bo naprzykład: co ieft zożorium teft 
wfzyftkim , gdyśmy Kármieúcá wžiť“| 
. niemogli, 4 kolligači niebardzo życ?) | i 
li, obiecano privatim, (quis quis futt 1^ | 
Je Deoram) Hanow1 Tatarfkiemu dw? | 
- dźieśćia ryśięcy Czerwonych złotych]. 
ieżeli nam Kámieniec oddadząTurcj, i 
Ten skarb gdyby wydać przyfzło 7 
executione, 4 w skarbie fię tylo niendl? 
zło; albojgdyby przyfzło publicznie f? 
- wiedźieć o tym, ázažby niebył wity”| 
- Ázazby nie urąganie od KolligatoV/ 
za neri contéptus ftabośći nafzey 80" | | 
^44. Nákoniec : czafuby ná Scy? | 
_nieftało, y przez te fześćNiedźiel SE) 
* mowe; tylkoby rachunki iedne był” 
Bo naprzykład Podskarbi gdyby ty” 
ko rzekł ; wydałem ná to , to znál* 
'złoby fie zdźieśięć Poftow, ktorzybi 
„gniewali fig oten. wydatek , to zár? 
„profze o głos kázdv, albo żądając: że pić 
dat, albo tłumacząc, że niepotrzebi! 
, = dał, álbo wywodząc dla czego dał; 7 | . 
-ták ná każdym pnukéie roztrzašniť | 


- nym zefzłaby Selya. 
ke 


DZIEWIĄTA xs 
Refolvitur 2240: © 
Zelepicy : áby fic Podskar- 
"bi Koronny w Senacie 
ráchowaf. > 
smo Ze przez taki rachunek publiw 


€zny , lepiey wydáie fie udžielne ca» 


ley Rzeczypofpolitey Panowanie, po- 
nieważ przed wfzyftkie Rzeczypo- 
fpolitey ftany przynośi Podskarbi cal- 
culum , á nie przed niektorych ; iákas 
Rzeczypofpolitey glortosa, żefłatmam 
Wielki zdźieł Rycerskich y woien- 
nych , y rządow fwoich ná kampani- 
ach odprawionych, dále wfzyftkim: 


| anom publiczną racyą , wywodzące 


przez dyáryuíze , co ná woynie Co. 
dZiennie robił, podáie akcye fwoie . 
pod cenzurę każdego. DopierožRze« 
czypofpolitey z tym piekniey, kiedy 
£wydánych publicznych pieniędzy , 
publiczny dáie Podfkarbi ráchunek, 
2de. Zgodźiłbym fie, żeby jeden. 
fkutek był z relacyi Depuratow do. 


karbu, gdybym. był fécurus tých Dea 
pus 


KIPESTYA : 
putatow wiernoséi, ale kiedy wie? 
Continu praxi; Nayprzod : že łatw 


4 


or 


Podíkarbiemú Marfzatká Pofelfkieg? ] 


uigé wtym, ze upatrzonych od Po 
fkarbiego, y iemu,przychylaych 0% 
znáczydo tey Deputacyi Poffow.T y 


^1 


že fpofobem y Krolí uprośi, aby m |? 
` podobnych z Senatu náíczoáczon?? 


tychże fámych roznemi uymuüie p^ 
„fobami. Jákož tych Deputatow 9 
być y wierne ffuchanie, y fłufzna te 
* lacya? kiedy to , co mavere füfpiciant 
niefłufznośći može, opuść! fie ; á f? 
ię powie z wielką exagieracya, cob 

fľuchane być niepowinno, ' 
360 Tá konfuzya y tumult,o kto” 
tym wdrugiey rácyi moiey , w prz” 


_fzłey rezolucyi námienitem, nie wić |, 


die fie y przez relaćyą Deputatow d? 
„fkarbu. Bo ćiż Poffowie, ktorzy W” 
xowaé Podfkarbiego, álbo przez niť 
* nawiść ofoby, álbo z infzych pryw? 


zechcą , iak to czynić mogą, gdy 19, 


vá publiczniePodíkarbi ráchowaé bed 

- dáko przy relacyi Deputatow fkarbo" 

wych. A przečie lepiey, że ex ipfo f 
=. | te 


DZIEWIĄTA 
mi? aw żadanych trudnośćiach mieć bę” 
vo Ň przy rachunku informacya, ánize- 
0 
i lviug ráchunki, ze fie prawdy doma- 
& Ré niebedžie mogł, áni ten: ktory.zá 
m [Sta prawdą militat , ani ow: ktory 
34 tylko paffyą przečiwko Podfkarbiemu 
9» | Atabia, ` 
0*| 4ro Ktokolwiek trzy tany Rzeczy 
8 |Polpolitey coponit, toieft: ktokoly ek 
er IE Senatorem, Albo Pofiem,wiedźieć 
m "Owinien o naymnicyfzym Rzeczy- 
o łofpolitey, álbo defekćie, albo pozy- 
y t (u; jednák, ze kto do tych tanow 
lenaležy, (co my żowiemy pod czás 
» Neymu Arbitros): powinien koniecznie 


zg leo być rugowany, y pôd czás tá- . 
AE 


lego publicznego ráchunku. I tak: 
rzez rem porządek zachowany być 


Uzębny; kiedy zás wtym Seym fobie 
Porządku nieuczyni,yże wfzyfcy choć 
lie Pofłowie, fuchaé będą rclacyi De- 


Utatow relacyą tearzaze Rzeczypo- 


ZWY- 


kiedy Deputaći, z ogrodkámi także - 


oze fekrer, Rzeczypofpolitey po- 


Putacow fkarbowych, to y przez De-, 


Politey wyiawiaiq fie , y iáko prawie; 


158 KWESTYA : 
zwyczaynie ná obradach náťzych bý“ 
wa, fpełni fie owo profte przyfłowie: 
że te táiemnice, będą wiedźieć y wo 
Źnice. $ 

$to Itetazfie czá(à zábránie zw". 
vitabilis, bez tegoż Seym przez fześ 
Niedžiel, tylko fie na rożnych wleczć 
prywatách, á gdy fie ma kończyć, to 
tylko w iednym dniu y nocy ferra ita 
&antur , co ieft rzecz w Polízcze śni 
oduczoná , áni fie iey poradźić možé: 
Co ze left extra materiam, kończę tym 
że ten polityczny Podfkarbiego rácht 
nek, o ktorym tak diwno Podíkať: 
biemu głofzą, 4 doexekucyi nie przy” 
wodzą, ieft wielki poftrách ad senec 
minifirandam (karbu Provinciam, ktoré“ 
go poty mieć niebędźiemy , poki bę” 
džie pewien, že go či rachunku fu’ 
chać będą, ktorych on fobie fam wy” 
bierze , ktorychby bardźiey Patrona? 
śni fkarbu, niż Sędźiami, álbo rach mt 
ftrzami nazwać potrzebá. Byłaby wię” 
kfza w wydatkach fkarbu oftrożność, 
gdyby Podfkarbi niewiedźiał wczyść | 
ręce wpaduie „4, ták od niego umo” | 
wie- 


OP PA LIP NE Zu 


M pg > JM 
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DZIEWIĄTA 
Wieni, y uprofzeni Deputaći,daiąmu 
Wolność pro libitu , dyfponować Rze- 
Vypofpolitey fkarbem. A gdy fig zá- 

truie, iáko użrumg; ná Rzeczpolpos 
| éiezko,y wiernych Depatato w zná 

(ść, albo ich wiernemi uczynić, kie- 
Y y fáme przyślęgi złemu fumnieniu 
có llezácrodza do wiernośći drogi, y Z 
lrygiey ftrony, ćiężko publicznie fię 
śni | "chować , kiedy ieizcze prędzey zá- 
„e, Veči fie prawdą, kiedytók ifa Inkwi- 
m tyrorow; niemogłoby błahym moim 
hu *"lániem , lepfzego naleść fig fpofobu . 
sso edzy temi dwoma , to ieft publi» 
y- nym rachunkiem, y przez Deputa- 
d tow, tylko ten : żeby gdy fię zaczną 
re chunki’ Podíkarbiego , codźień in- 
e zych Deputatow, y Krol z Senatu, y 
u: | arízatek "z Izby Pofelfkiey názná« 
y- yt; y žeby či Deputaći códźień u= 
4. |.*ynili w Senaćie tego relacyą,czego 
pi. | '*ez dZiefi wyfłuchali Podfkarbiego, 
ie żeby to nie w ffowach, śle znferipie 
é, | dawali; á tak przez ten fpofob nay: 
ne | Przod Podíkarbi niebedžie mogł para 
o^ | “litate Deputatow,tryumfowaé. Ata: 
; zę 
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"ze dwoch rścyi: pierwfza, że niewie” 
dząc na kogo los padnie być do racht® 
kow diego Deputatem, niemoże fig v? | 
^ niego przyfpofabiać, y gotować ko | 
rupcya. Potym: že tak wielu fpodźić” | 
waiąciię rachmiftrzow, nieftátoby 291 
oných korrumpowač,á przynaymniť) 
trudnieyby było ; niž tych pewnyc“ | 
iednych, y wybranych, Idla tegoč t° | 
RzeczpolpolitaWenecka, żadnym ni? 
podlega fakcyom Cudzoźiemfkim,b? | 
náiedna fprawe proponowaną od DO” || 
zá fwego głośną , wfzyfcy ćicho dá | 
kałkuły białe, álbo czarne; iáko fie 19, 
zda, niewiedząc zás Cudzoźiemcy 14 | 
ki kałkuł ná to ktory da, oco fig CW | 
dzo£iemiec ftarasniewie kogo korru, | 
powaé, y o ktorego ftáraé fie taký | - 
"Fozby fie y wtych džiato rachunkach | > 
to ieft: álboby całą Izbę Senatorik4 y 
Pofelíka, Podíkarbi korrumpować m” | 
śiał, ( co nie ieft podobna) alboby fig |. 
tez;o fimę |fłufzność ftársé uśiłowa” 
zdefperowawfzy, żeby iego co pomo” | 
mogły w niefłufznośći praktyki RA AE 
Deputatśch korrupcye. Do tego: 5 up 
We. l ce3^ 
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| ceybyludži w fprawach, y uczynkách 

. Podfkarbiego informowało fie przez 
| ten fpofob. Boby fie wielu obeyfzło 
| zemi richankśmi,y wieluby wiedžia. W 
|| tora, co teraz €i wiedzą, ktorzy mie- 
|| powiedzą, y nieotworzą Rzeczypo- 
"fpoltey oczu, raczey fię zamazą,ima« | 
. dac (imi divit? metalló manus pollutas , j 

dáko w Polízcze mowig,recenámaza- " || 


|: Qc > 

KWESTYA X. 
| Czyby było frejudiciofum, y | 
| zruiną wolnosči, gdyby nie- $ 


r a EŃ 


ŠA PE ZO ŽE eo r PHA 


«| godźiłofię rwać tych tylko 
"| Seymikow:Deputackiego.y 
„| Re/atiónis Seymiku , y Elek. 
j|. cyonálnych? czyli nie? - 
el Refoluitur imo. 

*| Ze byłoby Prejudictofum. 


| | Tráktowawfzy |Kweftye polityczne , 
o  Jlatum Políki concernentes j y` dotknąe 


| 


dut L wízy 


ELS 


162 OKWESTTAÀ 
wfzy gdźie niegdžie rządow defektá 
iakby też po całym čiele vozporis poit 
tici macałem kale&w , chorob „ynie | 
mocy. Nakoniec przychodzę do nay- |: 
ldelikatnieyfzey éialá: tegoż częśći ad Ja 

| liberum Fete; ktorym to iáko Alexan- já 
„dra Wiclkiego, mieczem każdy Szla- | 
chéic može Gordium nedum rozé:aé; vo. | 
ieft Seymik, zerwać. Ale wtey myśli | 4 
będącemu sccurriť : że tá część &i21&]| | 
Rzeczypolpolitevjeltiáko oko wéiela |: 
ludzkim:bo woku nayniebefpiecznicy 
fze defektá, y choroby , toż in [idera 4 
veto Wrwaniu Seymikow. Potým :o- |! 
ko gdy ktoleczyéchce,nayczesciey 9 |? 
'kaleczy,y nayprędzey. Tak.gdybyśmy |? 
to liberum veto leczyć chéieli , boday* |* 
byśmy go nieokaleczeli, Dia. tego ná |© 
końcu te kweftyą ták delikatną kłae |8 
de, y proponuie: że ieżeli fie uda, že“ A 
d 

x 


lv 


D 


"by nániechwalong y pierwfze kweftyć | 
niebyły odrzucone. Jeżeli zás łaiać 
kto zechce; y oladži, že guaffienari © | 
(tym niegodźifię, to uz 7m exitu ná |^ 
‘końcu uftąpię wfzyftkiego. Z tym (i£ (> 
ví wiadezaiqc, iż niez mego konce qe T 
S ale |, 
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| | Sle'zwieln-o tym argumentuiących , 
+ || "wźiglem do tey kweityiaffumpt, præ- 
| cavengu.sże' nie un?veżfaliter liberum ves 


- | 80, znośić tq kweftyą chcę,tylkotych 
4 | Seymikow, ktorych zerwanie fprawie 
- || dlhwošé święta'tamnie, y násto, pro, 65 
"| tontra rowne dále rácye. 


amo Nayprzod: wolność Polika ie- 


dyna ná-$wiecie, we wízyftkim ma 
1 | fzczegulną te bafim wiednym ftowie 
a | Niepozmalam : ktoremu gdy fie kte 
Y Üprzeéiwi, ma prawo Szlacheckieprze 


a (Šiwko túkicy wiolencyi proteftowa£ 
- | lic, že ná iegoniepozwalam niedbaiq; y 
9 | tą gdy wynidžie proteftacyą., a&um 
f |*Seymíku ceffztur,'y zadney mamaa 
- | ivičatem, y záraz rozieżdzać fię Sey- 
á | tikuigca Szlachtá powinna. Ľubo te- 
e | Sy pôd czásinieffufznie, pod:czás zná- 
7 | Mowy, podczás zpodley okażyi do 
lego rozerwania Seymrku przycho- 
é | £i, woli to iednák Szlachta cierpieć, 
o |Myprzod iż każdy ma cen przywiley, 
á | Story gdyby iednemu nieulzedł s pex 
© |Wnieby każdemu ználežiono rácyd, 
Dy Neffuchánia iego proteftacyi, A po- 
B La tym: 


Ä 
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tym: gdyby choć niefłafznierwałktó | 
Seymik, á nieffuchanoby iego proté || 
ftácyi, potym choćby kto:chćiał fo 
przy prawie ftawaiąc rwać Seymik+ > 


niedánoby mu ex prejudicato. Jeft 19 
tedy liberum veto iáko ow kwiat: kto 
ry naturaliftowie zowią: Nefiteme tógł 
re; tego kwiatu choć kto czyftą reká 
dotknąć fie chce, záraz fię wfzyftek 
zamyka. Owoż ták y liberum vetob 

powinno, czy fľufznie tknaéfie go któ 
chce; czy nieffufznies záwfze powiać 


no fie zám yká£, boby alias fenfim fo | 


fim, zá czálem cale ten kwiat mwiądź 


zdo Jeżeli to ief extra omne dubtis . 


& omnem queftionem, ze Seymik Pofele 


fki, y inne, każdy Szlachčíc rwać mô | 


że z wizelką wolnośćią, toć fie. rozw 
mieć może: że y wtych Seymikác 
wolność zawifła, żeby ich Szlachćica 
wirwać wolno było. Bo nayprzo 


weźmy Seymik Relatienis, ná tym pô | 


relacyi uczynioney od Poffow , co ç 
ná Seymie dźiało , y iáko pozoftałej 


Braći w Domu fużyli; y gdyby ac | pr 


deret co prejudiciofum wolność y pt" 
. 0 WODP 


[ 
A 
A 
h 
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| Wom"y'zwyczáiom ; deretur ratio e$ 
| «rafie, do proteftowania fie przečiwko 


„tákowey Konftytucyi. Przytym ná 


0 35€. Każdy experyencyą zeznáie, 
| L 


tychże Seymikách Relationis , propos 
| tuig rożne materye, ktore ieZlibyko- 
hu nieprzyfzty ad placitum, pytam fie: 
taz y wtym nie ieft wolnośći inte- 
| tes, mowić niepozwalam ná to &c, 6$ 
| fo de aliis, Dopieroz w Seymikách E- 
lek cyi Deputatow,y Urzedníkow Zič- 
| kuch, (ktorzy to pod ten czás per vim 
| le wdžieraig ná tákowe urzedy y fun- 
Cye) Summa vis Libertatis; iå Szlach- 
| Sie, widzę że ten niegod£ien urzędu 
| tego, álbo przez złe obyczáie , kto» 
| Sych ieftecoz/cius,pnie fię,y ftára oten 
| "rzad. To ia mam zábié cate Woiewo 
| "ztwo, pozwoleniem ná iego obiera- 
| Nie? álbo znam , že mi ieft nieprzyia- 
| Selem nieúbľaganym? to ia mam mu 
lá miecz ná &iebie ? iákaby to wol- 
| Rosé była? gdyby iemu wolno było 
| doftąpić urzędu: eum prejudicio mef , A, 
müieby niewolno było bronić śiebie, 
Przez niepozwolenie ná niego?. 


14- 


nu: Urzędnikow Ziemfkich, y Dept” 


fe wolnośći praejudicium , każdy zwa” 


r66 RWESTŁA 
jáko-codžieň) etas prióre deterior a 
jak oodowófpy: ná: złe oe R fg a 
polerutg, y tym abánflitutis PrzodkoV. 
piis h rak dálekosmy fig od iftrycho$ 
li,že álboco przyd: temy, ślbowmaić | 


al 


fzamy od nich, Tozby. fie bez ochyb, 

Y terag džiatos g gdyby ftánetos že, p 
fie niemogą Sey miki Relationis e Zle 
Bionum wizy ytkreby. poginety Seymikí 
Bochoélaž nd tych Seymikágh, ktore” | 
By fie rwaé.niemogty, niegodźiło HE > 


| rylko o materyach traktować nalet I 


cych do tych Seymrikow , iáko to ná [i 
Relatienie, iáko fie wyžey wyrafilo | 
Tákotoná: Ele&cyonal nych w obiera^ 


ťatow ná Try! xunafys. przećjęwiedzą” 
że (i ten Seymik zerwać niemožé / 
wizyftkie rod choé nay poważniej 
fze , rámby ie śćirągalt, v obracali éis 
Ktor zyby chćieh „ aby te fprawy ftá“ 
Belyy á to feb pretemiu togo, że fie Sey" 
mik zerwać nemoe. Zted lák jeftgré 


Zyémoze „ y bronié-tegb do gard 
powimen. 


a i Z SACS REESE URN 
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Refotwiiur 240. 


| Ze nicbyłoby prejudiciofum 


- wolnośći, ; 
Wielki czáľu fwego Polityk Xiąże 
Trzebicki, Bilkup Krákowfki, zwykł 
był powiadáé iedna Hiftoryik 3 „któ- 
Ta ákkomodowať do náfzych Seymi- 
kow, á tá bytí taka: Ze jeden Szlach- 
gic , Ktory rad bywał ná Seymikách , 
miał Syna meták čickáweco,iáko fam 


obyt sá chélat go konieczňie áppliko- 


wać do obrad publicznych,y wo£il go 


Rá każdy Seymik. Ten Syn jego byt 


proftak , między innemi folide mentis 
przywarami , miał y ten: ze wizyfiko 
Sebe otwierat, y choć ią Qyciec ow 
częfto zamykał policzkiem, y pięśćią; 
Biepomagało to: bo zśwfze ow Syn 
zĄpominał (ie gęby zamykać. Náko- 
tiec ow Oyčiec pofzedł z nim w trá- 


tat, y przykazał mu, żebyś pamiętał 


ták przyied£iemy ná Sevmik, gebe 
zamienąć, pa trzże ná mnie uftawiczóie 
Y kiedy ia fie po kalecie uderzę, (z kto- 


L4 re- 


»68, 
remi ná ten czas Polacy chodźili, (zac | 
.. beltafimi ich zowiąc) to gębę zam” || 
kni ; gdy to znak będźie , żer ja po” 


> RACZ OOOO RA s -— 
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ftrzegł żeś ią otworzyt, y dokazať ow 
1. tylko: uderzył w 
kalete, to Syn. gębę zamknoł Ták ko 
kludował Trzebicki: tofię znafzemi 
dźieie Scytmik ámi > przyidźie Szlach” 
Gic ná Seymik,jiuż gebe otwiera,wolć 
ne ma infultus ná zeplowane obyczáe 
że; ná nieexekwowane prawá, zgoła 
ná wfzyftek mierzad ; aż tukto zbo” 
ku uderzy w kálete, tojieft miefzek » 


" brząknie pieniedzmi,áZiaki taki: chľať 
„shľaj zębami, y gęby zámykáiaztá ie 


máťurásterazničyfízych Sey mikow, że 
pieniądze, y refpektá pfwią nam-wol- 
ność, y porządek dobry. A zácynykon' 
ferwuy my zuitaminett, er religiosč kley” 


not tenjnáfz Liderum vet», M fami go 
(z 


nó wole 


nie pfwymyżacrtć, Boć nie.na : 


ność náze ciężfzego y gorízego, iż" 
kośmy fámid yı prejudicium więkfzego 
nád fakomftwo, y prywatneintvere a 
amo A.ztąditey;cak piękney ozdo” 
by náfezy zákalu „nie z fpraw y Kon? 
fy 


LY ere ZÁ o ^ EE A ln TUER PUT ani E 


zást 
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zm 
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| Éytucyi nowych nam meżuendź, iáko 
|| znasfimych;.y gdyby w nas. była cno- 


tá, mtepowiunibyśmy fie obawiac opie 
ać nieco, niewolno$é, ale fwowolą , 
V ftcentid;: non liberum: veto, śle: abufum: 
onego; y owfzem.: gdybyśmy: obfer 
wancyą praw náfzych bez refpektu; 
żadnego mieli,cym fámiby$my one opi 
li: Jako, y dla czego'Szlachéic-ma; 
twać Seymik, roffaby wolność, y po- 
eznieyfzaby była; á rák teraz niewo-. 
à fię zwać može. Kiedy ieden tylko» 
ma: wolność: rwać Seymik, 4 my wizy 
fcy'niewolnicy; y ffuchaéiego mu£ie- 
my niefiafznośći. Jefzczeby to. bytá: 


^ 


rzecz znośnieyfza, gdyby tylko w T. 


| mieniu tá niewola była; áleiakie (zko: 


ida! każdy ofądźi, kiedy częfto przez: 
lat kilka bez Seymiku; kilkanaście bez: 
Seymu; y.niewiemy iák giniemy.. 
240. Niemowie-nic:o Seymách, y in: 
Rych Seymikách, ná: ktorycli materye- 
fatis tráktowane bywaią; niechzeiuz: 
ná tych, czy fufznie, czy niefťutznie,, 
Ma otwarte każdy pole: Fztandi ČÍ vos. 
Lg tatis. 


dy fortun, y fubitancyi. náfzycli;.ztad 


| wacya drožíza, toć 
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tandi. Ale náSeymiku Reľačionts, py- 
tat fig coieft drožízego: czy wolność 
jeJnego Szlachéicá , ktory Relatieniť“ 
| Šafúitk zerwać chce? czy konferwa- 


eya calego.Woiewodztwáf. jeżeli mt 
edpowie kto, že drozíza ieft wolność 
tá, 4 raczey licentia iednego, to iuż nie 
niemowie. Jeżeli rzecze , 2e konfer» 


| jey tá wolność 19 
boc cafu uftąpić powinna. Bo naprzy” 


kład, przywiozą Pofłowie deklaracyź 


fwoię, že ná Sey mieGeneralnym por 
zwoliliśmy Imieniem Woiewodztw* 


| malzego , ná tylo á tylo podatków s 
Szlachćit iáki rzecze: á ia ná nie nie 


pozwalam: Pytam fię,gdźie niyprzod 


fides 8 ačtivitas Poftow,y ná co im-dá“. 


na moc ná Seymie poltánawiaé, y de“ 
klarować Imieniem Brači w Domu pe 
zoftałych, táki fpofob podatkowáni% 
ślbo.tylo podatkow uchwalić. Druga? 
jaka pouritaskonitytucyi powfzechną 
wízyltkich Stanow zgodą utwierdzo? 
nych, y zápieczetowanych.f kiedy co 
iuż wydrukowano, że Woiewodztw” 
tylo, y takim fpelobeny deklarowało 
| po- 


= 


* 


Ad. ai ne | m 


BZIESIĄTAM ^ vg 
podatku A náSeymikuRe/ationir przez: 
iednego Szlachčicá, niepozwalam zkaf-. 
fowanc. | zawod repattycyji gene- 
ralaey , kiedy Hetmanowi podadzą z 
tylo Woiewodztwo ma płaćić; á te Wo» 
ięwodztwo toż {amo retrait, potym: 
y do fámego genus kontrybucyi, kto» 
re ma Wolewodztwo wžigú: Coż les: 
piey, czy žeby fiuchano contradicenta?“ 
y Seymik ten żeby file zerwały. przez 
to, że: nieuchwalono żadnych podat« 
kow „žeby w długu zoftało Woiewo-. 
dztwo:, y žeby podpadło'pod exekus 
eyą żołnieriką, żeby niewiedźiało CO, 
y sita winno:woyfku? czyli tez:izebyr 
nieffuchaiac kontradykcyi:, á.raczey: 
niepezwalaigc mu rwaéták potrzebny” 
 $eymik; od ták óiezkich uwolniło fte: 

| zńwodów, y (trat, y (zkod od woyśkś.. 
To rozfądzeniu kázdego rozumnego» 
zoltáwute Szlachéicá:. Pa 
310 Co záš do Seymikow Elekcyo. 
malnychyte wízyftkie,ktore fie ná Seya 
mikách obieraią urzędy, (4 wízyftkie 
fadowe, y fprawiedliwość świętą zás. 
| thowuigqce , ái raczay: adiiniftruiace; 

úl: lá 


N 
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Akoto ná Seymiku Deputackint,' o=. 
jieraig ná T rybunalKoronnySed£iow; 
ná inízy obieraią Podkomorzych, Se- 
džiow , Podfedkow , Pifarzow Ziem- 
fkich, bez ktorych: Sądy vacant; roz- 
| graniczenia nienáafz , Szlachtá fieiná- 
ieżdża , wioleacyom , oppreffyom ,' y 
| wfzyftkim kryminalom,(ktorebyZaerms 


fkie Sądy ufpokoić mogły) otwarte . | 


wtotá, 4 per banc licentiam uftawiczne= 
gotwania w Woiewdztwách niekto- ' 
rych, lat kilkanaście Deputatá ná'Try- 
bunał niemafz, winfzych Woiewodz- 
twách Podkomorzego: przez lat kil- 
kadźieśiąt niemafz, w całey Polfzezes 
pod czás dźieśiąćiu tedwie fie Podko- 
| morzych znayduie. Uważyć ze to, ie- 
|. żeli tákie Seymiku bez żadnego funda- 
|. amentu prawa zerwanie, niese grze” 
chem? iežlil to rozumnego állegowaé 
takie rozerwania pretexty, ktore ża” | 
dney konnexyi, żadney racyi ftufzney 
miepokaznią, tylko fimę prywatną in- 
widyą, álbo zazdrość. Fe y inne po- 
| dobne rac ye, álbo pretext y, fubítan- 
«ye, y honory, násBrači Szlachty ruy- 
nu- 


wes do gardtá byli, lubo JEY adufus wi- 


|. d£iemy , á teraz czy pochvrate , czy 


nágane zá te prace odbioref mniey o 
to dbam , bylebyśmy wfzyfcy Bračia 
Szlachta Bogź kochali , wolności po | 
ftáropolfkubronili, Panom ná Seymi- | | 
kách nieffuzyli, ná traktá mentá ich 
niecifnelifie, á do pierož pieniedzy od 
mich niebralí, A nákoniec, byleśmy 
fami fobie byli Panámi, á nikomu nje- 
obligowanemi ,| żadną prywatą nieu- 
wodzącelni fie ,'yinic od nikogo nie« 
pragnacemi, to zapewne takowym 
procederem , porządna, y święta bę. 
džie wolność Polka, Oto fie tylko fta 
TaymyYy, ut avertamus, eg auferamus ma. 
Ja d Gente nofira, 
FLAT. FIAT. 
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